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26 Iniemamocni — Pan Iniemamocny wiedzie spokojne życie na emeryturze. Ale do czasu. Pewnego dnia odbiera tajemnic 
telefon i... musi powrócić do roli superbohatera. Animowany film i dla dzieci, i dla dorosłych. 
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64 Bridget Jones: 
W pogoni za rozumem 
65 Porządek musi być 


66 Upadek LISTOPAD 2004 
Obcy kontra Predator | 


68 5 nieczystych zagrań 
69 Hotel Splendide 

70 Zły Mikołaj 

71 Super Size Me 


72 Zabawy z piłką Prosło z planu | + Zoom off 
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Sky Kapitan Na stokach Mandżurii GDYŃSCY ZWYCIĘZCY 
73 Męskie sekrety KOCHANKOWIE ROKU Scenarzysta i garbus 
74 Wysyp żywych TYGRYSA | * Szkoła FILMU 
trupów | Kamera, starł 
75 Resident Evil: Co za kino! | Kto, co, gdzie Budowniczy | 
Apokalipsa RESIDENT EVIL: i z kim kręci? | starych | 
Z podniesionym APOKALIPSA | Od Londynu po Meksyk | i nowych światów | 
czołem SUPER SIZE ME | aa ! 
76 Tajemnice | + Życie lowarzyskie Box-office 
Nawiedzonego Zamku | . Bohater miesiąca | 
77 Życie, którego Zły Hity miesiąca 3 Gniewnych 
nie było BRIDGET JONES: 
W POGONI / * Legendy kina 
83 Dekodowanie ZA ROZUMEM | 
WYSYP ŻYWYCH | Między nami, kobietami Baronet, który lubi straszyć 
83 DVD TRUPÓW | | 
86 TV „RZA Z lateksu i silikonu kontra Dyrdymały 
88 Muzyka/Książki INIEMAMOCNI | KEVIN COSTNER 
Czy Simpsonowie? Pojedynek amantów Tańczący bodyguard 
OBCY UPADEK 
KONTRA PREDATOR 12 ostatnich dni Hitlera Felieton | 
Ostatnie starcie KANDYDAT ' BARTOSZ ŻURAWIECKI | 
Upolityczniona O naturalnej błogości 


Kronika filmowa | 


CAMERIMAGE | MEDIA I POLITYKA Film kullowy 
ZAKOCHANY ANIOŁ FOX NEWS TRAINSPOTTING 
Drugie zejście z niebios Oskarżony Odlotowa podróż 








FANTASTYCZNY 
PREZENT 


DLA CZYTELNIKÓW FILMU 


JUŻ W GRUDNIU! 


MULTIMEDIALNA SZKOŁA 

FILMU — PRZYGOTOWANA PRZEZ 

NAS 
PŁYTA 
ELEMENTARZ 
FILMOWCA 
AMATORA! 
POKAŻEMY CI, 
JAK 
NAKRĘCIĆ 
DEBIUTANCKI 
FILM. 
NA PŁYCIE: 
NIEZBĘDNE 
INFORMACJE, 
WSKAZÓWKI 

SPECJALISTÓW 
ORAZ 
WYPRODUKOWANY 
PRZEZ NAS FILM. 









"A42738 


FILM listopad 2004 


























2 


TU 


= 








Bridget Jones: W pogoni za rozumem 


Druga szansa 


| TERAZ 
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a słabość do frywol- 
M nych, emocjonalnie 

popapranych męż- 
czyzn, przez których chce być 
seksualnie molestowana. Upra- 


/ wia zdrapkowy hazard, pali jak 
| smok i pije norweskie wino. Pró- 


buje też wyjść z otyłości, choć 
ten, kto wymyślił czekoladowe 
croissanty, tego jej nie ułatwia. 
Postanowiłam ot tak, dla 

własnej ciekawości, zapytać kilku 
mężczyzn, czy mogliby z Bridget 
Jones być? — Podobałaby mi się, 
gdyby była sobą, a nie wciskała 


|. w wyszczuplające pasy. A jak 


się chce odchudzać, to niech za- 
cznie ćwiczyć — mówi mi 22-letni 
stylista mody. Może, jak dojdzie 
do 30, to zmieni zdanie. 

— Pojęcia nie mam. Posta- 
wiłem sobie za punkt honoru, 
żeby tego filmu nie oglądać 
— tłumaczy się ceniony krytyk 


filmowy K.D. Dlaczego? — Bo to 


nie jest film dla ludzi, tylko dla 
kobiet — dodaje. Dla kobiet? 
Przecież to jest praktyczny po- 
radnik dla mężczyzn, jak uszczęś- 
liwić kobietę! (Wcześniej ją 
unieszczęśliwiając). 

— Nigdy — odpowiada sta- 
nowczo pisarz R.P, choć kobiety 
takie jak ona znam, lubię i cenię. 


_ bezradność wobec emocji, nało- 
gów. Ona nie kieruje swoim ży- 


-_ Zbyt rozedrgana. Denerwował- 


_ łem kawałek. W TV, bo do kina 
- to bym na nią nie poszedł — tłu- 


zaj 


Dlaczego? Są wrażliwe, inteli- 
gentne i mają fantazję. Ale Brid- 
get jako partnerka? Czuję w niej 








ciem. Jej rzeczy się przydarzają. 





bym się przy niej. 

— To ta tłuściutka? — mówi 
znany w prawniczych kręgach 
wielbiciel bajaderek. — Widzia- 


maczy się. Odchudzające majtasy 
jednak pamięta. — Bo mnie 
wzruszyły. Ten film zresztą służy 
temu, żeby pokazać apostolstwo 
kobiet. Cierpią, żeby się podobać 
mężczyznom. Czy mógłbym z nią 
być? No nie, za grubiutka... 

— Dużo ma fajnych cech. Pali | 
i nie musi biegać dwa razy w ty- 
godniu na fitness — rozmarza się 
mój kolega grafik. — Wolałbym 
się z nią przyjaźnić niż być... 

Mamy więc problem, bo 
wszystkie znane mi kobiety 
czasami czują, że Bridget Jones 
to one. Panowie, dla męsko- 
-damskiego dobra: Idźcie do ki- 
na i spróbujcie nas zrozumieć! 


RE LRe1 złą 





Ame 
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nowy zapach dla mężczyzn | 
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W natłoku skarg i narzekań na szanownego pana Zdzisława Pietrasika postanowiłem napisać coś innego. 
Nie widzę nic karygodnego w wypowiedzianym przez owego pana zdaniu informującym o nieposiadaniu 
przyjemności z „oglądania pieprzących się facetów”. Jest coś takiego jak własne zdanie i wolność słowa. 

A krytyk filmowy do nich prawo ma. Bez problemu może pisać, co mu się podoba, a co nie. Nawet naj- 
mniej ważny aspekt filmu może zostać poruszony, a opisane sceny tego filmu są ważne. Jestem zresztą po- 
dobnego zdania jak pan Pietrasik — sceny homoseksualne mogły być z powodzeniem skrócone lub pokaza- 
nie z pewną umownością. Może reżyser chciał wywołać odrobinę kontrowersji? 


j 


LISTY | 


JAN N. 











Z MIŁOŚCI DO FILMU 


Przeczytałem na łamach „Filmu” 
wiele recenzji, w których recenzen- 
ci podkreślali, że dany film nie 
posiada wartości artystycznych 
I oceniali go nisko, lub odwrotnie 
— film posiada wartości artystycz- 
ne i oceniali go wysoko. W tym 
momencie należałoby spytać, co to 
jest artyzm. W którym momencie 
kończy się sztuka, a zaczyna ko- 
mercja? Wydaje mi się, że granica 
jest bardzo płynna — nawet specja- 
liści mają z tym problem. Naj- 
uczciwsze byłoby stwierdzenie: „to 
do mnie nie trafia” lub „to mnie 
nie przekonuje” i wskazanie bra- 
ków w danym filmie np. kiepskiego 
aktorstwa lub zdjęć. 
Wielu, patrząc na to samo, do- 
strzega coś innego — jedną rzecz 
można postrzegać w sposób użyt- 
kowy lub w sposób idealistyczny, 
jako coś, co się podziwia. Interpre- 
tacja filmu jest więc uzależniona 
od wielu czynników. Sugerowanie 
się czylmś zdaniem wtedy, gdy 
stwierdza on, że coś jest kiczem czy 
artyzmem, jest stąpaniem po kru- 
chym lodzie. 
(zy warto zatem czytać recenzje 
filmowe? Moim zdaniem warto. 
Warto dlatego, że czasem dostrzega 
się więcej elementów w danym fil- 
mie. Warto czytać i się zgadzać lub 
nie zgadzać z recenzją, ponieważ 
dzięki temu stajemy się bogatsi 
o nowe doświadczenia, o nowe po- 
glądy i zdobywamy coś bardzo cen- 
nego — wiedzę, dzięki której sami 
kształtujemy własny gust i poglądy 
w sposób „bogatszy ”, czyli się roz- 
wijamy. 

TOMASZ FIFER, Budzyń 
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| Gdy usłyszałem, że na ekrany kin wchodzi film „Złe wychowanie” — do którego 
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ALMODÓVARA SZKOŁA ŻYCIA 
Pedro Almodóvar przez całe życie będzie dla mnie zagadką. Po każdym jego filmie 
muszę przysiąść w kącie i przestudiować sobie wszystkie wartości życiowe. 


Pedro przymierzał się kilka lat, postanowiłem jak najprędzej go zobaczyć. 
I nie zawiodłem się. Almodóvar znowu postarał się, aby jego dzieło nie było tylko 
tandetną rozrywką. Jak zwykle poruszył temat kontrowersyjny, ale czy możemy 
powiedzieć, że nieprawdziwy? 
Każdy z nas ma wybór: zamknąć oczy i przejść obok wszystkiego obojętnie, udając, 
że nic się nie dzieje, czy też otworzyć je i spojrzeć w rzeczywistość, która jest nie za- 
wsze piękna i kolorowa, taka, jak byśmy chcieli. Nie nazwałbym tego filmu „gejow- 
skim teatrem marionetek”, tylko „ludzką szkołą życia”. 

KAZIMIERZ CZYŻAK, Brzeźnio 





Nie wiem, czy znam się na filmach, czy potrafię docenić wszystkie walory filmowego dzieła 
i czy mam, jak to się zwykło mówić, „dobry” gust. Jednak szczęśliwa jestem, iż właśnie 

na łamach Waszego pisma odnalazłam potwierdzenie jednej rzeczy na temat mnie samej 

— otóż moje refleksje, myśli i komentarze dotyczące sztuki filmowej są szczere. A to dlatego, 
że mam zawsze wątpliwości i lubię drążyć temat. | przekonywać. I być przekonywaną. Nie 
cierpię określać filmu epitetami: „głupi” lub „fajny”. Czyli jaki?... 

Najwięcej wątpliwości wzbudza we mnie ostatnio „Osada” — film nieco naiwny i „manierycz- 
ny”, a jednak jakiś urok na mnie rzucił. I jeszcze „Król Artur": posągowy (choć szalenie przy- 
stojny!) główny bohater, niewiele treści, dużo walk... Coś innego niż tylko romans Ginewry 

z Lancelotem i intrygi Morgany! MAGDALENA KNEDLER, Wrocław 





NAGRODY 

DLA AUTORÓW 
LISTÓW 

Nagradzamy najciekaw- 
sze listy. Dziękujemy za 
wszystkie. W tym miesią- 
cu autorzy opublikowa- 
nych tekstów otrzymują 
książkę „Latający Cyrk 
Monty Pythona. Tylko 
słowa” T. 1 w ttumacze- 
niu Elżbiety Gałązki- 
-Salamon. Piszcie do nas. 
Czekają kolejne nagrody. 


ANTY DYM, UI 


ODOFZFY: 


a JJLAZE FP! 





ROZSTRZYGNIĘCIE 
KONKURSU 


Odpowiedzi: |) El Deseo 2) Antonio Banderas 
zagrał w 5 filmach 3) 3 filmy 

Zestaw płyt otrzymują: 

Jakub Jaworski, Bydgoszcz; Bronisław Sztan- 
dera, Police; Zofia Gacek, Lubczyna 

Płyty z filmem 

POROZMAWIAJ Z NIĄ: 

Ola Kania, Mroczeń; Alicja Żyleń, Szczecin; Be- 


| ata Półtoraczyk, Nowy Tomyśl; Magdalena Ba- 


nasik, Katarzyna Guraj, Magdalena Wrzeszcz, 
Dorota Timew, Magdalena Piotrowska, Po- 
znań; Adam Mikoszewski, Wrocław; Dariusz 
Knight, Tentent, Donata Jerzak, Koluszki; 
Magda Trendowicz, Mili |, Tomasz Kowalski 
Płyty z muzyką 

LA MALA EDUCACIÓN: 


| Tomasz Kulpa, Wrocław; Beata Tobiasz, Kata- 


rzyna Sawa, Agata, Rober Pior, Rybnik; Joan- 
na Stawowy, Kraków; Grzegorz Klęba, Kra- 
ków; Michał Klęba, Kraków; Marta Szeliga- 
-Frynia, Renata Szczepańska, Kraków; Agent- 
spectroski, Paweł Frynia; Łukasz, Iwona Kierz- 
kowska, Wrocław, Katarzyna Majchrowska, 
Warszawa 


| Książka ZŁE WYCHOWANIE: 


Andrzej Szczepański, Kraków; Grażyna Kawic- 
ka, Lielona Góra; Krystyna Łogin, Justyna Ra- 
doń, Szczepanów; Sylwia Radek, Sosnowiec, 


Monika Dygudaj; Kamil Kawicki, Zielona Góra; 


Anka; Jerzy Zawadzki, Marki, Jarek P.; Lucyna; 
Julia Królikowska, Warszawa; Kk Konradkus, 
Arkadiusz Ostrowski, Dorota Nowak 
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O zdjęciach w błocie Mandżuiii, 

sowie grającej jaskzębie, niedźwiedziu, 
z którym walczy Michał Żebrowski, 

i wielkiej miłości bez słów 

specjalnie dla „Filmu” pisze operałor 
KOCHANKÓW ROKU TYGRYSA 


MARCIN KOSZAŁKA 


otnisko Okęcie w Warszawie. Wyruszamy do Chin. Jacek 

Bromski chce tam nakręcić „Kochanków Roku Tygrysa. Akcja 

filmu rozgrywa się w 1912 roku. Wolski, młody polski oficer, 
wraz z przyjacielem ucieka z zesłania na Syberii. Podczas przeprawy 
przez rzekę na granicy chińsko-rosyjskiej pod ostrzałem jego towa- 
rzysz ginie. Wolski ciężko ranny przedostaje się na chiński brzeg. 
Trafia do chaty myśliwego Guo, który ma piękną córkę Song. Ojciec 
ścina jej jednak włosy i każe dla ochrony nosić męskie ubranie. 
Wolski powoli dochodzi do zdrowia i odkrywa tajemnicę dziewczyny. 
To opowieść o miłości bez słów, do której ja mam zrobić zdjęcia... 

Pierwszą osobą, którą widzę na lotnisku, jest Michał Żebrowski, 
odtwórca głównej roli. Potem pojawia się reszta ekipy: reżyser Jacek 
Bromski, producent Włodzimierz Otulak, pierwszy operator Adam 
Nocoń, pierwszy asystent kamery Krzysiek Strąpski oraz mistrz oświe- 
tlenia Piotrek Michalski. Resztę zespołu będą stanowić Chińczycy. Lot 
do Moskwy upływa szybko. Przesiadka i po 7 godzinach lotu wysiada- 
my w Pekinie. Jest parno i duszno, nie wiemy, czy to smog, czy upał. 
Jeszcze tego samego dnia jedziemy do wytwórni. Z Krzyśkiem 

oglądamy kamerę, robimy próby, Piotrek ogląda lampy. Nikt 
z Chińczyków nie mówi po angielsku. Nasz chiński tłumacz, zwany 
Bogusiem, absolwent filologii polskiej na Uniwersytecie Pekińskim, 


dwoi się i troi, żeby przetłumaczyć branżowe zwroty. 





Reżyser Jacek Bromski i operator Marcin Koazólkić laureat WZA 
za zdjęcia na tegorocznym festiwalu w Gdyni 
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Michał Żebrowski musiał zrezygnować z pomocy 
dublera. Scena ucieczki wpław z Rosji do Chin. 


Obok: Żebrowskiemu partneruje 
aktorka chińska — Li Min 
Będziemy pracować na kamerze Arriflex 
BL3 z końca lat 80. Oglądamy też wózek 
I szyny. Wszystko chińskiej roboty: deska 
z kółeczkami. Jesteśmy przerażeni. Do- 
piero później się przekonamy, że sprzęt 
świetnie się sprawdzi w trudnym terenie 
Mandżurii. 

Po dwóch dobach jestem tak zmęczo- 
ny, że zasypiam, rezygnując z oglądania 
zabytków Pekinu. Kolejny dzień to przelot 
do Changchung (Wieczna Wiosna), stolicy 
Mandżurii. Tam znajduje się Changchung = y= 
Film Studio, nasz chiński koproducent. Studio przypomina wytwórnię 
z Chełmskiej. Chińczycy oprócz lamp nie mają nic! A ja potrzebuję 
„murzyny , siatki i blendy. Piotrek rysuje im, co to jest. Na następny 
dzień wszystko zrobione. Poznajemy chińskich aktorów. Li Min, która 
grać będzie Song. Śliczna dziewczyna, na wszystkich robi wrażenie. 

Jedziemy do Jilin (Szczęśliwy Las), które będzie naszym domem 
przez najbliższe półtora miesiąca. Mieszkamy w nowoczesnym szwaj- 
carskim hotelu, w którym nikt nie mówi po angielsku. Rano ruszamy 
na pierwszy dzień zdjęciowy. W wiosce Huo Tien (Brzozowy Zagaj- 
nik) chiński scenograf wybudował chałupę z zagrodą, dokładnie od- 
twarzając budowle z 1912 roku. Wokół góry. Mandżuria przypomina 
nasze Beskidy, a może Gorce. Temperatura idealna, 25 ©C. Mleczne 
chmury przysłaniają słońce. Bardzo dobre światło. Niestety wcześniej- 
sze deszcze spowodowały, że samochód ze światłem i drugi z agrega- 
tem nie mogą dojechać na górę. Co gorsza, jeden samochód obsuwa 
się i przewraca na bok. To paraliżuje całą naszą pracę i rozpoczyna 
pasmo nieszczęść. Na drugi dzień podmuch wiatru wywraca lampę 
6HMI, duża strata. Bariera językowa sprawia, że zaczynamy wątpić 
w całe przedsięwzięcie. Ale z dnia na dzień współpraca zaczyna się 
układać. Imponuje mi pracowitość Chińczyków, męczy jednak ciągły 
krzyk i chaos na planie. Mijają kolejne dni, a my, wbrew wcześniej- 


szym obawom, posuwamy się do przodu. Chińczycy witają nas na- 
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szym „dzień dobry”, a my odpowiadamy ich „mi- 
chao”. Ten film jest dla mnie trochę jak dokument 
sprzed lat, dlatego kolor obrazu zanurzyłem w od- 
cieniu brązu. Pracuję używając często kamery 

„Z ręki, blisko bohaterów. Obserwuję też akcję 

ze statywu czy jazdy, obiektywnie — czasem nerwo- 
wo, czasem spokojnie. Codziennie 12 godzin pracy, 
ale potem upragniona kolacja. Chińska kuchnia 

to kulinarny cud świata. 

Uczymy się podstawowej zasady: Chińczyk za- 
chowuje twarz do końca. Do jednej ze scen potrze- 
bujemy jastrzębia. Dowiadujemy się, że nie ma pro- 
blemu. Tuż przed ujęciem pojawia się, ale... sowa. 

Przenosimy się nad rzekę Sun Hua Jang (Rzeka 
Kwiatów Sosny), gdzie robię zdjęcia ucieczki Micha- 
ła, czyli Wolskiego, i jego przyja- 
ciela. W lasku nad brzegiem stoi 
na głowie jakiś facet. To chiński 
kaskader Zhu Qihui — człowiek 
z klasztoru Shaolin. Dubler Mi- 
chała, ale ma 150 cm wzrostu, 

a Michał prawie 2 metry. Michał 
w końcu decyduje się sam skoczyć 
ze skalnego zbocza. Kaskaderzy 
sprawdzają dno. Chcę zrobić przy 
skoku chłopaków zdjęcia pod- 
wodne, ale widoczność jest ok. pół 
metra. Brakującą część dorobimy 
w Krakowie w zalanym przez wo- 
dę kamieniołomie Zakrzówek. 
Film to przecież sztuka oszustwa... 

Scena z niedźwiedziem: Wolski z myśliwym Guo idą na polowa- 
nie. Niedźwiedź ma zaatakować Guo. Chińczycy tradycyjnie zachowu- 
ją twarz do końca i mają niedźwiedzia, ale... malutkiego. Chiński kie- 
rownik produkcji nazwany przez nas Mr. Meyo (po chińsku to znaczy 
„nie ma”) podsuwa kolejny pomysł. W wytwórni mają skórę niedź- 
wiedzia, którą można by na kogoś zarzucić... Problem rozwiązujemy 
inaczej; fragment sceny robimy w Chinach, resztę w lesie pod Pragą, 

z niedźwiedziem znanym naszej widowni z reklamy piwa. 

Wieczorami oglądamy olimpiadę. Deszcz medali dla Chin. 

Z ekipą zaprzyjaźniamy się coraz bardziej. Mimo braku wspólnego 
języka żartujemy. Dostajemy od nich drobne prezenty. Ostatni 
dzień na planie aktorki Li Min. Kiedy pada ostatni klaps, płacze, 
żegnając się z nami. Patrzę na twarze naszych chłopaków. Są wzru- 
szeni. Li jest drobna, ale ma śliczną buzię, piękne oczy, doskonale 
się fotografuje, wszyscy są pod wrażeniem jej gry, choć jak mówi 
Jacek Bromski, ona nie gra, tylko jest. Li, wesoła i energiczna, 
często nas zaczepia, szturcha, łaskocze, może podrywa. Michał 

I wszyscy rozmawiamy z nią przez tłumacza, co bywa zabawne. 
Koledzy dowiadują się, że ma chłopaka. 

Po półtoramiesięcznej pracy czujemy się doskonale, robota 
skończona w terminie. Wracamy do Polski. Dalszy ciąg zdjęć w zi- 


mie. Już nie mogę się doczekać. 


FOT. VISION 





Kóry zależy od jej 
apasów krzemu. 














| ł KRZEM 
| En aco-o wory 


Pierwsfukiem opracowany, 
ady uzupelnióś pasy krzemu 
i ujędrnić zwiGięzalą skórę. 


Każdego dnia dostarcza 
skórze krzem wzbogacony 
w likopen, by wzmocnić 
wiókna podtrzymujące 
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a skórze w okolicy podbródka na grupie 27 mężczyzn. Średnio wieku 54 lota 
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FILMY POD SPECJALNYM NADZOREM 
przegląd kultowych filmów czeskich 

i słowackich 

02-7XI  — Lublin, kino Chatka Żaka 
05-14 X! — Kałowice, kino Światowid 
08-17 XI  — Gliwice, kino Amok 
le-ee X — Toruń, kino Nasze Kino 
te XI-| XII — Łódź, kino Chatlie 

26 XI|--5 XII — Wrocław, kino Lalka 

29 X|--8 XII — Poznań, kino Male 
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w Polsce pokazu, w których na 
< żywo miksowane będą fragmenty 
E filmów, jak i muzyka. Dj Oof i Vj Loo- 
" | fin pobawią się francuskim kinem 
| lat 60. i muzyką tamtych lat. Będzie 
| ij[sy-4g(- 4a |uf-|w4t(ufyt-Nujy48| (luf 
jak Louis de Funes wpada w histe- 
„Beyond The See”, zwalżc: rię, histerię dodałkowo zmodufiko- | 
" wana przez Kevina Spacey waną elektronicznie. Organizatorami 
E biografia Bobby'ego Darina, imprezy są Ambasada Francji, Instu- 
< [otworzy Międzynarodowy tut Francuski i Filmoteka Narodowa. 
5 Festiwal Filmowy w Los An- 
— BB geles — AFI FEST 2004. Boha- 
terem tegorocznej retrospek- 
tywy jest Pedro Almodóvar. | 
7 lIe.l| EEEENTTONININE | 
a * Premiera filmu o ostatnich i go Premiera | *Do 25 XI — 11. Międzynaro- | Do 2 XII — 45. Fes- 
dniach Trzeciej Rzeszy filmu dowy Festiwal Filmowy | tiwal filmów doku- 
d „Upadek”. Larsa von | „Etiuda” w Krakowie prezen- | mentalnych Festi- 
EJ *Do 7 XI — 1. Festiwal Nie- Triera |  tujący prace studentów szkół | val dei Popoli we 
zależnych Filmów Grozy „5 nieczy- | filmowych z całego świata. Florencji. 
„Horror Fiesta" w warszaw- stych | Więcej na | www. 
skim kinie Dom Sztuki. zagrań” www.etiuda.rotunda.pl | festivaldeipopoli.org 
W konkursie biorą udział r ESWC ZI 
kosi a "m | 3 go (8 | Do 4XII — 12. Międzynarodowy Festiwal Sztuki Autorów 
„ www.horrorfiesta.ory | Zdjęć Filmowych „Camerimage 2004". W tym roku w Łodzi 
E | | Złotą Zabę za całokształt twórczości odbierze David Wat- 
2 | | kin, a jako duet reżysersko-operatorski wyróżniono Finów 
= — Akiego Kaurismaki i Timo Salminena. Zagoszczą m.in. 
David Lynch i Mike Figgis, którzy poprowadzą warsztaty 
| i seminaria dla adeptów sztuki filmowej. 
a, | el.ll 
7 | W Iluzjonie Filmoteki Narodowej rozpocznie się przegląd klasyki kina rosyjskiego i radzieckie- 
a | go. Otworzy go pokaz filmów „Trzysta lat domu Romanowych” Uralskiego (1912) i „Dama 
5 | pikowa” Jakowa Protazanowa (1916). Do filmów muzykę na żywo wykona taper Marcin 
m / Mazurek, a także Orkiestra Kameralna z Lublina pod dyrekcją kompozytora Rafała Rozmusa. 
z 


Odbędzie się wystawa plakatów filmowych, a także rysunków i szkiców Siergieja Eisensteina. 
Impreza potrwa do stycznia 2005 r. i zostanie powtórzona w Lublinie i Gdańsku. 


FOT. ARCHIWUM 
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PRZEMYŚLANE ROZWIĄZANIA 
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SKODA AUTO POLSKA SA 


Szcze ładniejsza. Jeszcze bardziej funkcjonalna. 
Czujnik parkowania w standardzie 


GUZIELNA wielu I zmian żeby poprawić Twój komfort i dobre samopoczucie. 
SZEWC SZGWWASLAICYEULECERWINSANOY RY ZZeJ A 


trza NOAA WCT SCNEZENNIO 


rta rabatowa na modele Fabia. 
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SuperMilla — Resident Evil: Apokalipsa 
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* — Nowa seria telewizorów 
plazmowych oraz LCD 


Najnowsza japońska technologia połaczona 
z wyjątkowym wzornictwem. Imponujacy 
obraz, najwyższa jakość dźwięku - to, co do 
niedawna wydawało się tylko marzeniem, 
przybrało realny kształt. 


Panasonic Viera, przekrocz granicę wyobraźni: 
www.panasonic.pl 


Panasonic 


GDAŃSK: ul. Heweliusza 33, tel. 058-301-20-26, e-mail: rtv(©jonczak.pl GLIWICE: ul. Zwyc j RZN ._Sądov 
tel. 032 751-99-00. e-mail: panasonic.jaworznoQ mac.com.pl KATOWICE: ul. Młyńska 17, fel. 0 me ż anasonic. katowice©Omac.cc com.pl KONIN: PL "Niepodległości 1, tel. 063- 16 
e-mail: audio-art©pro.onet.pl KRAKÓW: ul. Karmelicka 28, tel. 012 633-73-15, e-mail: Hiuro ( sią pl LE ZNO: = Kościelna 12, tel. 065 529-7Q5], 

ŁÓDŹ: ul. Nawrot 6, tel. 042 632-78-30, e-mail: salonGOwandw.com. pl ŁÓDŹ: ul. Rokicińska 14 57 

e-mail: biuro©locortv.com.pl POZNAŃ: ul. Dąbrowskiego 97, tel. 061-848-05-39, e-mailf pank KIĘSZ 
SŁUPSK: ul. Filmowa 1, tel. 059-842-83-58, e-mail: kkrs©©kkrs.com.pl SUWAŁKI: Jl. 1] Maja 1C, tel. 0-87 566- 48-62, e- mai: k kimelektrtnk© 30) onet.pl SZCZECIN: Al. Niepodleg 


tel. 091-488-30-27, e-mail: biuro(Qelta.szczecin.pl WARSZAWA: ul. Świętojerska 16, tej. 02 -831-53. 84, e-mail: sayso(©saysonic.com.pl WROCŁAW: ul. Kościuszki 23, tel. 071 347- 11-83, e | ą 
kosciuszki©zuber.com.pl WROCŁAW: ul. Św. Mikołaja 21, tel. 071-347-11-81, e-mail: $nikok aja(©zuber.com.pl 
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wade - GOD AAWIAWIE 


EAC rozpoznawczym są tatuaże. Ma ich trzynaście. 

Szazćgólną słabość ma także do kobiet. Po pięciu małżeństwach 
COGUCKA U ZLEEOIOKZCZ AA ISFATZ I ZZANEKNKA OT 
Gdyby kilka lat temu nie zamienił alkoholu na uzdrawiającą wodę 
z pieprzem cayenne, Billy Bob Thornton grałby samego siebie 
w filmie „Zły Mikołaj” Terry'ego Zwigofła. W roli oszusta o niepo- 
hamowanych skłonnościach do seksu i alkoholu, dla którego świę- 
ta to okazja do przywłaszczenia sobie kilku portfeli, najtrudniejsze 
okazało się zakładanie czerwonego kostiumu. 

KONZE NWAYTZOENEISELOWNOCISCENNIE 
kusista w zespole Tres Hombres założonym z przyjacielem Tomem 
Eppersonem. Próba podboju świata nie powiodła się. Jednak mat- 
ka, zawodowe medium, zapewniała go, że jeszcze będzie sławny. 





WAEREFZTNCTOCLELUCEAOONZNOGKUYNNCAWIE 

w filmach i serialach, zamęczając producentów scenariuszami pisa- 

nymi wspólnie z Eppersonem. W 1996 roku wyreżyserował wresz- 

cie swój scenariusz „Sling Blade” i zagrał w nim upośledzonego 

mężczyznę próbującego ułożyć sobie życie po 25 latach spędzo- 

nych w więzieniu za podwójne morderstwo. Ten film przyniósł 

Thorntonowi Oscara za najlepszy adaptowany scenariusz 

i nominację dla najlepszego aktora. Dziś 50-letniemu artyście 

na nagrody filmowe brakuje już miejsca, więc wysyła je matce. 

Sling Blade (1996), Prosty plan (1998), 

(GTA OORNNICZPUUDAYCOGCJECJE 

GA CJE SUEAW LO APAUUDWANA NIC CJRPAUCEZ ET UTOZPAUSZÓJ 
LUIZA JASIŃSKA 








| Komórkowy portal nowej generacji 


WCLNCEJC portal komórkowy nowej generacji. 
Wszystko, czego dotychczas szukałeś w lInternecie. 
Telewizja na żywo, pliki video i mp3, gry Java, dzwon- 
ki, tapety, logosy i wiele innych. 


ŚWIAT | D El A w dodatku — zawsze masz do nich swobodny dostęp! 









wap.idea.pl Łączy Cię z ludźmi 


Informacja handlowa: 0 801 234 567. Koszt połączenia: jednostka taryfikacyjna wg cennika TP SA. WAAleeN o) 
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Strumienie krwi 
z tętnic, 
wnęłlrzności 
się z brzu- 








chów, 
wokół mrugają- 
ce jeszcze OCZU, 
[ĘCE. 


LUIZA JASIŃSKA 


Ale nie bójcie się. Nie taki diabeł 
straszny, jak go maluje charak- 
teryzator. Tajniki tej sztuki roz- 
szyfrowujemy dla Was z Walde- 
marem Pokromskim — polskim 
specjalistą w tej dziedzinie. 

Cała tajemnica tkwi w dwóch 
słowach: lateks i silikon. 

Lateks to mleczko kauczukowe. 
W przemyśle wykorzystuje się 

je do produkcji wyrobów gumo- 
wych. Na gipsowe pozytywy 
twarzy nakłada się cieniutką war- 
stwę tej miękkiej masy, tworząc 
specjalną maskę. Ostatecznie 
zabarwiona i wyprofilowana 





Takie 


Ale w filmie charak- 





teryzator zadba, 
żeby nie bolało. 
Przecież szyja jest 
z lateksu, krew to 





zastąpi później prawdziwą skórę. 
Do tworzenia całej postaci używa 
się bardziej wytrzymałego mate- 
riału, czyli silikonu. 











czerwony barwnik ze 
strzykawki. W „Świ- 
cie żywych trupów” 
(na zdjęciu po- (powyżej) aż 18 
wyżej) pracował z najlepszymi: Polańskim działów charaktery- 
przy „Pianiście”, Spielbergiem przy „Liście zacji dbało o przera- 
Schindlera", Wajdą przy „Zemście” oraz To- _ żające efekty. 
mem Tykwerem przy „Niebie” oraz „Księż- _ Charakteryzator 
niczce i wojowniku”. Pracownia mistrza jest działa z precyzją ze- 
pełna rekwizytów z tych filmów. Nas naj- garmistrza. Wszystko 
bardziej wystraszył leżący w czarnym worku musi wyglądać bar- 
wisielec z „Upadku” Bernda Eichingera. dzo realnie. Liczy się 
każda zmarszczka, 
por na twarzy, 
odcień barwnika 
udającego siniaki 
czy ranę. Lata prak- 
tyki sprawiają, 
że najtrudniejsze rze- 
czy stają się rutyną, 
jak ta rączka 
z „Resident Evil”. 








Żeby , najpierw trzeba 
je zrobić — żartuje Pokromski. Silikonowa 
ręka kosztuje tydzień pracy, a każde ujęcie 
ma zazwyczaj kilka dubli. 








FOT. ARCHIWUM 


24 FILM listopad 2004 


„A Wy4CY 


plSyXoXV/| Xe 1 


Niyśjbieja (el (074. 






LOGO JC W. CIV/.WA/ 


Płaski kineskop panoramiczny 42” o najwyższych parametrach 
technicznych obrazu: jaskrawość 1000 cd/m?, kontrast: 3000:1, 
technologia XD Engine. 





www.lge.pl 


CZYLI INIEMAMOCNYCG 


Pamiętacie Simpsonów? Pokręconą rodzinkę zmagającą się z prozą 
życia. Wyobraźcie sobie Homera, Marge, Barta, Lisę i małą Maggie ob- 
darzonych mocami Supermana, Hulka i Spider-Mana. Oto Iniemamocni. 
Obie rodziny tak wiele łączy, bo Brad Bird, który wymyślił Iniemamoc- 
nych, wyreżyserował kilkanaście odcinków serii o Simpsonach. 


MAX 


Głos: Spencer Fox / 

8 
Zawsze w ruchu, Max jest 10-let- 
nią torpedą, którą rozsadza ener- 
gia. W szkole ma podobne pro- 
blemy co Bart Simpson. Jest mały, 
psotny, wciąż płata figle nauczy- 
cielom. Mama nie pozwala mu 
uprawiać sportów, by nie ujaw- 
niać jego niezwykłych zdolności, 
ale Maksowi i tak trudno wtopić 
się w tłum rówieśników. 
Supermoc: Szybkość 
Metamorfoza: Gdy jego rodzice 
zostają porwani, wraz z siostrą 
wyrusza na ratunek. Ta wypra- 
wa bardzo ich do siebie zbliży. 


Filip Radkiewicz 


JACK 


WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 


WIOLA 

Głos: Sarah Vowell / 

Karolina Gruszka 

Wiola jest typową nastolatką, 
która niemal identycznie jak Lisa 
Simpson próbuje wpasować się 
w otoczenie. Jest nieśmiała, nie- 
pewna. W tym wieku wszystkie 
nastolatki chcą być niesamowite, 
ale ona stara się ukryć swoją 
inność. Rodzina działa jej na ner- 
wy. Sarkastyczna poza skrywa 
jednak dziewczynę o niezwykłej 
wrażliwości. 

Supermoc: Niewidzialność 
Metamorfoza: Niewidzialność 
pomaga zwalczyć nieśmiałość, 
ale jednak niezupełnie... 


2-letnia, najmłodsza latorośl 
Boba i Elastyny, choć jak 
Maggie Simpson niewiele 
może, to jednak wyraźnie za- 
znacza swój udział w akcji. 
Supermoc: Jeszcze nieznana, 
ale na pewno się ujawni 
Metamorfoza: Zaczekaj 


na sequel. 
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INIEMAMOCNY | 
BOB PARR «magm 


Głos: Craig T. Nelson / Piotr 

Fronczewski 

Bob Parr stara się być dobrym 
mężem i ojcem trojga dzieci. 
Przed 15 laty musiał schować 
strój superbohatera do szafy z po- 
wodu procesów wytaczanych 
przez tych, których ratował. Teraz 
jest tak samo jak Homer Simpson 
sfrustrowanym pracownikiem 
agencji ubezpieczeniowej. Z Ho- 
merem łączy go zresztą jeszcze 
coś: skłonność do tycia, sprawia- 
jąca, że przed ponownym wyru- 
szeniem światu na ratunek będzie 
musiał coś zrobić z kostiumem 
szytym na nieco inną miarę. 

Bob wciąż marzy o powrocie 

do superbohaterskiego biznesu. 
Supermoc: Nadludzka siła 

i wytrzymałość 

Metamorfoza: Stopniowa. 

Bob próbuje zwalczać zbrodnię 
po cichu. Pewnego dnia dosta- 
je jednak wielką szansę, by 

po latach znów uratować świat. 
| oczywiście z niej skorzysta. 


WA SMESN 


ELASTYNA 
HELEN PARR 


Głos: Holly Hunter / 
Dorota Segda 


| Jest strażniczką domowego 


ogniska, dbającą o trójkę swych 
dzieci i męża ciągle bujającego 
w obłokach. Musi być psycholo- 
giem, kucharką i utrzymać jakoś 
w równowadze całe Iniemamoc- 
ne towarzystwo. 

Supermoc: Elastyczność to mało 
powiedziane 

Metamorfoza: Także jej powrót 
do służby staje się konieczno- 
ścią. W końcu ze swym mężem 
stanowiła niegdyś nierozłączny 
superbohaterski duet. 


FOT. PHOTOSTOCK, CINETEXT/MEDIUM, DR 





„ Najśmieszniejsza trójwymiarowa 


walka roku powraca! 










MTAALYJLYY A) 


POTILYLY AU A) 





Od 5 listopada w kinach: 










Panasonic Panasonic 


IMAC IMAŻ. IMAC 


Kraków fb Katowice Warszawa 


t 
4> 
Al. Pokoju 44, tel.: (12) 290 90 90 Ę Centrum Rozrywki Punkt 44 ul. Powsińska 31, tel.: (22) 550 33 33 
ul. Gliwicka 44, tel.: (32) 359 59 59 
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| Dwa grzyby w barszcz. Spotkanie 


postaci z różnych historii. Takie 
połączenia fabuł i bohaterów są 
teraz modne. Bo kto by nie chciał 
zobaczyć w kinie Batmana i Su- 
permana wspólnie ratujących 
świat. Czy nie zatrzymacie się przy 
komiksach: „Tarzan kontra Mickey 
Mouse" albo „Gołota kontra Pre- 
dator"? „Obcy kontra Predator" 
jak inne „krzyżówki” wywodzi się 
z komiksu. Zaczęło się od filmo- 
wego żartu. W drugiej części „Pre- 
datora” na statku kosmicznych 
drapieżców pośród ich myśliw- 
skich trofeów widać dwie czaszki: 
ludzką i Obcego. Potem pojawiła 
się seria komiksów „Aliens vs Pre- 
dator”, gra komputerowa i wresz- 
cie film Paula Andersona. 
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KEJY? 10.10.2004 


miery filmu (co byłoby niezłym zabiegiem mar- DA? - Ulubione miejsce 


— nie jest to data pre- -DZIE JEST ANTARKTY 


ketingowym), ale czas akcji. Data wybrana 
nieprzypadkowo, bo nawiązująca do azteckiej 
numerologii i ef opierającej się na 


wielokrotności dzieślątki. W piramidzie zmienia- 


jącej swoją konfigułację co 10 minut naukowcy 
znajdują zegar ustawiony na 10.10.1904 roku. 
Mija 100 lat, więc rytualne łowy pozaziemskich 
bogów znów się rozpoczynają. 


podstępnej inwazji kos- 
mitów, by wspomnieć 
„Przybysza” Carpentera. 
Ciekawe, czy Predatorzy 
wybrali Antarktydę 

z powodów humani 
tarnych, ekologicznych 
czy klimatycznych? 


| TY WIE PALEOASTRONAUTYCE?" — Kojarzy się z nazwiskiem 
Ericha von on oiniej dla kórsgo biblijna A kika Przymierza była reaktorem 
atomowym, zaś tb; co unosiło się nad wodami, to nie był Duch Boży, tylko 
statki kosmicznych przybyszów, którzy nas nie stworzyli, ale przekazali 
cząstkę swej wiedzy. Kosmici byli za to dosłownie ubóstwiani, tyle że 
potem, nie wiedzieć czemu, zniszczyli swe dzieło i po aztecku się 
ulotnili. Zostawilifednak po sobie kilka pamiątek z piramidami na 
czele. Piramida póławia się także w filmie „Obcy kontra Preda- 
or”. I nad tymi ami unosi się duch Danikena. Tylko wyjaśnie- 
nia kd filffowych kosmitów nawet Daniken by nie wymyślił. 


L, 
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KOLO RA LANCE HEN- 
> — Jako "maj 
Z ład wcześniej zetknął 
się z Obcymi, grając andro- 
ida Bishopa w drugiej i trze- 
ciej części cyklu. Tutaj zagrał 
Charlesa Weylanda — umie- 
rającego na raka multimilio- 
nera i pioniera robotyki. 
Korporacja dokonująca 
w „Obcych” mrocznych ma- 


chinacji związanych z rasą 
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b Weyland Yutani. 
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| David Watkin, brytyjski operator, laureat 
Oscara za zdjęcia do „Pożegnania z Afryką”, 
otrzyma Złotą Żabę za całokształt twórczo- 

| ści na tegorocznym Camerimage. 

To już 12. Międzynarodowy Festiwal Sztuki 
Autorów Zdjęć Filmowych Camerimage. Odbę- 
dzie się w Łodzi w dniach 27 XI - 4XII. 

Złotą Żabę dla duetu reżysersko-operator- 
skiego odbiorą Aki Kaurismaki i Timo Salminen, 

/ znani w Polsce z realizacji „Człowieka bez prze- 
szłości”. Ponadto specjalne nagrody otrzymają 
Danuta Szaflarska za całokształt twórczości 
aktorskiej i Sławomir Idziak za wybitne osiąg- 
nięcia w sztuce operatorskiej. Swą obecność 
na Camerimage zapowiedzieli Peter Weir, Take- 
shi Kitano, Mike Figgis, Willem Dafoe i Andrzej 
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Triumf Bergmana 
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Wajda. Trwają także negocjacje w sprawie przy- 
jazdu Olivera Stone'a. 

— Wszystko będzie zależało od planów 
Stone'a związanych z promocją i premierami 
superprodukcji „Aleksander” — mówi Marek Ży- 
dowicz, dyrektor festiwalu. — Na pewno przyje- 
dzie David Lynch, o którym jako prekursorze 
nowych technologii cyfrowych jedna z amery- 
kańskich stacji telewizyjnych zamierza nakręcić 
film. Zdjęcia powstaną w łódzkich plenerach. 

Po raz pierwszy na Camerimage przyznana 
zostanie Nagroda Techniczna. — Chcemy wyróż- 
nić autorów oryginalnych pomysłów, które po- 
magają w kreowaniu obrazu na etapie zdjęć, jak 
i w postprodukcji — zapewnia Marek Żydowicz. 

MARIOLA WIKTOR 


HANNA KOSIŃSKA-HARTOWICZ 




























W ostatnim roku ; 
dyrektor festiwalu Camerimage, 
w podróżach spędził 7 miesięcy. 


Odwiedził Los Angeles, Nowy Jork, 
Monachium, Cannes, Berlin, Wenecję, 
Londyn, Paryż. Mieszka w Toruniu. 

W Łodzi (ostatnio za sprawą Davida Lyn- 
cha, który zamierza otworzyć tu centrum 
Sztuka dla Pokoju oraz studio filmowe) 
rezyduje w pokoju hotelowym. 
Określenie „człowiek na walizkach” nie 
bardzo jednak do niego pasuje. Prędzej 
„człowiek z plecakiem”. Nie rozstaje się 
z nim nigdy. Plecak duży nie jest, ale 
Żydowicz ma w nim wszystko, co kocha 
i czego potrzebuje. Przenośne kino do- 
mowe, aparat fotograficzny, odtwarzacz 
MP3 z utworami Boba Dylana. I książki, 
które może czytać na okrągło: Camusa, 
Mertona, Caldwella, Scotta Fitzgeralda. 


zz NA uzy zzz m" "| 


— Często czytam równolegle kilka książek 
— mówi Marek Żydowicz. — W samolo- 
tach, na lotniskach, w samochodach. 
Także w hotelach. Nie zasnę, póki nie 
przeczytam fragmentu, choćbym nie 
wiem jak był zmęczony. 
Gdyby to od niego zależało, to chciałby 
żyć w Hollywood w złotych latach 20., 
w okresie boomu wielkich producen- 
tów. Dobrze czułby się w klimatach 
z opowiadań Scotta Fitzgeralda czy 
Williama Styrona. Móc stanąć na pustyni 
i powiedzieć: „widzę miasto”. | zbudo- 
wać miasto. — Od dziecka mam ten 
wewnętrzny napęd. Uwielbiałem ma- 
rzyć i porywać się na wielkie rzeczy. 
W Łodzi chcę udowodnić, że odrodze- 
nie tu produkcji filmowej jest możliwe 
— mówi z przekonaniem. 

MARIOLA WIKTOR 


FOT. EUROPE PRESS/GAMMA, DANIEL KLIMCZAK/AGENCJA GAZETA, AFP/EAST NEWS 
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Kanał filmowy Europa Europa — tegoroczny laureat 
prestiżowej nagrody Hot Bird TV Award 
| WALCZ elegii „4 
| „Najlepszy kanał filmowy w Europie” ge Ń, pa AB. 
(Mela -WN oj za/zasr-VVzlat=iKooN (e) (WNoj LZY ABE ZJSZI 
i Eurovisioni zaprasza na wybitne kino europejskie. 
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SPOSÓB NA ANIOŁA 


W Krakowie znowu zagościły zastępy 
niebieskie. Trwają zdjęcia do filmu „Zako- 
| chany anioł”. 
— Nie byłoby tego filmu bez sukcesu 
| „Anioła w Krakowie”. Stosunkowo łatwo, jak 
| na nasze realia, udało się nam zapiąć budżet 
| na realizację sequela — opowiada reżyser Artur 

„Baron” Więcek. 

Pierwszy „Aniot” był ciepłą opowieścią 

| o losach niejakiego Giordano (Krzysztof Glo- 
bisz), przybysza z zaświatów, który za nienaj- 
lepsze prowadzenie się w Niebie (zbyt częste 
odwiedziny w Czyśćcu i miłość do rock and rol- 
la) został zesłany na Ziemię. W części drugiej 
Giordano w wyniku decyzji Najwyższych Rzą- 
dów traci swoją anielską moc i staje się męż- 
czyzną. Wtedy oczywiście spotyka miłość swo- 
jego życia. Rolę pani psycholog Romy, w której 
zakocha się Giordano, gra Anna Radwan. 

— Wcale się nie dziwię Giordano, że zapa- 
łał afektem akurat do Anny Radwan — prowo- 
kuję Krzysztofa Globisza: 

— $am się sobie nie dziwię. W Ani wszyscy 
się po cichu podkochują. Raz już nawet zagrali- 
śmy zakochaną parę — w telewizyjnej „Maska- 
radzie” wg Iwaszkiewicza. 

Giordano i Szajbus (Jerzy Trela), krakowski 





kloszard, moczą nogi w stawie. — To ważna sce- 


na — mówi producent filmu i współautor scena- 
riusza Witold Bereś. — Szajbus nakłania Giorda- 
no do poszukania sobie piękniejszej połowy. 

— Znalazłbyś sobie jakąś babę — Szajbus 
mówi do Giordano i podaje szczegóły „baby”: 
— Normalna baba. Co ma tu... (pokazuje na 
piersi) oczy niebieskie i jeszcze ma do siedzenia 
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Anioł też człowiek 


coś. Ugotuje, upierze, zrobi co trzeba, pożartu- 
je, kolana ma ładne. 

W przerwie między ujęciami spacerujemy 
parkową aleją z Globiszem i z Trelą. 

— Ta dwójka zaprzyjaźnia się, bo anioł 
i Szajbus są mimo wszystko bardzo podobni 
do siebie, są outsiderami, żyjącymi na margine- 
sie społeczeństwa — mówi Krzysztof Globisz, 

a Jerzy Trela dorzuca: — Szajbus chce pomóc. 
Chce, żeby Giordano miał żonę, a pozostający 
pod jego opieką mały Karol — matkę, ale robi 
to także dlatego, żeby samemu sobie udowod- 
nić, że może jeszcze do czegoś się przydać. 

„Zakochany aniot" jest wspólnym dziełem 
Artura „Barona” Więcka i Witolda Beresia. 

— Działamy trochę jak bracia Coen — mó- 
wi Bereś. — Jeden z nas ma pomysł, razem pi- 
szemy scenariusz. Artur reżyseruje, bo to lubi, 
ja produkuję, bo lubię, a „Baron” akurat tego 
nie znosi. 

Artura Więcka pytam, dlaczego właściwie 
komedia romantyczna? 

— Bo takich filmów: o pozytywnym, cie- 
płym, ale mądrym zarazem przesłaniu u nas 
bardzo brakuje. Chcemy tę sytuację choć tro- 
chę zmienić. 

W „Zakochanym aniele” poza Krzysztofem 
Globiszem, Anną Radwan i Jerzym Trelą zoba- 
czymy także m.in. Janusza Gajosa w roli klo- 
szarda warszawskiego, Tomasza Schimscheine- 
ra — anioła Lubegę, oraz Dorotę Segdę, Martę 
Bizon i Marka Litewkę. Muzykę pisze Grzegorz 
Turnau. Premiera kinowa — w lutym przyszłego 
roku, oczywiście w walentynki. 

ŁUKASZ MACIEJEWSKI 


i więcej 


M STUDENCI KRĘCĄ 
75 studenckich filmów z 64 szkół 
filmowych i artystycznych reprezentu- 
jących 30 krajów znalazło się w kon- 
kursie Międzynarodowego Festiwalu 
Filmowego „Etiuda” odbywającego 
się w Krakowie (19-25 listopada). 
Jury pod kierunkiem reżysera i scena- 
rzysty Edwarda Żebrowskiego przyzna 
Złote, Srebrne i Brązowe Dinozaury. 
Wręczony zostanie Specjalny Złoty 
Dinozaur dla wybitnego pedagoga, 
który z powodzeniem łączy twórczość 
z działalnością edukacyjną. Tegorocz- 
nym laureatem jest Kazimierz Kara- 
basz — autor pamiętnych „Muzykan- 
tów”, profesor łódzkiej Filmówki. 


M LOPEZ 
ZATAŃCZY SALSĘ 
Jennifer Lopez zamie- 
rza wyprodukować fil- 4 
mową biografię Hectora 
Lavoe i w niej zagrać. 
Tancerza salsy, który 
był sławny w Nowym 
Jorku w latach 70., za- 6 
gra prawdopodobnie 
Mark Anthony, mąż 
Lopez. Jego żonę 
— sama pani produ- 
cent, która marzy 
o tym projekcie już 
od ponad czterech lat. 


M GISELE WYŚMIANA 
Topmodelka Gisele Biindchen zade- 
biutowała na dużym 
ekranie. W „New York 
Taxi" (polska premiera 
3 grudnia) zagrała Bra- 
4]. zylijkę, która napada na 
/ banki. W filmie mówi 
po portugalsku, który 
jest ojczystym ję- 
zykiem urodzonej 
i w Brazylii mode|- 
M bia ki. Rodacy drwią 
i h z jej aktorskich 
"4 popisów. Twier- 
dzą, że nie moż- 
4. na zrozumieć 
jej kwestii na 
ekranie. 



























FOT. DOBROMIR MONTAUK, JEN LOWERY/LFI/AGENCJA PIĘKNA, 
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KRONIKA FILMOWA 
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Siedziba jednej z warszawskich uczelni za- 
mieniła się w filmowy komisariat policji. Zain- 
stalowała się tu ekipa reżyserowanego przez 

Macieja Dejczera serialu „Oficer”, najnowszej 
| produkcji TVP. Tytułowa postać to młody funk- 
cjonariusz CBS — Kruszon (Borys Szyc). Jego 
praca polega na wnikaniu w przestępcze struk- 
tury i rozpracowywaniu ich od środka. 

Nad Zalewem Zegrzyńskim inscenizowane 
były spektakularne sceny nieudanej akcji poli- 
cyjnej przeciw gangowi, którym kieruje Topor 
(Krzysztof Globisz). Natomiast w jednej z sal 
wykładowych urządzono gabinet pani nadko- 
misarz Aldony (Magdalena Różczka). 

— W „Oficerze” jest dużo efektownych scen 
akcji z udziałem zawodowych antyterrorystów 
czy żołnierzy. Budżet jednak mamy skromny. Na 
jeden odcinek możemy poświęcić 8 dni zdjęcio- 
wych, a to bardzo mało. Serial jest połączeniem 
kryminalnej historii z melodramatem — wyjaśnia 
Maciej Dejczer. — Jednym z wątków jest bowiem 
miłosny trójkąt: kobieta, która najpierw jest 
z jednym policjantem, potem wybiera innego. 
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Borys Szyc jako Kruszon, tajny policjant, 
który wnika w przedstępcze struktury 





— To ma być serial skupiony na tej jednej 
postaci, oficerze borykającym się z brudną 
i okrutną rzeczywistością — opowiada Borys 
Szyc. Ta postać będzie zaprzeczeniem powtarza- 
nego do znudzenia w polskich serialach typu 
zimnego, cynicznego gliny. Partnera Kruszona 
zagrał Andrzej Chyra, a na ekranie zobaczymy 





Maciej Dejczer z ekipą 


także Mariana Dziędziela, który gra komisarza 
Kondeja, szefa Kruszona, oraz Magdalenę Cie- 
lecką i Jana Frycza. Autorem zdjęć jest Arka- 
diusz Tomiak. Emisja 13-odcinkowego serialu 
rozpocznie się w styczniu 2005 roku. 


MAGDALENA LENCZOWSKA 
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BAMBI NA CENZUROWANYM 
Angielskie dzieci nie będą już mogły 
oglądać przygód jelonka Bambi, 
chyba że w późnych godzinach wie- 
czornych. Brytyjska agencja OFCOM 
zajmująca się regulacją działalności 
mediów uznała, że opowieść jest zbyt 
brutalna. Dzieci bardzo przeżywają 
scenę, w której matka jelonka zostaje 
zastrzelona przez myśliwych. Cenzo- 
rzy chcą też ograniczyć emisje filmów 
o Harrym Potterze i serialu „Buffy, 
postrach wampirów”. 


CHUDY ZNOWU W AKCJI 

„loy Story” będzie miało swoją trzecią 
i czwartą część. Tak zapowiedziała 
wytwórnia Disneya. Na razie trwają 
prace nad scenariuszami kolejnych 
przygód kowboja Chudego i Buzza 
Astrala. Gdy tylko będą gotowe, do 
akcji ruszą animatorzy. 


SAMOTNOŚĆ NA EKRANIE 
Książka Janusza Wiśniewskiego 
„S©Qmotność w Sieci” doczeka się 
ekranizacji. Film kinowy oraz cztero- 
odcinkowy serial zamierza wyprodu- 
kować Telewizja Polska. Scenariusz 
napisali Wiśniewski i Cezary Harasi- 
mowicz. Zdjęcia mają ruszyć w lutym 
przyszłego roku. 


STARA MIŁOŚĆ 
NIE RDZEWIEJE 
„Billy, kocham twój 
błyskotliwy umysł. Gra- 
ó tulacje! Z wyrazami 
miłości i szacunku, 
4 Angie" — taki 
komunikat pojawił 
się ostatnio w bran- 
żowym piśmie 
„Mariety”. Angelina 
Jolie wykupiła 
w magazynie stro- 
nę reklamową, 
by w ten sposób 
pogratulować swemu 
eksmężowi. Billy Bob 
Thornton doczekał 
się bowiem swojej 
gwiazdy w holly- 
woodzkiej Walk of 
Fame (Alei Sław). 


FOT MARCIN MAKOWSKI/FABRYKA OBRAZU, BARTOSZ BOBKOWSKI/AGENCJA GAZETA, KATHRYN INDIEK/GLOBE PHOTOS/RED DOT 
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, Twierdzi, że jesł scena- 
rzystą do wynajęcia, 

ale jego najważniejsze 
 leksty — „Edi” i „Mistrz” 
 — powsSłały z przujaźni. 


— Mówią, że jak film jest dobry, to zasłu- 
ga reżysera, a jak nieudany — to wina złego 
scenariusza. Gdzie więc satysfakcja z upra- 
wiania tej słabo płatnej i niewdzięcznej pro- 
fesji? — pytam Wojtka Lepiankę na balkonie 
jego mieszkania, skąd widać skup złomu 
i gdzie narodził się pomysł „Ediego”. 

— Zdarzają się magiczne momenty na 
planie podczas zdjęć — aktorzy mówią tekst 
i robi się cicho, bo wszyscy w ekipie słuchają 
— tłumaczy scenarzysta. — To chyba znaczy, 
że udało się powiedzieć coś ważnego. 

Z Piotrem Trzaskalskim Lepianka napisał 
kilka tekstów, choć dopiero z „Ediego” 
powstał film. Dialogi ich scenariuszy 
mają początek w toczonych go- 
dzinami przyjacielskich sporach. 

— Czasami zastanawiamy 
się: ile jeszcze filmów uda nam 
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WOJCIECH LEPIANKA 





się zrobić — trzy, może cztery — mówi Lepianka. 
— Po co więc tracić czas na rzeczy nieważne? 
Próbując w swoich filmach tłumaczyć 
świat, jednocześnie wsłuchują się w opinie 
przyjaciół, dziewczyn, fachowców. Tak było 


w wypadku „Mistrza” — najnowszego realizo- 


wanego właśnie scenariusza Trzaskalskiego 
i Lepianki, opowieści o rosyjskim cyrkowcu, 
który rzuca nożami. Mistrzowie Wojciech 
Marczewski i Edward Żebrowski udzielili im 
wielu bezcennych rad. 

Lepianka pisze też z Dariuszem Gajewskim, 


reżyserem „Warszawy”. Ich projekt — współczes- 


ną historię dziejącą się jednego dnia na Wy- 
brzeżu — omawiał Andrzej Wajda na warszta- 
tach scenariuszowych. — Uwagi były trafione 
w punkt — Lepianka nie kryje podziwu. — Z po- 
mysłu została tylko jedna scena, więc zaczęli- 
śmy pisać od początku. 














Podobno trzeba mieć coś poza filmem, 
żeby nie zwariować. Lepianka ma volkswagena 
garbusa z 1961 roku. Używa go tylko przez 
dwa tygodnie w roku (tego lata był nim na Li- 
twie i Łotwie). Przez resztę czasu kolekcjonuje 
akcesoria z epoki, np. montowany na desce 
rozdzielczej wazonik z kwiatkami czy urządze- 
nie, które powoduje, że owady nie przyklejają 
się do szyby. Jego garbus nawet latem wozi 
na dachu drewniane narty, czym wzbudza 
wesołość przechodniów. To sprawia Lepiance 
największą przyjemność. Nie ma znaczenia, 
że pojazd wolno się toczy, a w jego wnę- 
trzu huczy i pachnie benzyną. 

O czym marzy Lepianka? 
O garbusie z 1952 roku. Ale to 
marzenie nierealne, bo tyle nie 
płacą za scenariusze. 
BOGDAN SOBIESZEK 











FOT. MONIKA WOŹNIAK/OPUS FILM, MAŁGORZATA KUJAWKA/AGENCJA GAZETA 
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LOS ANGELES 
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= 
rem scena- 2 


riusza i reżyserem s 
jest debiutant Joby 
Harold. 


LOS ANGELES 
Neve Campbell, Kathy 
Bates, Danny DeVito oraz 
Ron Livingston grają ra- 
zem w komedii „Relative 
Strangers". Bohaterem fil- 
mu będzie znany psycho- 
log, autor publikacji na 
temat gniewu. Właśnie 


Jared Leto w thrillerze 
„Awake” zagra Claya, 
który musi poddać się 
transplantacji serca. 

W trakcie operacji dowia- 
duje się o spisku chirur- 
gów, którzy połakomili 
się na jego fortunę. Auto- 


OCZNE 
Piotr Adamczyk gra Karola Wojtyłę. 
Dwuodcinkowy film opowie o mło- 
dości papieża. Reżyseruje Giacomo 
Battiato. „Storia di Karol” produko- 
lin WELEWOSOEAWCACIRAOWYIE 
| ZUEY4U ZI 
Zakończyły się zdjęcia do filmu „Lawstorant”, komedii 
z elementami intrygi kryminalnej w reżyserii Mikołaja 
Haremskiego. Główne role grają Zbigniew Buczkowski 
(także pomysłodawca filmu), Małgorzata Pieczyńska 
i Michał Wiśniewski. 


417470) 

Bogusław Linda, Bartosz Obuchowicz, Marian Dziędziel 
IZY CN EEE CJE SZOK AILUKU ENO) (e 
komedią sensacyjną. Bohaterowie, rozpaczliwie potrzebują- 
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przygotowuje się do ślu- 
bu, gdy odnajdują go 
jego dość ekscentryczni 
biologiczni rodzice. Reży- 
seruje Peter Stass. 





MEXICO CITY, p 
SAN LUIS POTOSI 
Rozpoczęły się zdjęcia * 
do westernu „Bandidas”. -. 
Bohaterkami są dwie kobiety, które 
lubią napadać na banki. Grają: Salma 
Hayek i Penćlope Cruz. Producentem jest 
Luc Besson, a reżyseruje norweski duet 
Joachim Roenning i Espen Sandberg. 
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Rozpoczęła się produkcja 
szpiegowskiego thrillera 
„Daisy Scarlett: Semper 
Occultus” — odpowiedzi 
na cykl filmów o agencie 4 
| 007. Głównym bohate- 
rem będzie kobieta. 
Agentkę Daisy Scarlett 
zagra Naomi Watts. 
Partneruje jej Robbie Wil- 
liams. Scenariusz — Ben 
Trebilcook. Reżyserem 
jest Luc Besson. 


VANCOUVER 

Ksiądz oskarżony o zamordo- 
WZUORESCILOW CHE 
wał egzorcyzmom, jest głów- 
nym bohaterem „The Exorcism 
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x autentyczna historia, która 
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analiza porywających scen akcji 
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IDURELOULOWE 
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TROJA: ODYSEJA 
EFEKTÓW SPECJALNYCH 
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niezwykłego widowiska 
OIHANAWIO CON 
animowany przewodnik 
po mitach greckich w wersji 3D 
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Iwona Leończuk 






| „Rybki z ferajny". Aktor / 
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ŻYCIE IIUFUTNOA KEIRA I BIUST 


Keira Knightley nie 
powinna mieć powo- 
dów do narzekań. 
Jest piękna, młoda 

i bogata. Ale ma je- 
den kompleks. Uwa- 
ża, że jej biust jest 


4 | M 4 A za mały. Gdy zapyta- 
I[INYY 7 h i "m" _noją niedawno, 
4 4535 i 


czy chciałaby zagrać 
— dziewczynę Bonda, 
w oświadczyła, że jest 
-_— to niemożliwe. — Nie 
Ą mogę się równać 
z Halle Berry. Nigdy 
+__nie będę wyglądała 
— w bikini tak jak ona. 
Innego zdania jest jej 
chłopak Jamie Doran 
i widzowie. Brytyjka 
wygrywa rankingi 
na najseksowniejszą 
aktorkę świata. 






WIERNE PSY HAYEK 


38-letnia Salma Hayek, jedna z najseksowniejszych aktorek Hollywood, nie 
ma chyba szczęścia do mężczyzn. Jej związek z 33-letnim aktorem Joshem Lu- 
casem („Dziewczyna z Alabamy”) rozpadł się. Najwierniejsze są ukochane psy, 
które towarzyszą Salmie w podróżach. Na zdjęciu na lotnisku w Los Angeles 
przed wylotem do Meksyku. 










SCJENTOLOG 










Tom Cruise 
od lat jest wyzna- 
wcą kontrowersyj- 
nego Kościoła 
scjentologicznego. 
Propaguje na 
świecie jego idee. 
CE zombie? Ostatnio wziął 
EB. ody" udział w uroczys- 
premierze filmu tości otwarcia 
„Resident Evil nowej siedziby 
„Apokalipsa? scjentologów 
w.Londynie. w Madrycie. 

















KANDYDATKI 














KONTUZJOWANA 


Charlize Theron w Niemczech 

na planie filmu „Aeon Flux" brała 
udział w scenie kaskaderskiej i do- 
znała urazu karku. Kontuzja nie 
jest bardzo groźna, ale aktorka 
musi nosić specjalny kołnierz orto- 
pedyczny. Zdjęcia filmu zawieszo- 

no na czas nieokreślony. Charlize 

4 gra w filmie podwójną agentkę, 

zawodową zabójczynię. 









Cezary Pazura na warszaw- 
skiej premierze filmu 


użyczył głosu głównemu | 
bohaterowi, rybce | 
o imieniu Oscar. 


FOT. JOE PHETSOMPHOU/BWP MEDIA/EAST NEWS, GEOFF ROBINSON/REX/EAST NEWS, DF/LFI/AGENCJA PIĘKNA, CHINO HIGUEARAS/EAST NEWS, 


PIOTR FOTEK/REPORTER, PIOTR ZAWADA/AKPA, JOSEPH/X17AGENCY.COM/EAST NEWS, ERIC CHARBONNEAU/BERLIN/AGENCJA PIĘKNA 
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W POGONI ZA ROZUMEM 





„zg 
»roblemy z facetami, problemy z nadwagą, se POECIE nimi: móa 

: : dzieści kilka lat, nadwagę, za dużo pali i za 
problemu w pracy. Bridgel Jones wcale SIĘ dużo pije, ale wreszcie nie jest si U jej 
Tą JE zmieniła. [rzu lata aja sukcesie ACH boku pojawia się Mark Darcy (Colin Firth) 
VI Wa] — stateczny, bogaty i przystojny prawnik, któ- 
ry nie gustuje w anorektyczkach. Wydawało- 
by się, że Bridget powinna być szczęśliwa, 
ale ona potrafi — jak mało kto — kompliko- 
wać sobie życie. Znowu zaczyna zadawać się 
z tym niepoprawnym playboyem Danielem 
Cleaverem (Hugh Grant). Znowu walczy 
z nadwagą. Znowu ma problemy w pracy. 
A na dodatek popada w konflikt z tajlandz- 
kim wymiarem sprawiedliwości. 
Czasami trudno się w jej życiu połapać. 
Przygotowaliśmy więc małą ściągę. Znajdzie- 
cie w niej najważniejsze osoby i najważniej- 


sze wydarzenia z życia Bridget Jones. 


Jak twoje 


Znienawidzone (nie tylko przez Brid- 
get) pytanie, z lubością zadawane przez 

_ każdego sadystycznego krewnego i zna- 
_ jomego. Zwykle towarzyszy mu zdanie 
o tykającym zegarze i uciekającym cza- 
sie. Taki zestaw od razu budzi ponure 
wizje. Bridget ma do wyboru — skończyć 
jak Glenn Close w „Fatalnym zaurocze- 
niu” albo umrzeć jako stara panna i zo- 






stać zjedzoną przez owczarki alzackie. 












(oczywiście obowiąz- 
kowo do złamania) 

Nie pić więcej niż 14 jednostek alkoholu 
tygodniowo, zmniejszyć obwód ud 

(bo jest moda na anorektyczki), 








zwalczać cellulit (bo wszyscy z nim 
walczą), jeść warzywa strączkowe 











(bo to zdrowe), a przede wszystkim nie 
umawiać się z alkoholikami, pracoholi- 
| kami, szowinistami, emocjonalnymi 
popaprańcami i zboczeńcami 
(czyli z 3/4 męskiej populacji). 
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BRIDGET JONES: 


W POGONI 











Skok 

na spadochronie 
Kolejny świetny pomysł szefa Brid- 
get z telewizyjnego programu „Sit 
Up Britain”. Parafrazując gościa: 

— Myślę: Bridget w obciachowym 
kombinezonie. Myślę: Bridget ska- 
cze ze spadochronem. Myślę: Brid- 
get ląduje wśród prosiaków. 


Mark Darcy 

Bogaty i na szczęście rozwiedziony praw- 
nik. Może trochę sztywny i chwilami 
nudnawy, ale za to przystojny, całuje tak, 
jak nie powinni całować grzeczni chłop- 
cy, no i potrafi zrobić omlet (co się przy- 
daje — patrz: niebieska zupa). Co prawda 
czasami zakłada zielone golfy z renifera- 
mi lub czarne swetry z bałwankami, 







ale można to wybaczyć (zwłaszcza gdy 
samemu jest się ubranym — jak Bridget 
— w dywan). A najważniejsze, że lubi 
Bridget taką, jaka jest. 


Niebieska zupa 

Kto powiedział, że zupa nie może 
być niebieska? To taki twarzowy ko- 
lor i zawsze trendy. Dla zaintereso- 
wanych przepis według Bridget Jo- 
nes — por i seler związać niebieskim, 







puszczającym farbę, sznurkiem. 
Włożyć do wrzątku i długo gotować. 
Reszta zależy już od tolerancji i żo- 
łądków zaproszonych gości. 


Weekend w Alpach 
Bridget ma także wrodzony talent 
narciarski. Tak sądzi. Romantyczny 
weekend w Austrii zaczyna co praw- 
da od oślej łączki, ale potem to już 
istne białe szaleństwo (oczywiście 

w stylu Bridget). Aż dziw bierze, 

że coś zostało z Alp. 
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Daniel Cleaver 
Szef Bridget 
Prawdziwy bóg seksu, ale także 
alkoholik, pracoholik, szowinista, 
emocjonalny popapraniec, zbocze- 
niec i okropny kobieciarz, czyli 
facet, któremu trudno się oprzeć. 
Romans zaczyna się niewinnie od 
korespondencji mailowej w spra- 
wie „chorej spódniczki” Bridget. 
Kończy się dramatycznie zdradą 
Daniela (czego można spodziewać 
się po emocjonalnym popaprań- 
cuż). Ale facet wraca jak zły szeląg. 
Podejmuje pracę w tym samym 
programie telewizyjnym co Brid- 
get. Zajmuje się opowiadaniem 

o wydarzeniach kulturalnych lu- 
dziom, których wydarzenia kultu- 


ralne zupełnie nie obchodzą. 












Strój Króliczka 

Może bywa dla niektórych twarzowy, ale jest też bezlitosny. 
Podkreśla wszystkie krągłości (nawet te, o których 
wolałabyś zapomnieć). 

A poza tym wyjątkowo sprzyja temu, by poczuć się jak 
kompletna idiotka. Zwłaszcza kiedy w tym stroju zamiast 
na „Przyjęcie dziwek i księży” trafiasz na popołudniową 
herbatkę na prowincji. 


— Cenię ten film podobnie jak książki Helen Fielding 

za inteligentny dowcip, szybkie puenty, celne obserwacje dotyczącze życia 

białej klasy średniej w Londynie. Postać Jones została pomyślana sprytnie 

a MOLCEZEONEKT O OTSA ETZ JA EALOA TT ZAWA CY TY 

|>4 kokietujące zalety. Sama staram się nie otaczać leniwymi, 

grubymi, nieoczytanymi, infantylnymi osobami bez zain- 
teresowań czy większych talentów. Od tego mam dwa 
LOWZAICTWZECH 

















— Bridget Jones można potraktować jako zapis 
ideologii nazywanej postfeminizmem. To mieszczańska i ugrzeczniona, 
ale zarazem ironiczna wersja emancypacji. Fielding powtarza ambiwalentny 
przekaz zawarty w kolorowych czasopismach dla kobiet. „Tak, ale nie” — to jego 
ILU OZWAOCN:CLATOLEWEZ FLEKI CEA P CIEN OUCLOTANO 
się z siebie i płacz w czterech ścianach, kiedy ON nie dzwoni. Taka normalna, 
heteroseksualna schizofrenia. W powieści cenię inteligentne aluzje do XIX- 
-wiecznej prozy Jane Austin pokazujące, że współczesne romanse mają źródła 
w powieściowej klasyce. W filmie podoba mi się humor, z jakim opisano 
O ZLUCA LE K=ZOTW NZ OL OJCA: ECEELAALIEZZELW NTO 
lodówka. Codzienne życie kobiet, o którym mężczyźni 
mogą nie mieć pojęcia. 
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Mark Darcy kontra Daniel w Hyde Parku 

Cleaver. Na londyńskiej uliczce. Mark Darcy kontra Daniel 

Bez ładu, składu i choreografii Cleaver raz jeszcze. Tym razem 

opracowanej przez mistrza w Hyde Parku. Znowu poszło 
Oddaję głos kung-fu — czyli skrajny natura- _ o Bridget (farciara!). Tym razem 

lizm. A wszystko z powodu 4 panowie walczą także o tytuł 
Relacja z remizy strażackiej w Lewisham miała być pierw- Bridget. m Mistera Mokrego Podkoszulka. 


40 ie 


szym krokiem w kierunku telewizyjnej kariery Bridget. 
Zamiast tego wyszła kompromitacja na całą Anglię. Po serii 
niezaplanowanych ogólnorozwojowych ćwiczeń na słupie 
nastąpił dramatyczny zjazd i tyłek Bridget — „wielkości 
Brazylii” (cytując samą zainteresowaną) — wypełnił cały te- 
lewizyjny ekran (co jest zrozumiałe, w końcu Brazylia jest 
największym państwem Ameryki Południowej). 


w Śniegu 
Obrzydliwie romantyczny i równie 
obrzydliwie kiczowaty, ale kto by 
o takim nie marzył? Niestety już sześć 
tygodni, cztery dni i siedem godzin 
później Bridget zamartwia się, że jest 
zbyt szczęśliwa. No bo kiedy znajdzie 
się już prawdziwą miłość, jak sprawić, 
Po krótkim zauroczeniu pomarańczowym by trwała wiecznie? 
(przesadził z samoopalaczem) kretynem 
od telezakupów, matka Bridget wraca do męża. 
To dobra okazja do odnowienia przysięgi 


małżeńskiej. Dla Bridget to gratka. Jako druhna Bridget zostaje wysłana na polowanie, by zrobić 





ma większe szanse złapać jej bukiet. Wystarczy wywiad z jakimś arystokratycznym, nadętym, > 
tylko kilka nerwowych podskoków i kilka czerwonogębym (nałykał się facet za dużo świeże-  £ 
rozpaczliwych wymachów. A złapanie bukietu go powietrza) mordercą zwierzątek futerkowych. 5 
rzucanego przez pannę młodą to murowany Co prawda nigdy nie jeździła wierzchem, ale oczy- 5 Ó 
sposób, żeby samemu znaleźć się przed ołta- wiście ma wrodzony talent do jazdy konno. Tak > 5 
rzem, wyglądając jak wielka beza. przynajmniej uważa. Do czasu... = z 
r < 
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Dylemat 


Dylemat współczesnej kobie- 
ty. Jakie włożyć na randkę? 
Seksowne stringi, które są 
bardziej odpowiednie, gdyby 
hmm... do czegoś doszło? 
Czy raczej wielkie gacie 

w stylu mocno retro, czyli 
kończące się pod pachami, 
ale skutecznie spłaszczające 
brzuch — dzięki czemu rośnie 
szansa, że hmm... do czegoś 
dojdzie? 


Dylemat 


raz jeszcze 
Tym razem chodzi o męskie 
' bokserki. Dacie wiarę, 

że Darcy składa swoje dy- 
namówy. Zapewne dlatego, 

| że uczęszczał do „instytucji 
faszystowskiej” — eksklu- 

| zywnej szkoły w Eton. Ale 
to w końcu żadna okolicz- 
ność łagodząca. 





MAŁGORZATA SZUMOWSKA: 





Aresztowana za posiadanie 

















3 narkotyków, Bridget trafia 
do więzienia w Tajlandii. 
Oczywiście głównym tema- 
tem jej przemyśleń staje się 
pytanie: czy w Tajlandii na- 
8 dal ścina się głowy ludziom? 
0 Ale pobyt za kratkami ma 


IWVL13IBOX IWYVN AZOŻIW 


też swoje dobre strony — nie 
MAŁGORZATA SZUMOWSKA — rocznik 1973. 
Studiowała historię sztuki, ukończyła reżyserię 
w łódzkiej Filmówce. Jej drugi fabularny film 
„Ono” możemy właśnie oglądać w kinach. 


wydaje się pieniędzy, nie 
| trzeba myć głowy, a dieta 
odchudzająca jest przymu- 
sowa (bardzo chudną uda). 





KATARZYNA GROCHOLA: 


KATARZYNA GROCHOLA — Jest autorką powieści 
„Nigdy w życiu!” przeniesionej na ekran i nazywa- 
nej polską odpowiedzią na Bridget Jones. 








MARC DARCY 


Ur. 10.09.1960 w Grayshot, Hampshire, Anglia, zodiakalna Panna 
Seksapil: wzrost 186 cm, oczy brązowe, brunet 
IQ: Drama Centre w Londynie 
Ten pierwszy raz: gej-sowiecki szpieg w filmie „Inny kraj” (1984) 
Dorobek artystyczny: 46 ról filmowych i telewizyjnych, 
21 występów gościnnych w telewizyjnych show, 4 w programach 
publicystycznych, role teatralne na londyńskim West Endzie 
Głośne ekranowe wcielenia: Marc Darcy („Duma i uprzedzenie”) 
— wyniosły, ukrywający swoje prawdziwe uczucia, młody arystokrata; 
Geoffrey Clifton („Angielski pacjent”) — zazdrosny mąż, aranżujący 
katastrofę lotniczą, by zemścić się na wiarołomnej żonie 
i jej kochanku; Marc Darcy („Dziennik Bridget Jones”) — dystyngowany 
adwokat, sztywniak, pozorny nudziarz; Johannes Vermeer 
(„Dziewczyna z perłą”) — słynny holenderski malarz, malujący 
i uwodzący (niezawodną metodą) piękną wiejską dziewczynę 
Najważniejsze trofea: trzykrotnie nominowany do nagrody BAFTA, 
laureat nagród: SAG, European Film Awards, Broadcasting Press 
Gild Awards i Royal Television Society UK. 
Stan konta: nie chce go ujawniać 
Stosunek do aktorstwa: „Nie czuję się żadną gwiazdą. 
To, co robię przed kamerą, to praca jak wiele innych. 
Nie mam ambicji bycia sławnym. To na dłuższą metę cholernie 
wyczerpujące i nudne” 
Rankingi „naj”: 
* najseksowniejszy mężczyzna 2004 roku 
(wg magazynu „Company”) — 6. miejsce 
* najlepszy kandydat na Jamesa Bonda (wg internautów 
sieci wypożyczalni Choices Video) — 3. miejsce 
* najlepiej całujący aktor (wg internautów sieci wypożyczalni 
Blockbuster) — 8. miejsce (pocałunek z Renće Zellweger 
w „Dzienniku Bridges Jones”) 
Kobiety: 
ideał: „Zwykle znajdowałem sobie kobiety, które nie były 
Angielkami. Pewnie dlatego, że żyłem w wielu krajach 
i sporo podróżowałem” 
związki: aktorka Meg Lilly (syn Will), aktorka Jennifer Ehle, 
w 1997 ślub z Livią Guggioli (synowie: Luc, Mateo) 
O Hugh: „Ciągle muszę się z nim bić, a my nawet nie potrafimy 
dobrze tego zrobić. Nasze walki nie wyglądają jak spotkania 
Arniego i Slaya. Po prostu okładamy się i drapiemy, 
jak dwa przedszkolaki” 
Poczucie humoru: „Na zastępcę do rozbieranej roli wybrałbym... 
Hugh Granta, ale o 10 lat młodszego” 
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DANIEL CLEAVER 


Ur. 9.09.1960 w Londynie, Anglia, zodiakalna Panna 

Seksapil: wzrost 180 cm, oczy niebieskie, szatyn 

IQ: Uniwersytet w Oxfordzie (literatura angielska) 

Ten pierwszy raz: gej (nie szpieg) w filmie „Maurice” (1987) 

Dorobek artystyczny: 45 ról filmowych i telewizyjnych, 19 występów 
gościnnych w telewizyjnych show, 10 w programach publicystycznych, 
role teatralne w trupie komediowej The Jockeys of Norfolk 

Głośne ekranowe wcielenia: Clive („Maurice”) — student w wiktoriań- 
skiej Anglii, zakochany platonicznie w przyjacielu z college'u; Charles 
(„Cztery wesela i pogrzeb”) — wieczny świadek na ślubach swoich 
przyjaciół; William Thacker („Notthing Hill") — nieśmiały właściciel 
księgarni (męski Kopciuszek) zakochany z... wzajemnością w gwieź- 
dzie filmowej; Daniel Cleaver („Dziennik Bridget Jones”) — seksow- 
ny, cyniczny drań, uwodzący i porzucający kobiety 
Najważniejsze trofea: nagroda na festiwalu w Wenecji, Złoty 

Glob, BAFTA, Chicago Film Critics Awards, dwukrotne nominacje 

do European Film Awards, nominacja do MTV Movie Awards 

Stan konta: $12,5 mln („Dwa tygodnie na miłość”), 
$7,5 mln („Notthing Hill"), 

Stosunek do aktorstwa: „Jestem gotów, by przestać grać. 
Już od lat to powtarzam, ale nie robię tego, bo jak dotąd ta 
praca przynosi niezłe dochody" 

Rankingi „naj”: 

*najseksowniejszy mężczyzna 2004 roku (wg magazynu 
„Company”) — 20. miejsce 

* najlepszy kandydat na Jamesa Bonda (wg internautów sieci 
wypożyczalni Choices Video) — brak na liście 

*najlepiej całujący aktor (wg internautów sieci wypożyczalni 

Blockbuster) — brak na liście, ale zdaniem Sandry Bullock, 

Julii Roberts oraz... Kasi Komorowicz absolutne mistrzostwo 

Kobiety: 

«ideał: „Pociągają mnie nieszczęśliwe dziewczyny 
w wielkich... majtasach” 

* związki: modelka i aktorka Liz Hurley, prostytutka Divine 
Brown, pracownica ONZ Kasia Komorowicz, żona pakistań- 
skiego gracza w krykieta Jemina Khan 
O Colinie: „Bardzo trudno jest lubić Colina. Bardzo mu 
współczuję, bo zaczyna wyglądać na swoje lata. Nasuwa się 
tylko jedno pytanie, czy on nie jest za stary na granie w ko- 
mediach romantycznych?" 

Poczucie humoru: „Wybrałbym... Colina Firtha na zastępcę 
do rozbieranej roli, ale z lepszym ciałem” 
Oprac. MARIOLA WIKTOR 





















































FOT. JASON BELL/UNITED INTERNATIONAL PICTURES 
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Niemcy odważujli się spojrzeć prosto 

w oczy Hillerowi, a robiący furorę 

w niemieckich kinach „Upadek” - film 
o ostalnich dniach Fuhrero — jest lego 
najlepszym dowodem. 


WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 


usiało minąć prawie 60 lat od śmierci wodza III Rzeszy, 

żeby Niemcy zaryzykowali ukazanie Hitlera w innym 

niż dotychczas świetle. Producent, a zarazem autor sce- 
nariusza, Bernd Eichinger, nosił się z tym zamiarem 20 lat. Reżyser 
Oliver Hirschbiegel („Eksperyment ”), także świadom był groźby 
posądzenia filmu o apoteozę Fiihrera. Może dlatego główną rolę 
powierzył Szwajcarowi Bruno Ganzowi — aktorowi Wima Wender- 
sa, pamiętnemu aniołowi Damienowi z „Nieba nad Berlinem”. 


OCZAMI SEKRETARKI 


„Upadek — Hitler i koniec III Rzeszy” to jedna z najdroższych 
produkcji w powojennej kinematografii niemieckiej — kosztowała 
15 mln dolarów. Producenci nie szczędzili pieniędzy na promocję, 
a premierę urządzono w miejscach związanych z osobą głównego 
bohatera — w Monachium, niegdysiejszej Mekce NSDAP, w Au- 
strii — ojczyźnie wodza i w Berlinie, gdzie zakończył on życie. 

Scenariusz oparty został na wydanej także w Polsce książce 
Joachima Festa oraz na wspomnieniach sekretarki Fiihrera 
Traudl Junge. Oglądamy ostatnich 12 dni życia Hitlera, które 
spędził głównie w swym klaustrofobicznym bunkrze w podzie- 
miach Kancelarii Rzeszy. Akcja rozpoczyna się 20 kwietnia 
1945 roku, w dniu urodzin Hitlera, kończy zaś sceną, w której 
tuż przed wkroczeniem Armii Czerwonej popełnia on samo- 
bójstwo wspólnie z Ewą Braun, zagraną przez Juliane Kohler, 
znaną u nas z roli w filmie „Weisser” Wojciecha Marczewskiego. 


OSTATNIE NIEMIECKIE TABU 


Nakręcenie „Upadku” właśnie teraz świadczy o tym, że naród 





niemiecki dojrzał do publicznej rozmowy o Hitlerze. Nazizm 


wciąż kładzie się głębokim cieniem na ich najnowszej historii. 
Niemcy od dawna rozliczają się z najgorszym okresem swych 
dziejów. Powstawały szokujące filmy dokumentalne poświęcone 
zbrodniom hitlerowskim, ukazały się niezliczone książki historycz- 
ne. Natomiast w niemieckiej literaturze czy w kinie fabularnym 
Hitler pojawiał się rzadko. Jednym z głośniejszych był 7-godzinny 
film Hansa Jiirgena Syberberga „Hitler. Film z Niemiec” (1978). 

Dopiero w drugiej połowie lat 90. ubiegłego stulecia pojawił 
się nurt demitologizujący temat nazizmu. Wystąpiło nawet zja- 
wisko „urynkowienia postaci Hitlera, przejawiające się w pró- 
bach jego uczłowieczenia. 


URYNKOWIENIE BESTII 

Mimo wszystko Hitler i jego najbliżsi współpracownicy jako 
filmowi bohaterowie to w zjednoczonych Niemczech jednak coś 
nowego. Tabu zostało złamane i zapowiada się, że „Upadek” bę- 
dzie hitem jesiennego sezonu. Zobaczyło go już ponad 3 miliony 
niemieckich widzów, a film zgłoszono do wyścigu po Oscara. 

Premierę poprzedziła trwająca parę tygodni bezpreceden- 
sowa, zważywszy na temat, akcja promocyjno-marketingowa. 
Nagle niemieckie media zaroiły się od materiałów poświęco- 
nych filmowi o Fiihrerze. Tygodnik „Spiegel” zamieścił 20-stro- 
nicowy dodatek, a wszystkie liczące się gazety opublikowały 
wywiady z twórcami. Wznowiono też samą książkę Festa, 
ilustrowaną kadrami z filmu. Hitlera pełno było w telewizji, 
która z okazji premiery pokazała nie tylko promocyjne mate- 
riały na temat produkcji, ale także wspomnienia świadków 
tamtych wydarzeń, opisujących fatalny stan wodza w ostatnich 
dniach, smutne oczy, drżące ręce. 
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UPADEK 


OD CHAPLINA DO GANZA 


CZARUJĄCY, CHARYZMATYCZNY POTWÓR 

Eichinger mówi wprost: — Hitler był normalnym człowiekiem, nie psychopatą. 
W pamięci wielu osób zapisał się jako czarujący człowiek, charyzmatyczna postać. Dyktator (1940) 
To właśnie czyni stworzenie biograficznego filmu o Hitlerze tak trudnym zada- 
niem. Potwór może tkwić w każdym człowieku, także tym zupełnie normalnym. 

Hitler w „Upadku” bywa delikatny, wrażliwy, szarmancki, ze wzruszeniem 
zdmuchuje świeczki na urodzinowym torcie, czule całuje Ewę Braun — w historii 
kina nie było takiego obrazu. Jednak uczłowieczenie Hitlera nie służy tylko wywo- 
łaniu dlań współczucia. Fiihrer w kreacji Ganza miewa ludzkie odruchy i właśnie 
jego człowieczeństwo zderzone z piekłem, które wywołał, czyni z niego potwora. Inside the Third Reich (1982) 
Bruno Ganz, któremu — według świadków — udało się wczuć w duszę dyktatora, 
przyznaje, że po pracy nad filmem jego stosunek do postaci Hitlera się jednak 
zmienił. — Nie umiem już tylko go nienawidzić — mówi. 

W niemieckich mediach przeważa umiarkowana przychylność wobec 
„Upadku”, choć nie brakuje także głosów krytycznych wskazujących, że to film 
niepotrzebny i ani na krok nie zbliża się do wyjaśnienia fenomenu Hitlera. 
NARODOWY OBŁĘD Hitler: Dziesięć ostatnich dni (1973) 

Po pierwszych ostrożnych komentarzach pojawiły się kontrowersje i polemiki. 
Berliński dziennik „Tagesspiegel” uznał „Upadek” za balansowanie na krawędzi, 
wyrażając obawę, że to początek drogi rozgrzeszenia Hitlera. Pojawiły się także gło- 
sy wpisujące „Upadek” w trwającą od kilku lat polityczną debatę o niemieckich 
ofiarach wojny. I choć „Upadek” z całą pewnością nie nadaje się na pomnik dla re- 
wizjonistów, podczas jednego z pokazów aresztowano kilkunastu młodych ludzi, 
którzy nazistowskim pozdrowieniem 
wyrażali swój aplauz dla filmu, a tygo- on Leone Ask 
dnik „Frankfurter Allgemeine Zei- 
tung” poinformował niedawno, że na 
planie filmowym wśród statystów zna- 


lazło się kilkunastu neonazistów. 





Zdaniem większości niemieckich 
historyków, film nie wyjaśnia przy- 
czyn narodowego obłędu, który kazał Bunkier (1981) 
Magdzie Goebels uśmiercić szóstkę 
swych dzieci. Były kanclerz Helmut 
Kóhl dostrzegł w filmie nadzieję, 





że nawet w obliczu swej tragicznej 
historii Niemcy mogą żyć normalnie 
w teraźniejszości. 


Indiana Jones i ostatnia krucjata (1989) 


RENESANS WODZA 


Niezależnie od ostatecznej oceny „Upadku” wyłom w świadomości histo- 


rycznej Niemców już się dokonał. Decyzja zrobienia filmu o Hitlerze, najwyraź- 
niej ośmieliła niemieckich twórców do kontynuowania tematu. W przyszłym 
roku na antenie telewizji ARD widzowie będą mogli oglądać trzyczęściowy 
serial „Speer i on” opowiadający o życiu Alberta Speera, ulubionego architekta 
Hitlera, a pod koniec wojny także ministra do spraw zbrojeń. Film, na który 
producent zamierza wydać 13 mln dolarów, reżyseruje Heinrich Breloer, a Hitle- ł ) 
ra zagra Tobias Moretti. The Rise of Evil (2003), serial TV 
Io raczej pozytywny objaw, bo Niemcy na takie filmy jak „Upadek”, „Lista 
Schindlera” czy „Pianista” nie chodzą już, żeby się umartwiać. A przecież jeden 
film, który tak jak „Upadek” wywoła ogólnonarodową dyskusję nad przeszło- 
ścią, może w sprawie kształtowania świadomości zdziałać znacznie więcej niż 





grube tomy naukowych prac historyków. 
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FOT. MONOLITH FILM, CINETEXT/MEDIUM, EVERETT COLLECTION/EAST NEWS, DR, ARCHIWUM 
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„Jeżeli ta wojna jest przegrana, to nie jest moim zmartwieniem, 
że giną w niej ludzie. Nie uronię za nich jednej łzy, 


bo nie zasłużyli na nic lepszego. Adolf Hitler 
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KANDYDAT/MERYL STREEP) 


MERYL]DLACZELO 
5!REEP|AKURAT JA? 


W filmie „Kandudał” gra panią senator, której syn ubiega się o fotel prezydenta USA. 
Nam podczas festiwalu w Wenecji aktorka wujawiła, że jest przeciwniczką George'a 
Busha i będzie głosować na demokratę Johna Kerry'ego. 


z MERYL STREEP rozmawia MARCIN STANISZEWSKI 








Nie wiedziałem, że jest Pani tak imprezowa... 

Zwykle nie piję dużo, ale wczoraj nie miałam wyboru. Reese Wi- 
therspoon z przyjaciółmi wciągnęli mnie do baru, wrzeszcząc, że nie 
dadzą mi spokoju, dopóki się z nimi nie napiję. To cud, że żyję... 
Pani bohaterka w filmie „Kandydat” jest politykiem. To nie 
przypadek, że film pojawia się w kinach w przededniu wybo- 
rów prezydenckich? 

„Kandydat” nawiązuje do obecnej 
sytuacji politycznej, ale porusza tema- 
ty aktualne nie tylko w Ameryce. Ten 
film pokazuje, jak olbrzymie, po- 


MERYL STREEP 


nadnarodowe korporacje wpływają na 
losy państw. Jak mówi reżyser Jona- 
than Demme — ten film otwiera oczy. 
Myśli Pani, że Amerykanie chcą, 
żeby otwierano im oczy? 

Nie możemy unikać pewnych te- 
matów, udawać, że ich nie ma. Bo one 
są — wystarczy spojrzeć na pierwsze strony gazet. Skandale, afery, ko- 
rupcja. O tym trzeba mówić. 

A co Pani sądzi o filmie „Fahrenheit 9/11"? 

To wspaniałe, że Michael Moore pokazał nam materiały, do któ- 
rych widzowie inaczej nie mieliby dostępu. Możemy zobaczyć zakuli- 
sowe zachowania polityków, ukazujące ich prawdziwą naturę. 
„Fahrenheit 9/11” obnaża Busha. Jedyne, co mnie irytowało, to ko- 
mentarze samego autora i komediowa muzyka. To było niepotrzebne. 
Osłabiło przekaz. 

Rozumiem, że nie jest Pani fanką prezydenta Busha... 

Odpowiem dyplomatycznie: Nie identyfikuję się z Ameryką jako 
supermocarstwem. Polityka Busha jest mi obca — zamiast naprawiać 
świat, spójrzmy raczej na własne podwórko. To od nas trzeba zacząć. 
Zastanówmy się, jak oddzielić politykę od wielkich, korporacyjnych 
pieniędzy, jak rozwiązać problem imigracji. Mamy tyle do zrobienia 
we własnym kraju. Przestańmy pokazywać, kto jest dobry, a kto zły. To 
na pewno nie doprowadzi do pokoju. Wierzę w kompromisy, siłę kul- 
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Zagrała w ponad 40 filmach. Dwa razy odbierała Oscara (za 
„Sprawę Kramerów” i „Wybór Zofii”), nominowana była aż 
trzynastokrotnie. Jest jedną z najlepiej zarabiających aktorek 
na świecie. Najważniejsze filmy: „Łowca jeleni” (1978), „Man- 


hattan” (1979), „Kochanica Francuza” (1981), „Pożegnanie 
z Afryką” (1985), „Co się wydarzyło w Madison County” 
(1995), „Koncert na 50 serc” (1999), „Adaptacja” (2002), „Go- 
dziny” (2002). „Kandydat” w naszych kinach w lutym. 





tury, wymianę idei. Posłuchajcie kompozycji wiolonczelisty Yo-Yo 
Ma. Takie rzeczy pozwalają porozumiewać się bez słów, ponad grani- 
cami! Uprzedzę następne pytanie: Tak — popieram Johna Kerry ego. 
Niektórzy sugerują, że Liev Schreiber, grający tytułowego 
„Kandydata”, wypadł na ekranie tak świetnie, że to on 
powinien startować w wyborach. 

Jest bardzo inteligentny i przystojny. A to się liczy najbardziej. 
Przecież wszyscy kandydaci mówią to samo, więc ludzie już nawet nie 
reagują na treść. Wygrywa ten, który lepiej się zaprezentuje. [śmiech] 
W „Kandydacie” gra Pani kobietę, 
która chce rządzić światem. Uważa 
Pani, że Amerykanie są gotowi na 
kobietę prezydenta? 

Nie sądzę, żeby jakikolwiek kraj 
był gotów na kobietę prezydenta. Na- 
wet tam, gdzie kobiety są liderami 
w polityce, są traktowane jako drugoli- 
gowi zawodnicy. Ludzie nie są sobie 
w stanie wyobrazić silnej kobiety z mę- 
żem stojącym w jej cieniu. To wciąż 
zbyt rażący obrazek. Ale to się będzie zmieniało. Najciekawsze jest, że 
głównie od kobiet zależy wynik wyborów. Większość elektoratu wie, 
na kogo będzie głosowało już kilka miesięcy przed wyborami. 
Języczkiem u wagi są kobiety, które wahają się do ostatniej chwili. 
Jak się Pani przygotowywała do tej demonicznej roli? 

Bardzo często podczas pierwszych przymiarek do nowej roli czu- 
ję się niepewnie. Zadaję sobie pytanie: Dlaczego akurat ja mam to za- 
grać? Przecież nie dam rady. Wpadam w popłoch. Nieraz już z tego 
powodu chciałam zrezygnować z roli. Dzwoniłam do agenta i mówi- 
łam, że nie potrafię. Podobnie było z „Kandydatem”. Wszystko przez 
to, że za każdym razem muszę zaczynać od zera. Nie mogę sugerować 
się swoimi poprzednimi rolami. Każdą postać konstruuję od podstaw. 
To ogromny stres i wysiłek. Tym bardziej że nie można się przygoto- 
wać w domu. Prawdziwa praca zaczyna się dopiero na planie. 

Jak Pani sobie radzi ze sławą? 13 nominacji do Oscara, 
dwie statuetki w domu. Presja? 

W XXI wieku tyle osób jest sławnych, że jakoś łatwiej to znoszę. E* 


FOT. VISAGE/AGENCJA PIĘKNA 
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Nie tylko Michael Moore 
alakuje Busha i polilykę 
manipulowania opinią pu- 
bliczną. Przed wyborami 
zaroiło się w USA od do- 
kumentów polilycznych. 


nóstwo ludzi jest poważnie 
wkurwionych. Chcą zobaczyć, 
co się naprawdę dzieje — mó- 
wi hollywoodzki weteran 
Robert Greenwald, twórca musicalu „Xanadu”, 
dziś producent i reżyser filmów dokumental- 
nych. Jego „Outfoxed: Rupert Murdoch's War on 
Journalism” i „Uncovered: The War on Iraque" 
oraz „Control Room” Jehane Noujaima i „Bush's 
Brain" Josepha Mealeya i Michaela Shooba mia- 
ły premierę w tym roku i wpisały się w przed- 
wyborczą dyskusję. Dokumenty te pokazują, jak 
media odpowiedzialne za przekazywanie wia- 
domości, przechodząc na własność rządu albo 
prywatnych korporacji, angażują się w politycz- 
ne rozgrywki, zniekształcają prawdę i blokują 
dostęp widzów do obiektywnej informacji. 
„Outfoxed” Greenwalda, który najpierw 
został wydany na DVD, a dopiero potem trafił 
do kin i odniósł sukces, ujawnia, jak korporacja 
Fox News manipulowała pracownikami, by 
podporządkowali się konserwatywnej orientacji 
właściciela stacji, magnata prasowego Ruperta 
Murdocha. — Zamknijcie się! — wykrzykiwali 
demonstranci zgromadzeni pod siedzibą Fox 
News Channel na środkowym Manhattanie. 
„Outfoxed” pokazuje grupę najlepiej poinformo- 
wanych ekspertów i analityków, których Świa- 
dectwa nie sposób zakwestionować. Jest to 
odwrotna metoda niż nieco teatralne podejście 
do dokumentu Michaela Moore'a, którego zmu- 
szająca do konfrontacji osobowość miała dwu- 
biegunowe działanie na publiczność. Albo się 
go kocha, albo nienawidzi. 
Oto wywiad z Davidem Korbem, jednym 
z bohaterów „Outfoxed”. Korb pracował w Fox 
News Channel przez 18 miesięcy. Odszedł w lu- 
tym 2004 roku, choć miał pracować do wybo- 
rów. Chciał zobaczyć, jak daleko posunie się sta- 
cja w promowaniu Republikanów i Busha. 
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FOT. RAMIN TALAIE/CORBIS/FREE 
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Jak daleko może sięgać wpływ filmu 
„Outfoxed" w wyścigu wyborczym? 

Recenzent „New Yorkera' uznał, że być 
może będzie to jeden z dwóch najbardziej 
wpływowych filmów, jakie się ukazały. 

Jakie polecenia w Fox News wydawał 
zastępca szefa John Moddy. 

To była codzienna rutyna Johna. Trzeba 
było tego odsłuchać (na DVD) jak fragmen- 
tów z Biblii. Jest faktem, że starszy producent 
poinformował zespół, iż nieodsłuchanie co- 
dziennych nakazów jest wykroczeniem po- 
zwalającym zwolnić pracownika. 

Znalazłem kawałek, w którym zabro- 
niono Ci przyrównywać wydarzenia 

z 11 września do Watergate, oraz drugi, 
w którym proszono, aby odwołać się 
do snajperów i miotaczy ognia jako naj- 
bardziej przekonujących argumentów. 

Dostawaliśmy upomnienia, żeby, w przy- 
padku Izraela i Palestyny, „samobójcze zama- 
chy” zamieniać na „ludobójcze zamachy”. To 
był znak rozpoznawczy stacji Fox News. 
Kiedy uznałeś, że tego rodzaju wska- 
zówki są dla Ciebie kompromitujące? 

Powiedziano mi, żeby informacjom o woj- 
nie nadawać pozytywny, pełen nadziei ton. 
Mieliśmy nie wymieniać liczby zabitych ame- 
rykańskich żołnierzy. Nie wolno nam było 
pokazywać żadnych zdjęć, bo Pentagon nie ży- 
czy sobie fotografii przewożonych do kraju 
trumien. Nigdy nie słyszeliśmy o tysiącach 
zabijanych Irakijczyków. 

Na konferencji prasowej „Outfoxed" 
przedstawiciel Foksa twierdził, że nie- 
które wypowiadające się w filmie osoby 
nigdy u nich nie pracowały albo że ode- 
szły, bo były niekompetentne. 

Po pierwsze, nie rozmawiasz z „leniwym 
i niekompetentnym byłym dziennikarzem 
wiadomości Foksa, który ma problem z ogól- 
ną postawą”. Jestem w tej branży od 30 lat. Tu 
trudno byłoby być leniwym albo niekompe- 
tentnym, bo trzeba wypełnić dany czas w każ- 
dej godzinie wiadomości i nie ma wyboru. 
Ale jeśli chodzi o problem „ogólnej postawy”... 


tak, z pewnością go mam! 








Występujesz razem z Walterem Cronki- 
te'em i Christiane Amanpour... 
Doborowe towarzystwo. Walter jest bo- 
giem dziennikarstwa i wiadomości. Christie 
Amanpour zaś skrytykowała sposób, w jaki 
CNN relacjonowało wypadki prowadzące do 
wybuchu wojny. Jest przekonana, podobnie 
jak wielu ludzi z branży, że CNN i media nie 
sprawdziły się w tym zadaniu. Nikt nie zatrosz- 
czył się nawet o to, żeby przeprowadzić własne 
śledztwo, które potwierdziłoby istnienie w Ira- 
ku broni masowego rażenia, albo przypatrzeć 
się krytycznie roli, jaką odegrała administracja 
Busha wobec inspekcji ONZ. 
Znakomita większość widzów nie ma 
pojęcia, że jest manipulowana. W jaki 
sposób doszło do tego, że Fox News 
tak długo zwodził naród? 

Myślę, że większość Amerykanów tak na- 
prawdę nie wierzy, że jest to wiarygodny pro- 
gram informacyjny. Ale też wielu sądzi, że Fox 
jest potrzebny. To ci, którzy kupili mit spisku 
liberalnych mediów i potrzebowali czegoś ta- 
kiego jak Fox, uważając, że konserwatywny 
punkt widzenia jest wszechobowiązujący. Dla 
mnie to, co wyprawia Fox, to bezczelna paro- 
dia dziennikarstwa... 

W jaki sposób uświadomiłeś sobie, że 
Fox manipuluje widzami, żeby sprzedać 
im swoje przekonania? 

Posłużę się jeszcze dwoma anegdotami. 
Podczas jednego ze spotkań powiedziałem, 
że Clinton miał przemawiać tego dnia. „No 
cóż, nie pójdziemy słuchać tego na żywo” 
— usłyszałem. Prędzej poszliby zobaczyć 
George'a Busha w przedszkolu, niż wysłuchali 
Billa Clintona poruszającego kwestię służby 
zdrowia. Wszystko, co mi przekazano, to frag- 
ment relacji, w której Clinton robi z siebie 
głupka. Dla mnie jest to przykład stronniczego 
zniekształcenia poglądów. 

Jeśli zaś chodzi o wojnę, musieliśmy pod- 
trzymywać pozytywny przekaz, pokazywać, 
jak wiele szkół się buduje w Iraku i otwiera na 
nowo i w żadnym razie nie nawiązywać do 
ofiar. W trakcie kolejnej transmisji, która mia- 
ła być zwyczajnym nadawaniem wiadomości, 
jeden z dziennikarzy powiedział o Bushu: „Ten 
człowiek powinien być królem!”. Dzięki, chyba 


już mamy wystarczające dowody! 
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Udyński konkurs filmów niezależnych udowodnił, że młode kino dojrzewa. 


Filmowcy pokezali, 


„że oli ma sens”. 





tym roku w Gdyni 

triumfowali Grze- 

gorz Lipiec („Dzień, 
w którym umrę”) oraz Jacek 
Nagłowski („Katatonia”). Oba 
nagrodzone filmy są zupełnie 
różne, choć tak naprawdę trak- 
tują o tym samym — o kondycji 
młodego pokolenia. 

„Katatonia” to film — zacy- 

tujmy jury konkursu — „dotyka- 
jący lęków pokolenia przeżywa- 
jącego szok dojrzałości”. To 
historia czterech par, opowie- 


4, Przerwa na pla- 

/ nie „Dnia, 
7.7. w którym umrę" 

dziana półgłosem, wręcz w in- 

tymny sposób. Bohaterowie 

Nagłowskiego, mimo rozczaro- 

wania dorosłością, odkrywają 

że tak naprawdę pragną tego, 

co wszyscy — pracy, domu, 

dziecka, stabilizacji. Tylko tyle 

i aż tyle. 

Dla odmiany „Dzień, w któ- 
rym umrę” to krzyk buntu, sy- 
gnał do pobudki, próba ucieczki 
przed monotonią codziennej 
walki o przetrwanie. Główny 
bohater, młodzieniec o aparycji 
punka przejechanego przez ko- 
siarkę do trawy, biega po swoim 
rodzinnym mieście, namawiając 
do zrzucenia jarzma „systemu”. 






Jacek Nagłowski 













Niech żyje anarchia! Ale czy taki 
bunt ma w ogóle sens? — pyta 
przytomnie Lipiec w końcowych 
scenach. Przekaz filmu dodatko- 
wo wzmocniły starannie dopra- 
cowany, dynamiczny (żeby nie 
powiedzieć dynamitowy) mon- 
taż i mięsista muzyka. 


Dźwiękowiec Lipca 
Jarosław Żuk 


Tak jak biegunowo różne są 
te dwa filmy, różnią się ich twór- 
cy. Grzegorz Lipiec jest offowym 
weteranem. Pamiętacie jego 
inny słynny film „Że życie ma 
sens”? Zaczął bawić się w kino, 
zakładając z przyjaciółmi z osie- 
dla w Zielonej Górze grupę Sky 
Piastowskie (www.skypiastow- 
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skie.pl). Od 1990 roku grupa wy- 


















produkowała kilkanaście filmów 
fabularnych, zdobyła wiele 
nagród i wierną publiczność. 
— Przeszliśmy przez wszystkie 
etapy niezależnego filmowania. 
Od kręcenia parodii produkcji 
hollywoodzkich po własne filmy 
akcji — wspomina Lipiec, obecnie 
student na wydziale montażu 
łódzkiej Filmówki (odbierając 
nagrodę w Gdyni, prosił profe- 
sorów o przedłużenie sesji). 
— Przez 14 lat wiele się zmieniło. 
Jest coraz lepiej, łatwiej. Potrze- 
bujemy tylko trochę więcej pro- 
mocji — konkluduje reżyser. 
Jacek Nagłowski to z kolei 
absolutny debiutant. Studiuje 
filozofię, otarł się o astronomię 
i filmoznawstwo. Skąd więc 
pomysł na zrobienie filmu? — Po- 
chodzę z Częstochowy. To mia- 
sto, w którym mieszka 300 tys. 
ludzi i mają jedno kino. Kiedy 
znalazłem się w Krakowie, 
doznałem olśnienia. Okazało się, 
że w niektórych miastach jest 


MARCIN STANISZEWSKI 






























więcej kin [śmiech]. Oglądałem 
po kilkanaście filmów miesięcz- 


nie. W końcu dojrzałem do tego, | 


żeby samemu zrobić film. Począt- 
kowo inspiracją był komiks Wil- 
helma Sasnala „Życie codzienne 
w Polsce w latach 1999-2001". 
To też po trosze moja historia 
— opowiada debiutant. 
„Katatonia” jest pierwszym 
filmem Nagłowskiego, ale na 
pewno nie ostatnim. — Spodoba- 
ło mi się. Klimat wokół naszego 
projektu był bardzo dobry. Wszy- 
scy, których prosiliśmy o pomoc, 
wspierali nas, jak mogli. Kamery 
użyczył Instytut Filmoznawstwa 
przy UJ. Transport i jedzenie do- 
starczyły zaprzyjaźnione firmy. 
Robienie filmów w tym kraju jest 
możliwe i może być nawet przy- 
jemne! — kończy Nagłowski. 


Jelenia Góra. Międzynarodowy 
Festiwal Niezależnych Filmów 
„Video Zoom-Zbliżenia”. 
hlłp://zoom.karkonosze.com 


Kraków. B. Festiwal Filmów 
Niezależnych KRAKFFA 2004. 
www.cracowlilmfestival.pl 


Kraków. 14. Międzynarodowy 
Festiwal Filmowy „Inne Kino” 
SMOFI 2004. 
www.cmjordan.krakow.pl/smolfi 


Poznań. 8. Międzynarodowy 
Fesliwal Filmowy „Off 
Cinema”. www.zamek.poznan.pl 
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Serial, który odmienił oblicze telewizji. 
Doskonała produkcja telewizyjna, 
od której można się uzależnić! 


„(-..) Żadna z osób, pracujących przy serialu, 

nie mogła przewidzieć, że przetrwa on na antenie 

tak wiele lat, stając się jednym z najlepszych 

i najpopularniejszych seriali w dziejach tego gatunku”. 
Michael Crichton 


Teraz do kolekcji sezon 3 
już od 15 listopada 





RODZ! NA 
R | Zdobywca wielu prestiżowych nagród. 
| Doskonałe połączenie komedii z filmem akcji. 
| kd Jeden z największych przebojów w historii stacji HBO. 







"Najlepszy serial roku 
i być może wszech czasów” 
- The New York Times. 
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SZKOŁA FILMU 


Co robić, żeby zostać scenografem? 

Uczyć się. 

Gdzie? 

Ja studiowałem w ASP Nie było wtedy 
takiej specjalizacji jak scenografia filmowa. 
Wielu scenografów skończyło architekturę. 
W Ameryce za scenografię zabierają się 
wspaniali rysownicy, ponieważ powstaje 
dużo filmów opartych na grach komputero- 
wych, literaturze science fiction czy komik- 


ALLANEM 
STARSKIM 


ność przenoszenia przestrzeni na papier. 

A poza tym trzeba kochać kino. Rozumieć 
je. Żeby wiedzieć, co się kryje za każdą 
sceną, jakie dekoracje są potrzebne, jaki styl, trzeba znać kino. Mnie 
było łatwiej, bo mój ojciec był scenarzystą filmowym. 

Idąc na ASP, wiedział Pan już, że chce robić filmy? 

Nie. Skończyłem wystawiennictwo i chciałem projektować wielkie 
międzynarodowe wystawy. 
I co się stało po drodze? 

Po pół roku stwierdziłem, że kino jest ciekawsze. Wtedy zostałem 
czwartym asystentem w dużym filmie „Album polski”. Na planie two- 
rzyłem dekoracje prawie z niczego. Dzięki temu filmowi zostałem 
uznany za bardzo dobrego asystenta. 

I poszło potem? 

Czasem taka etykietka może przeszkadzać w samodzielnym star- 
cie, więc jak zostałem dobrym asystentem, to wyjechałem do Anglii. 
Dopiero po powrocie zrobiłem swój pierwszy film. 

Czemu — poza talentem i szczęściem — zawdzięcza Pan sukces? 

To sprawa podejścia. Czuję się podekscytowany każdą nową 


propozycją, jakbym za każdym razem odkrywał coś nowego w filmie. 


Ale sukcesy nie przyszły od razu. 

Popełniałem wiele błędów i ciągle się tych błędów boję. Bo to 
nie jest tak, że się ma na kino przepis i zawsze wszystko wychodzi. 
Jedynym znanym mi patentem na udany film jest dobre towa- 
rzystwo, Staram się pracować z dobrymi reżyserami i z dobrymi 
operatorami. Pracowałem z Sobocińskim, Idziakiem, Kamińskim i Vil- 
mosem Zsigmondem. 


sach. Trzeba mieć talent plastyczny i umiejęt- 


ARCHITEKT SNÓW 


scenograf realizuje marzenia reżusera — buduje świał, w którym żują 
bohaterowie filmu. Czasem wudaje na lo ogromne pieniądze i czeka 
na osąd jedunego sędziego — 


teżUsera. [o bywe slresujące... 


Tajemnica sukcesu w tym zawodzie polega więc tak naprawdę 
na udanej współpracy z innymi ludźmi? 

Filmu nie da się zrobić jednoosobowo. Ja nie mogę sam stwo- 
rzyć scenografii. Nawet jeśli będę miał wspaniały zespół i zrobię 
z nim dobrą scenografię, ale która nie będzie współgrała ze zdjęciami, 
to nie wyjdzie na dobre filmowi. Sukces zależy od zrozumienia cało- 
ści i od wspólnej pracy. 

Kiedy ogląda Pan filmy kolegów, patrzy Pan na akcję czy na deko- 
racje? 

Na akcję, chyba że dekoracje są tak beznadziejne, że przeszkadza- 
ją w oglądaniu filmu... Nie mówię jednak, że nie zwracam uwagi 
na scenografię, wręcz przeciwnie. Na przykład w „Drodze do Zatrace- 
nia” scenografia po prostu mnie zachwyca, pomaga obejrzeć film. 
Ale ja nie oglądam dekoracji... Nie patrzę, czy są dobrze spatynowane, 
nie wiem, co stoi w kącie pokoju. 

Nie patrzy Pan?... 

Chyba że to jest już tak źle zrobione, że zwraca uwagę, ale oglą- 
dam film jako całość. 

Kiedy scenograf zaczyna pracę przy filmie? 

Od pierwszej propozycji reżysera. 

Tak jak w przypadku „Olivera Twista”... 

Często dostaję też propozycje od producentów. Osoba producen- 
ta, scenariusz to elementy, które dają jakąś wiedzę o filmie, nato- 
miast, żeby zrozumieć, jak film ma wyglądać, potrzeba rozmowy 
z reżyserem. 

Roman Polański zadzwonił i powiedział, że chce zrobić ten film 
z Panem? 

Wytłumaczył, że to ma być inny „Oliver Twist” niż wszystkie ekrani- 
zacje powieści, które do tej pory powstały. Wiedziałem, że jeśli reżyse- 
ruje Roman Polański, to będzie jego film autorski. A dla scenografa 
szansa, żeby pokazać burzliwe czasy, w których osadzona jest ta hi- 
storia, Anglię w okresie, kiedy rodził się kapitalizm. 

Od czego zaczął Pan pracę nad „Oliverem Twistem”? 

Najpierw przeczytałem powieść Dickensa! Przestudiowałem wszyst- 
kie opisy. Pracując nad filmem, zawsze tworzę albumy, w których zbie- 
ram całą swoją wiedzę o temacie. To moje wstępne szkice do dekora- 
cji. Na pierwsze spotkanie z Romanem przyjechałem właśnie z nimi. 

Mój album w rycinach i obrazach opowiadał historię okresu, w którym 
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rozgrywa się film. Potem zastanawialiśmy się 

z reżyserem, jakie dekoracje trzeba zbudować. 

A obejrzał Pan inne ekranizacje „Olivera 
Twista”? 

Oczywiście. Zrobiłem to raz i już 
nigdy do tych filmów nie wróciłem, bo 
nie chciałem, by narzucały mi jakieś 
rozwiązania czy wizję poszczegó|- 
nych scen. 

Czy Pana zawód polega na do- 
kładnym odtworzeniu historii... 

Nie. 

..czy na dodaniu 
czegoś od siebie? 

O to są częste spory z histo- 
rykami. O prawdę historyczną! 

W filmie fabularnym, po pierw- 
sze, dokonuje się pewnego wybo- 
ru. Po drugie, cały film podlega 
prawom akcji — pewne sytuacje narzuca- 
ją rodzaj wnętrz i przestrzeni. Po trzecie, 
czasami robi się swoistą karykaturę 
jakiejś rzeczywistości historycznej, 
by sygnał dla widza był mocniejszy. 
Prawda historyczna jest tylko 

| punktem wyjścia. 
Zatem to Pan decyduje o prawdzie histo- 
rycznej filmu? 

Na historii się opieram, ale wybieram okre- 
ślone kolory, patynę i rekwizyty. To tak jak 
z plakatem. Informacja powinna być na tyle 
intensywna, żeby widz na pewno zrozumiał, 
co mu chcę powiedzieć. 

A co Pan chce powiedzieć widzowi? 
To, co jest ciekawe w historii Dickensa. Tak 
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Myślę, że dzięki komputerom on się rozwija! Przecież komputer 
sam nigdy nie zaprojektuje dekoracji czy kolorów. Komputer sam nie 
namaluje obrazu, który dorówna maestrii Michała Anioła. Coraz 
częściej uzupełnia się dekoracje przy pomocy zabiegów komputero- 
wych, ale grafik musi się oprzeć na tym, co ja robię. 
Jakie cechy charakteru pomagają scenografowi? 

Upór i duża odporność psychiczna. 
Odporność na co? 

Na stres. Kiedyś byłem na sympozjum, które się nazywało „Archi- 
tekci snów”. My realizujemy marzenia reżysera. Nie pomogą ani naj- 
lepsze rysunki, ani makiety. Jedynym testem jest dopiero prawdziwa 
dekoracja, a reżyser jedynym sędzią. Nie ma obiektywnego sposobu 
stwierdzenia, czy praca jest dobra, czy nie. Jest tylko opinia reżysera, 
który swoje wyobrażenia konfrontuje z tym, co zbuduję i na co wyda- 

ję duże pieniądze. Czekanie na osąd reżysera może być stresujące. 

A wyobrażenia producenta? 

Producent się cieszy, kiedy reżyser akceptuje moje dekoracje. Jego 
interesuje głównie to, czy mieszczę się w budżecie i czy zbudowałem 


jak Roman pokazuje bardzo intensywne typy ludzkie dekoracje na czas. 
— tak ja, przez moje wnętrza, chciałbym pokazać Dickensow- Czyli trzeba być odpornym na stresy, upartym i...? 
ski świat. Mieć wyobraźnię oczywiście. Trzeba też umieć zarządzać wielką 
Jak Pan dobiera kolory czy rodzaj patyny? załogą, bo ja mam 300-400 osób w dziale. Trzeba wiedzieć, jak te 
Rozmawiamy z reżyserem, oglądamy malarstwo z tego okresu, dekoracje się buduje, które z nich należy rozebrać, jakie dekoracje 
rysunki. Patrzę, jakich wtedy ludzie używali kolorów. Rozmawiam powinny być wykończone i w którym momencie. Na szczęście mam 
też z operatorem, pytam, jakie będzie światło. Czy świece i lampy olej- świetnych współpracowników. Bardzo mi pomagają. Ale to ja decydu- 
ne, czy może światło gazowe, które pojawia się właśnie w tym okre- ję o wszystkim. Nikt nie podejmie tego ryzyka za mnie, w jakiejko|- 
sie. Potem zastanawiam się, jak to światło wpływa na kolor ścia- wiek sprawie — wielkości dekoracji, koloru, stopnia spatynowania. 
ny, jak je zmienia. To najważniejsze, ponieważ kolor się zmienia Pan po prostu biega i pilnuje? 
ć i pod wpływem światła, i pod wpływem obróbki chemicznej, której Kiedy miałem 100 domów do zbudowania, to te 100 domów 
c poddawana jest taśma filmowa. musiałem codziennie obejrzeć. Scenograf filmowy jest za swoją pra- 
2 A co Pan na to, że w dobie komputerów Pański zawód pewnie się cę odpowiedzialny od projektu do oddania dekoracji, od klamki 
2 skończy? po dach. Każdy pomysł muszę doprowadzić do końca. 









NOKIA 
6630 


Najmniejszy na świecie telefon trzeciej generacji 
jest tak inteligentny, że wszyscy chcą z nim pracować. 


NOKIA 


CONNECTING PEOPLE 


www.nokia.com.pl 
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4. PIĘTRO 

reż. Antonio Mercero, wyk. Juan Jose Bal- 
lesta, Luis Angel Priego, Gorka Moreno 
Komedia, która dzieje się na... oddziale on- 
POWRÓT DO 

GARDEN STATE 

reż. Zach Braff, wyk. Zach Braff, 
Natalie Portman, lan Holm, Peter 
Sarsgaard PORZĄDEK MUSI BYĆ 


Aktor na lekach antydepresyjnych reż. Marcus Mittermeier, 


kologicznym szpitala dziecięcego. Młodzi 
pacjenci przyjaźnią się ze sobą, przeżywają 
s pierwsze miłości, robią kawały lekarzom. 





Z PODNIESIONYM CZOŁEM 


reż. Kevin Bray, wyk. Dwayne „The 


wraca do rodzinnego miasta na po- wyk. Jan Henrik Stahlberg, 
grzeb matki. Dekadę nie widział się Fritz Roth, Wanda Perdelwitz 
Rock” Johnson, Johnny Knoxville, Neal ze swoją rodziną. Poznaje dziewczy- Mieszkaniec Berlina, Mux, 
McDonough nę, próbuje odbudować więzi z ojcem uzbrojony w pistolet i kamerę 


Żołnierz amerykańskiej armii wraca do i dawnymi przyjaciółmi. tropi ludzi, którzy popełniają czyny 





swego rodzinnego miasteczka. Odkry- zabronione: jeżdżą na gapę, 


wa, że spokojna kiedyś mieścina jest kradną, kupują dziecięcą 


teraz pełna narkotyków i przemocy. pornografię etc. Obezwładnia ich 


Źródło zła to kasyno, gdzie pracuje by- i zmusza do wyznania winy 





ła dziewczyna bohatera. przed obiektywem. 
























MIKOŁAJ UPADEK 
KONTRA BAŁWANEK reż. Oliver Hirschbiegel, 
reż. John A. Davis wyk. Bruno Ganz, Juliane Kóhler, 4 
W śnieżnej krainie samotny Bałwanek Alexandra Maria Lara 
ma żal do Świętego Mikołaja i posta- Ostatnie dni Fiihrera i jego świty w pod- 
nawia zająć jego miejsce. Przecież to ziemnym bunkrze Kancelarii Rzeszy opisa- 
niesprawiedliwe, żeby staruszek miał ne przez osobistą sekretarkę Hitlera Traudl 
monopol na prezenty i przyjaciół. Junge. Kontrowersyjna próba ukazania po- 
* == staci wodza Ill Rzeszy w nowym świetle. 
RESIDENT EVIL: APOKALIPSA OBCY KONTRA PREDATOR 
reż. Alexander Witt, wyk. Milla Jovo- reż. Paul W.S. Anderson, JA! AŚ 





vich, Sienna Guillory, Oded Fehr wyk. Sanaa Lathan, Raoul Bova, 


=. 


Ciąg dalszy horroru opartego na grze Lance Henriksen WM 
komputerowej. W mieście opanowa- Połączenie dwóch hitów science | ba 4 " 
nym przez zombie grupa ocalonych fiction. Ekspedycja badawcza rusza m | 4. 
szuka możliwości ucieczki. na Antarktydę celem zbadania | 2 









tajemniczej piramidy. Na przyby- 1 
WYSYP ŻYWYCH TRUPÓW szów czekają królowa Obca oraz l 4) 
reż. Edgar Wright, wyk. Simon Pegg, Predatory. | NH 
Nick Frost, Kate Ashfield == 
Parodia popularnych horrorów o zom- 
bie. Trzydziestoletni nieudacznik i obi- BRIDGET JONES: 
bok, Shaun, musi stawić czoła pladze W POGONI ZA ROZUMEM 
żywych trupów, które pojawiły się reż. Beeban Kidron, 
w Londynie. wyk. Renće Zellweger, Colin Firth, Pr 
Hugh Grant Pra - 
Film zaczyna się miesiąc po wydarze- | HOTEL SPLENDIDE 
niach, które kończyły część pierwszą reż. Terence Gross, wyk. Toni Collette, 
przygód Bridget. Bohaterka nie jest Daniel Craig, Katrin Cartlidge, Stephen 
zadowolona ze swego związku Tompkinson, Hugh O'Conor, Peter Vaughan > a 
z Markiem Darcy. Odkrywa bowiem, Czarna satyra. Hotel-uzdrowisko odcięty u 
że jej ukochany głosuje w wyborach od świata „więzi” gromadkę gości leczo- < 
na konserwatystów. nych przez zdziwaczałych właścicieli. 9 


Redakcja nie odpowiada za zmiany w terminach premier i planach dystrybutorów. 




































APARTAMENT 


reż. Paul McGuigan 


wyk. Josh Harnett, Rosy Byrne, Diane Kruger 
Specjalista od reklamy z Chicago próbuje odnaleźć 
swoją dawną narzeczoną, która dwa lata wcześniej 


bez słowa zniknęła z jego życia. 


Pewnego dnia słyszy jej głos w telefonie. 









MĘSKIE SEKRETY 
reż. Pierre Salvadori, wyk. Daniel Auteuil, 
Jose Garcia, Sandrine Kiberlaine 
Komedia. Szef sali w paryskiej restauracji 
tak dba o klientów, że czuje się odpowie- 
dzialny za ich życie. Wracając wieczorem 
z pracy, ratuje nieznajomego samobójcę. 


Postanawia mu pomóc. 





RMF: FM I FILM 


polecają Filmy Tygodnia 
zawsze w sobotę po 9:00 
w radiu RMF FM 


kkkkk* 


SKY KAPITAN I ŚWIAT JUTRA 


reż. Kerry Couran, wyk. Jude Law, Gwyneth Paltrow, Angelina Jolie 


ZŁY MIKOŁAJ 
reż. Terry Zwigoff, wyk. Billy Bob Thornton, Bernie Mac, John Ritter 







5 NIECZYSTYCH ZAGRAŃ 
reż. Jargen Leth, Lars von Trier 


wyk. Jargen Leth, Lars von Trier 


Dokumentalny zapis specyficznego, filmo- 


wo-intelektualnego pojedynku między 
von Trierem i wybitnym duńskim filmow- 
cem Jargenem Lethem. Mistrz-Leth 
5-krotnie przerabia etiudę według zasad 
narzuconych przez Triera-ucznia. 


Nowy Jork, rok 1930. Młoda dziennikarka prowadzi śledztwo w sprawie 
dziwnych zniknięć znanych naukowców. Nad miastem pojawiają się 
tajemnicze latające maszyny i olbrzymie roboty. Do walki 

z nimi przystępuje dawny narzeczony dziewczyny. 





Dwaj przestępcy w przebraniu świętego Mikołaja i elfa napa- 
dają na bogaczy. Nawrócą się, gdy w okolicach świąt Bożego 
Narodzenia stanie na ich drodze ośmioletni chłopiec. 


ŚWIĘTA LAST MINUTE 
reż. Joe Roth, wyk. Tim Allen, 
Jamie Lee Curtis, Dan Aykroyd 
Luther Krank pewnego dnia 
stwierdza, że Święta Bożego 
Narodzenia to same kłopoty: 
szaleństwo w sklepach, korki 
na ulicach, bezsensowne 
prezenty, namolni goście. 
Luther postanawia niczego 
na święta nie szykować. 


Teraz dopiero się zacznie... 





W KINACH 








ELVIS HAS LEFT 

THE BUILDING 

reż. Joel Zwick, 

wyk. Kim Basinger, John Corbett, 

Angie Dickinson 
: Komedia o kosmetyczce, która jest 

A > przekonana, że nad jej życiem 
mi zaciążył duch Elvisa Presleya. 

Urodziła się bowiem na jego 
koncercie. Pewnego dnia potrąca 
śmiertelnie samochodem dwóch 
sobowtórów Elvisa. 


SUPER SIZE ME 

reż. Morgan Spurlock 
Kontrowersyjny dokument. 
Reżyser miesiąc żywił się 
wyłącznie w McDonaldzie. 
Przez cały czas rejestrował 
skutki tej specyficznej diety. 








INIEMAMOCNI 

reż. Brad Bird 

Animowany film o Panu Iniemamocnym 
superbohaterze na emeryturze, który jeszcze raz 

musi stanąć do walki ze złem. 


ZABAWY Z PIŁKĄ 

reż. Rawson Marshall Thurber 
wyk. Vince Vaughn, 
Christine Taylor, Ben Stiller 
Historia grupy wyrzutków 
i ekscentryków, którzy 
spotykają się w sali 
gimnastycznej 





w Los Angeles. 
Niestety, ma ją 









przejąć bogaty 
biznesman 

7 s 
i przerobić na salon | 
fitnessu. 


— Bridget Jones: 


- W pogoni za rozumem 








SEANS KINOWY) 





Bridget Jones jest po pro- 
stu gruba, chodzi jak kacz- 
ka i popełnia gafę za gafą, 
a mimo to wszyscy ją ko- 
chają. Kamera ją kocha, kiedy zamiast 

na pięknej łące ląduje ze spadochronem 
wśród świń. Widzowie telewizji, w której 
pracuje, kochają jej wpadki na antenie, 

a Mark Darcy kocha ją nawet, kiedy pod- 
czas uroczystego bankietu dla prawników 


wygłasza absurdalnie niestosowną przemo- 


wę. Mimo to Bridget ciągle szuka miłości. 
A im bardziej stara się być kochana, w tym 
większe tarapaty wpada. 

Apetycznie pulchna panna Jones 
wprawdzie budzi się teraz obok faceta swo- 


ich marzeń, a jej kariera dziennikarska nabie- 


ra rozpędu, jednak na horyzoncie pojawiają 
się chmury. Jedną z tych chmur jest bosko 
piękna sekretarka Marka, Rebecca. Bridget 
trudno uwierzyć, że mając u boku taką pięk- 
ność, Mark pozostanie jej wierny. | mimo 
że wszystkie znaki na niebie i ziemi wskazu- 
ją, że flegmatyczny i niemiłosiernie idealny 
Darcy jest kompletnie zakochany w Bridget, 
ona codziennie zadaje sobie pytanie — czy 
aby na pewno i czy aby na zawsze. Bo 

w głębi duszy Bridget o niczym nie marzy 
bardziej, niż o długim białym welonie. 
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zj Premiera: 10.11 


(BRIDGET JONES: 

THE EDGE OF REASON) 
USA—Wielka Brytania 
2004 

Reżyseria: 

Beeban Kidron 
Scenariusz: 

Andrew Davies, Helen 
Fielding, Richard Curtis, 
Adam Brooks 

Zdjęcia: Adrian Biddle, 
Muzyka: 

Harry Gregson-Wiilliams 
Scenografia: 

Gemma Jackson 
Obsada: 

Renće Zellweger, Hugh 
Grant, Colin Firth, Jim 
Broadbent, Gemma Jones 
Dystrybutor: UIP 
Czas: 98". 


Druga część przygód pechowej Brytyjki 
jest równie zabawna co pierwsza. A to 
rzadki przypadek, kiedy ekranizacja nie jest 
gorsza od książki. Filmowa wersja dziennika 
trzydziestokilkulatki jest równie bezpreten- 
sjonalna co powieść Helen Fielding. Nie 
znajdziemy tu zbyt pompatycznych scen mi- 
łosnych z hollywoodzką orkiestrą w tle, 

a początkowe kadry, kiedy zakochani Brid- 
get i Mark biegną po łące, są pastiszem. 

Ich przygody dalece odbiegają od lu- 
krowanego love story. Bridget jest najpraw- 
dziwszą fajtłapą, a Mark najprawdziwszym 
fiegmatycznym wyspiarzem. Ona, rozdarta 
między wyobrażeniem ideału a przyziemną 
rzeczywistością, potrafi z właściwym sobie 
wdziękiem skomplikować każdą sytuację. 





kkkk 


Film ogląda się dobrze — niezależnie 
od tego, czy ktoś czytał książkę, czy nie. 
Wprawdzie Hugh Grant już nie robi takiego 
wrażenia jak w pierwszej części, ale za to 
wygląda jak młody Clint Eastwood. Z kolei 
Colin Firth (tylko raz w mamusinym sweter- 
ku) jakby wyprzystojniał. Ale prawdziwym 
wyczynem — znowu — jest rola Renće Zell- 
weger, nie tylko dlatego, że perfekcyjnie 
opanowała brytyjski akcent. 

Jej Bridget jest tak przekonująco pulch- 
na, że trudno jej szczerze nie współczuć 
— szczególnie, kiedy wbija się w pas wy- 
szczuplający, a mimo to krągłości nadal wy- 
lewają jej się ze zbyt wydekoltowanej suk- 
ni. Spocona, z wypiekami na twarzy i lekko 
przetłuszczonymi włosami Bridget staje się 


Jej przygody to nie lukrowane love story 


Z kolei perfekcyjnie poukładany Mark po- 
strzega wszystko bardzo po męsku — czyli 
według zasady wyrywanych płatków: 
„kocha, nie kocha”. W „ostatecznym rozra- 
chunku” wychodzi mu, że Bridget go nie 
kocha, a na dodatek zdradza z Danielem, 
co zresztą daje pretekst do kolejnej bójki 
tych dwóch — scena, na którą czekają chy- 
ba wszyscy wielbiciele perypetii Jones. 


nie tylko symbolem samotnych 30-latek, 
ale całkiem rzeczywistą postacią — i chyba 
w tym jej największa siła. Bridget jednak 
na pewno się z tym nie zgodzi. 

ANNA SZCZYGIEŁ 


Bridget Jones wcale nie goni 


za rozumem, ale za welonem. 





Ę Premiera: 5.11 


(MUXMAUSCHENSTILL) 
Niemcy 2004 
Reżyseria: 

Marcus Mittermeier 
Scenariusz: 

Jan Henrik Stahlberg 
Zdjęcia: David Hofmann 
Muzyka: Phirefones 
Scenografia: 

Andreas Hansch 
Obsada: Jan Henrik 
Stahlberg, Fritz Roth, 
Wanda Perdelwitz, 
Joachim Kretzer 
Dystrybutor: 

Monolith Plus 

Czas: 89' 








OCENA 
kkkkk% arcydzieło 
kkkkk bardzo dobry 
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kkk przeciętny 
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Szokujący swego czasu 
film belgijski „Człowiek 
pogryzł psa” był fikcyjnym 
reportażem dokumentują- 
cym życie i pracę zawodowego mordercy. 
Dzieło Mittermeiera ma podobny charak- 
ter, tylko że zamiast osoby łamiącej prawo 
bohaterem jest facet stojący po słusznej 
stronie. Mux, samotny miejski kowboj, 
który — widząc degrengoladę „dobra pu- 
blicznego” — postanawia wziąć się za jego 
uzdrawianie. Poluje więc na ludzi tamią- 
cych zasady współżycia społecznego: 
jeżdżących na gapę, przekraczających do- 
zwoloną prędkość, sikających do basenu, 
gwałcących, mordujących etc. 

Dwie są bronie Muksa — rewolwer, za 
pomocą którego egzekwuje posłuszeństwo 
i pieniądze od przestępców, oraz kamera, 
którą upokarza przyłapanych na gorącym 
uczynku. Nagrywa ich przyznanie się do 
winy i karę, którą im wymierza. Odstawia 
taśmę na półkę, by — w razie recydywy 
— móc nią postraszyć jak wyrzutem sumie- 
nia. Od czasu do czasu przedstawia też 
do kamery swój światopogląd. Nietrudno 
zgadnąć, co powie. Coś o upadku moral- 
nym, fałszywych idolach, konieczności 
powrotu na właściwy kurs. Mux czytuje 


Kanta (tego, co rzekł: „Niebo gwiaździste 
nade mną, prawo moralne we mnie”), 
ogląda wyłącznie Antonioniego (dlaczego 
akurat Antonioniego?) i cały jest przesiąk- 
nięty romantycznymi mitami o rycerzach 
bez skazy, broniących honoru i godności. 
Ale w tym zamkniętym systemie dwu- 
znaczność lęgnie się jak wirusy w kompu- 
terach. Działalność Muksa nie jest charyta- 
tywna. To całkiem lukratywny biznes. 
Bohater ma swoich informatorów, pracow- 
ników, swoje biuro i zlecenia. Wielki prze- 
ciwnik kultury masowej posługuje się 
metodami „reality show”. Do jakich mogą 
one prowadzić efektów, pokazuje przykład 
operatora Muksa, Gerda. Bezrobotny 
dotąd analfabeta rejestruje zdarzenia kom- 


pletnie bezrefleksyjnie. Poszedłby za swoim 


panem wszędzie, wdzięczny za trochę 
grosza. Muksowi wydaje się, że Gerd jest 
jak „tabula rasa”, w którą można wkopio- 
wać określone poglądy. Lecz choć Gerd 
nie ma poglądów, to ma jednak hormony 
— nagranych przez siebie taśm z prze- 
stępstw używa do onanizmu. 

Rygoryzm idealistyczny i moralny 
Muksa znosi wszelkie niuanse. Facet z jed- 
nakową stanowczością Ściga grafficiarzy 
i gwałcicieli. Film Mittermeiera, mimo za- 


| EUBACULESEUI A 
LE USEENJLUC 
przebacz. Tak samo 
OTC ONLCIŁCOZNA ZU 
ciciela, i grafficiarza 





Porządek musi DUĆ ***x 


stosowania subiektywnej kamery, jest 
chłodny i unika psychologizowania. Mux 
bowiem doskonale zracjonalizował swoje 


uczucia, emocje i popędy. Gdy poznaje Kirę, 


kelnerkę z małego miasteczka, dostrzega w 
niej wcielenie Małgorzaty z „Fausta” Goe- 
thego — kobiety czystej i oddanej swemu 
mężczyźnie. Ale Kira nie ma zamiaru pod- 
porządkować się temu wyobrażeniu. | to 
jest początek rozpadu idealnego Świata. 
W niemieckim obszarze kulturowym 
szacunek dla regulaminów jest wpisany 
w społeczną mentalność. Każde narusze- 
nie przepisów to przekroczenie prawa. 
Mux nie musi więc nadmiernie wymachi- 
wać pistoletem, wystarczy, że odwoła się 
do wstydu i poczucia winy złoczyńców. 
W Polsce — gdzie prawo jest ułomne, 
fikcyjne i nieskuteczne, tak jeśli chodzi 
o kwestię psich odchodów, jak i czynów 
zbrodnicznych — miałby nasz rycerz 
dużo trudniej. | też pewnie dlatego spo- 
ro osób tutaj z nim się utożsami. Już 
widzę te recenzje nazywające film Mitter- 
meiera moralitetem. 


BARTOSZ ŻURAWIECKI 


WIT CNJKA: CUI 


LIEKUCZJA CELINA 
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Upadek *** 


„Upadek” nie jest dziełem 

wybitnym. To raczej prze- 

ciętny historyczny thriller. 

I choć próbuje zmierzyć się 
z samym jądrem niemieckiej ciemności — po- 
stacią Hitlera, to jednak fenomen Hitlera jako 
wodza narodu twórcom się wymknął. 

Paradoksalnie, rewelacyjna kreacja Bru- 

no Ganza zaszkodziła filmowi. Ganz zagrał 
Hitlera, upodabniając się doń w sposób to- 
talny, uwalniając go także od karykaturalno- 
ści, pozwolił zobaczyć w nim osobę. Hitler 
w kreacji Ganza nie budzi współczucia, 
a co najwyżej litość. Jego człowieczeństwo 
w konfrontacji z ostatnim aktem wojennej 
tragedii każe patrzeć na niego z przeświad- 
czeniem o banalności zła. Poprzestanie na 
tej konstatacji niczego jednak nie wyjaśnia. 
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(DER UNTERGANG) 
Niemcy 2004 
Reżyseria: 

Oliver Hirschbiegel 
Scenariusz: 

Bernd Eichinger (na pod- 
stawie książek Joachima 
Festa, Traudl Junge 

i Melissy Muller) 
Zdjęcia: 

Rainer Klausmann 
Muzyka: 

Stephan Zacharias 
Scenografia: 
Andreas Hansch 
Obsada: Bruno Ganz, 
Alexandra Maria Lara, 
Corinna Harfouch, 
Ulrich Matthes, 
Juliane Kohler 
Dystrybutor: 
Monolith 

Czas: 150' 


Obcu 


(ALIEN VS. PREDATOR) 
USA 2004 

Scenariusz i reżyseria: 
Paul W.$. Anderson 
Zdjęcia: David Johnson 
Muzyka: Harald Kloser 
Scenografia: Richard 
Bridgland 

Obsada: Sanaa Lathan, 
Raoul Bova, Lance 
Henriksen, Ewen Bremmer 
Dystrybutor: CinePix 
Czas: 101' 


Kronikarska dokładność, z jaką odtwa- 
rzane są ostatnie dni Fiihrera i jego świty 
w podziemnym bunkrze Kancelarii Rzeszy, 
choć robi wrażenie, niewiele mówi. Bo 
„Upadek” jest niczym fabularyzowany doku- 
ment, inscenizacja wierna faktom, ale pozba- 
wiona jakiejś wizji, która nadałaby tym fak- 
tom znaczenie. Błędem było przyjęcie punktu 
widzenia sekretarki Hitlera Traudl Junge. Jun- 
ge bez szukania usprawiedliwień mówi o 
swym ślepym oddaniu Fiihrerowi i odkrywa- 
niu tej ślepoty. Ale w filmie jej ewolucji nie 
widać. Mamy tylko bierną obserwację. Inna 
Sprawa, że grająca Junge młoda Alexandra 
Maria Lara nie udźwignęła ciężaru roli. 

Cały dwór wodza, z Góringiem, Goeb- 
belsem, Speerem, ogląda się tutaj trochę jak 
szopkę. Wyjątkiem jest postać Ewy Braun. 





W interpretacji Juliane Kohler jako jedyna 
zyskuje ona wymiar tragiczny — pełnej życia 
i miłości kobiety przechodzącej na stronę zła. 

Nie udało się oddać apokaliptycznej 
atmosfery, jaka panowała w bunkrze. Koro- 
wód nazistowskich rytuałów, patetycznych 
rozmów, przeplatanych obrazami dogorywa- 
jącego Berlina coraz bardziej nuży. 

„Upadek” nie stawia znaku równości 
między sprawcami i ofiarami. Pokazuje 
naród, który tkwi w obłędzie. Tylko że twór- 
com nie udało się odpowiedzieć na pytanie 
o przyczyny obłędu. Nie potrafili nawet po- 
stawić tego pytania. 

WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 


kontra Predalor * 


Najlepsze są napisy początkowe, ale czar pryska wraz z pojawieniem się 
pierwszego kadru. Satelita koncernu Weyland odkrywa pod lodową po- 
wierzchnią Antarktydy piramidę. Właściciel koncernu (Lance Henriksen) 
organizuje ekspedycję. W głębi lodowca czekają na nią królowa Obca, która 


przygotowuje się do złożenia jaj z nowym miotem, oraz Predatory, których cele nie są jasne. 
W najciekawszej, środkowej części sceny polowania na ludzi sprawiają wrażenie sklejo- 
nych bezładnie do kupy ścinków z wcześniejszych filmów obu serii. Najbardziej rozczarowują 


pojedynki potworów. Wyczłapane i wystękane 


zwarcia mają dynamikę walca dinozaurów. 


ANDRZEJ ZWANIECKI 





4. pięlro *x*** 


(PLANTA 4A) Hiszpania 2003 Reżyseria: Antonio Mercero 

Scenariusz: Albert Espinosa, Antonio Mercero, Ignacio del Moral 

Zdjęcia: Raul Pórez Cubero Muzyka: Manuel Villalta 

Obsada: Juan Jose Ballesta, Luis Angel Priego, Gorka Moreno, Alejandro Zafra, 
Marco Martinez, Marcos Cedillo Dystrybutor: Best Film Czas: 100' 


To rzadki przykład 

filmu o chorobie 

i cierpieniu, który od 

początku trzyma na 
wodzy sentymentalno-ckliwe ciągoty. 
Co więcej — nie jest to również kiczo- 
waty obrazek o pokonywaniu słabo- 
ści i ograniczeń ciała. Uciekanie przed 
chorobą i lękiem przypomina w filmie 
Antonia Mercera zaklinanie rzeczywi- 
stości — przejmujące tym bardziej, że 
przeniknięte oczywistym bólem. 

Bohaterowie żyją na oddziale 
chirurgii pourazowej — większość 
z nich ma za sobą chemioterapię 
i amputację nogi. W szpitalnym 
mikroświecie obowiązują niepisane 
reguły i ustalony perfekcyjnie roz- 
kład dnia. Dla nastoletnich Angela, 
Izana i Daniego sposobem na walkę 
z własną chorobą jest bunt skiero- 
wany przeciwko temu porządkowi . 
Gdy pielęgniarka przynosi obia- 

dy przygotowane według ustalonej 
dla każdego pacjenta diety, przyjacie- 
le szybko dokonują roszady na zasa- 
dzie: kto co lubi i kto co może dać 
na wymianę. W nocy chłopcy robią 
sobie w trójkę zdjęcie rentgenowskie 
z niecenzuralnym znakiem wystawio- 
nego do góry środkowego palca albo 
urządzają wyścig rodem z „Ben Hura” 
— na wózkach inwalidzkich. 


Im samym nie chodzi zresztą 
o bunt. Walczą o nastoletnią nor- 
malność. Opalają się na boisku, 
organizują rytuał masturbacji (przy 
dźwiękach „Marsza Radetzky'ego”), 
urządzają mecz koszykówki, dysko- 
tekę i notorycznie żartują i kpią, 
również z samych siebie — wyma- 
rzony egzemplarz nowoczesnej, 
sztucznej nogi porównują do Termi- 
natora, a poznanie przez Daniego 
dziewczyny anorektyczki jeden 
z chłopców komentuje: „Głodne 
dziewczyny są najlepsze”. 

W filmie Antonia Mercera jest 
przecież coś ważniejszego niż prze- 
komarzanie się z chorobą, a raczej 
z losem, który zdaje się bezmyślnie 
rozdzielać w życiu role gorsze i lep- 
sze. Jedyny sposób na życie (nie tyl- 
ko przecież na chorobę!) to obśmiać 
je, ale przede wszystkim — nie przyj- 
mować go do wiadomości. Marzyć 
na jawie — nawet jeśli sen to czasem 
bolesny. Tworzyć „bardziej ekscytują- 
cą" wersję rzeczywistości. Bo tylko 
wtedy można ją w ogóle przetrawić. 
I odnaleźć w niej nieoczywistą 
radość. 

PAWEŁ T. FELIS 
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Jergen Leth — przedmiot 
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5 nieczysłych zagrań **** 


To dokumentalny zapis 
specyficznego, filmowo- 
-intelektualnego pojedyn- 
ku między von Trierem 
i wybitnym duńskim filmowcem Jargenem 
Lethem. Reżyser „Dogyille”, zachwycony 
nakręconym w 1967 roku przez Letha 
„Człowiekiem doskonałym”, poprosił swe- 
go mistrza o pięciokrotne przerobienie tej 
12-minutowej etiudy. Wszystko dzieje się 
jednak według zasad ustalonych przez 
von Triera — to tytułowe „nieczyste zagra- 
nia” — które okazują się zaskakujące, nie- 
zrozumiałe albo zwyczajnie kuriozalne. 

Jedna z etiud ma być kręcona za po- 
mocą ujęć nieprzekraczających 12 klatek. 
Inna — w „najbardziej żałosnym miejscu 
świata” (pada na Bombaj i dzielnicę 
czerwonych latarni) z mięsem w roli 
głównej. Jeszcze inna ma być kreskówką, 
chociaż obaj reżyserzy filmów rysunko- 
wych nie znoszą. 

Pozornie chodzi o to, by von Trier mógł 
bezczelnie rzucać Lethowi kłody pod nogi i 
stroić sobie z niego żarty. | o to również, by 
Z perwersyjną przyjemnością oceniać, po- 
uczać i karcić swego dawnego nauczyciela. 
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(DE FEM BENSP/AEND) 
Dania 2003 
Scenariusz i reżyseria: 
Lars von Trier 

i Jargen Leth 

Zdjęcia: Dan Holmberg 
Muzyka: 

Henning Christiansen, 
Fridolin Nords, 

Kristian Leth, 

Obsada: Lars von Trier, 
Jergen Leth, Alexandra 
Vandernoot, Patrick 
Bauchau, Claus Nissen, 
Maiken Algren, Daniel 
Hernandez Rodriguez 
Dystrybutor: 

Gutek Film 

Czas: 90' 


Kino dla Larsa von Tiera to 


Lecz eksperyment ma znaczenie dużo 
głębsze. „Perfekcyjny człowiek” z końca 


lat 60. to film interesujący, ale chłodny, jak- 


by „wyprasowany” i namalowany od linij- 
ki. Bo chłodny i zdystansowany jest sam 
Leth, który przed jednym z najtrudniejszych 
dni zdjęciowych wyznaje: „Normalnie nie 
biorę valium, ale jutro wezmę — żeby być 
po bezpiecznej stronie”. 

Tymczasem von Trier chce go z tego 
stanu bezpieczeństwa wytrącić. Film, 
nawet jeśli jest tylko ćwiczeniem, według 
niego musi boleć. | mieć w sobie coś z po- 
rażki. Za każdym razem reżyser „Przełamu- 


zabawe na śmierć i żucie 


jąc fale" ma nadzieję, że Leth wróci z ma- 
teriałem beznadziejnym. Von Triera intere- 
suje bowiem najbardziej pęknięcie, rysa, 
to, co nie do końca udane. 

A Leth zaciekle się broni, nie chce dać 
się złamać i zrobić filmu-katastrofy. Nawet 
jeśli czasem jego etiudy są lekko pretensjo- 
nalne, zawsze wychodzi z eksperymentu 


obronną ręką. Ma jednak świadomość, 

że gra, którą podjął, jest niebezpieczna: 
„W Bombaju miałem koszmarny sen — zo- 
baczyłem, że to rodzaj faustowskiego pak- 
tu. Coś diabolicznego. Jak alchemia. Gdy 
próbujemy dotrzeć do granicy, zawsze pła- 
CImy za to cenę”. Czy te słowa nie mówią 
najwięcej o samym Larsie von Trierze? 

Ów perfekcyjnie manipulujący widzem 
reżyser, którego filmy balansują ciągle mię- 
dzy arcydziełem a kiczem, ma maniakalną 
niemal potrzebę łamania reguł. A jednak 
nie jest chłodnym eksperymentatorem. 

Kino to dla niego zabawa na śmierć i życie 
— sam jest w niej panem-iluzjonistą i ofiarą. 

W „5 nieczystych zagraniach” para- 
doksalnie pojedynek „wygrywa” więc Leth. 
Von Trier, który zdawał się całym projektem 
jedynie świetnie bawić, na koniec — bez- 
bronny, choć znów schowany za formę 
— mówi jakby mimochodem o swoim bólu: 
„len, który atakuje, jest najbardziej wysta- 
wiony na ciosy”. 

PAWEŁ T. FELIS 


Holel splendidJe **x* 


(HOTEL SPLENDIDE) Wielka Brytania-Francja 2000 Scenariusz i reżyseria: Terence Gross 
Zdjęcia: Gyula Pados Muzyka: Mark Tschanz Obsada: Toni Colette, Daniel Craig, Katrin Cartlidge, 
Stephen Tompkinson, Hugh O'Conor, Peter Vaughan Dystrybutor: Tantra Czas: 99' 


Długometrażowy de- 
biut Terence'a Grossa 
to utrzymana w kon- 





wencji półsnu czarna 
satyra. Jej akcja rozgrywa się w hotelu 
położonym na odciętej od Świata 
wyspie, do której prom przybija raz 
na miesiąc. Czas tutaj stanął w miejscu 
i uwięził gromadkę gości leczonych 
z rozmaitych chorób ciała i umysłu 
przez zdziwaczałych właścicieli. 
Odbarwione, wodniste zdjęcia 
i scenografia przywodząca na myśl za- 
równo „Delicatessen” Jeuneta, jak i np. 
„Brazil” Gilliama jeszcze bardziej pod- 
kreślają nierzeczywistość filmowego 
świata. Ale Gross wykreował tę prze- 
strzeń dla historii niestety zbyt miałkiej, 


EKSKLUZYWNY: 
KATALOG FILMOW 


by mogła udźwignąć ciężar wysmako- 
wanego, plastycznego zamysłu. 

Aby cały ten stuknięty wszech- 
świat zaczął nas cokolwiek obchodzić, 
powinien albo być całkowicie podpo- 
rządkowany własnej nonsensownej 
logice, albo pozostawać w jakiejś roz- 
poznawalnej relacji do rzeczywistości 
obiektywnej. Tymczasem Gross zatrzy- 
mał się gdzieś pośrodku. W efekcie, 
obojętnie, co się zdarza, nie wywołuje 
w nas żadnych emocji. Obojętni pozo- 


stają także bohaterowie — archetypowe 


figury: despotyczna matka, ojciec-pan- 
toflarz, syn z kompleksem Edypa itd. 
Jedynym zdolnym zaangażować 
emocje wątkiem jest historia nieśmia- 
łych kochanków, Kory i Siergieja, zako- 


Wizytówka rynku DVD w Polsce 


Skierowany do wszystkich miłośników kina 


Zawiera opisy filmów na DVD 


Video GD i płyt muzycznych wydanych 


w ciągu ostatniego roku w Polsce 


Szczegółowe specyfikacje (format obrazu 


i dźwięku, języki, dodatki...), indeks tytułów 


polskich i zagranicznych 
do wszystkich 3500 filmów, 
zapowiedzi wydawnicze 
praktyczne informacje i porady 
na temat DVD 
Format A4, kolor, ok. 170 str 
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Zestaw katalogów DVD' 2001-2005 (lącznie ponad 3500 tytułów filmów wydanych 


do października 2004 na płytach DVD i VCD w Polsce) 
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chanych od 10 lat i niepotrafiących się 
ku sobie zbliżyć. On robi dla niej wielką 
mewę z piór zebranych na plaży, ona 
przekonana o swym fizycznym defekcie 
nie może wyjawić swych uczuć. Tylko 
w postaci Kory, w jej samobójstwie, 
które główna intryga ledwo jest w sta- 
nie unieść, jest jakaś prawda. 

Od chwili przybycia do hotelu go- 
ścia z „normalnego” Świata wiemy, 
że Kath (Toni Colette) okaże się zbaw- 
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Proszę o ofertę ptyt DVD, VCD, 
kaset video, programów CD-ROM [_] 


Koszt przesyłki 10.50 zł. 
Wyrażam zgodę na przetwarzanie 


swoich danych osobowych wyłącznie przez CREDO 


przedaż wysytkowa 


Toni Colette 


czynią hotelowych rozbitków. Obraz 
represyjnego matriarchatu zniewalają- 
cego ludzi za pomocą diety i punko- 
wej księżniczki, która ich nakarmi, 
może być dla Anglików próbą rozra- 
chunku z epoką thatcheryzmu. Dla nas 
jest abstrakcyjną antyutopią. 
WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 





m. superhity, superceny 


” katalogi, promocje, 


zapowiedzi, kolekcje... 
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Zamawiam za zaliczeniem pocztowym: 


Ekskluzywny Katalog Filmów DVD* 2005 —.............. szt. 
Zestaw Promocyjny DVD 2001-DVD 2005 .............. szt. 


Realizacja do 7 dni. 
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administrator danych, sprzedawca 


i otrzymywanie bezpłatnych materiałów promocyjnych. CREDO Inc. s.c. Z. Rajchman, D. Szwarc, 01-646 Warszawa, ul. Jelinka 12 
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Zły Mikołaj *x**x 


Pomysł na „Złego Mikoła- 
ja” nie jest nowy. Wpadł 
na niego kiedyś m.in. Ro- 
land Topor, a całkiem 
niedawno również duet Jeunet/Caro w po- 
czątkowej scenie „Miasta zaginionych dzie- 
ci". Ale sztuką jest zrobić z tego pomysłu 
film, a nie jedną krótką scenkę. Bo problem 
w tym, że choć hasło „zły Mikołaj” świet- 
nie brzmi, w rzeczywistości jako dowcip 
kończy się po paru zdaniach. 

Oczywiście brak pomysłu rzadko po- 
wstrzymuje twórców przed kręceniem fabu- 
ły (patrz połowa polskiego kina). Dlatego 
„Zły Mikołaj” jest zaskoczeniem — z jednego 
prostego żartu nie tylko powstał spójny 
film, ale jeszcze osiągnięto podwójny efekt: 
ta współczesna „Opowieść wigilijna” jest 
jednocześnie swoją parodią. | nic dziwne- 
go, wszak wśród nazwisk producentów 





pojawiają się bracia Coen. 

Terry Zwigoff przez cały film piętrzy ko- 
lejne obrazoburcze wizje zepsutego Mikoła- 
ja (po każdym, wydawałoby się, najbardziej 
obleśnym postępku zawsze znajduje się coś 
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(BAD SANTA) 
USA-Niemcy 2003 
Reżyseria: 

Terry Zwigoff 
Scenariusz: Glenn Ficar- 
ra, John Requa 

Zdjęcia: Jamie Anderson 
Muzyka: David Kitay 
Scenografia: 

Sharon Seymour 
Obsada: Billy Bob Thorn- 
ton, Tony Cox, Brett Kelly, 
Lauren Graham 
Dystrybutor: SPI 

Czas: 98' 


jeszcze bardziej obleśnego). Rzecz jednak 
w tym, że to nie wywrotowy obraz Miko- 
łaja jest sednem filmu. Zły Mikołaj z filmu 
Zwigofła nigdy nie staje się karykaturą 
— we wszystkich swoich nagannych zacho- 
waniach pozostaje zdesperowanym star- 
szym facetem, rozczarowanym tym, w ja- 
kiego człowieka się zmienił. 

To właśnie samoupodlenie jest w tym 
filmie najważniejsze — całkiem jak w filmach 
o alkoholikach czy narkomanach. Billy Bob 


To nie są ciepłe kluchu 
w słulu Franka Lapru 


Thornton urodził się z twarzą wymarzoną 
do grania inteligentnych, sarkastycznych cy- 
ników, ale tutaj wyciska z siebie więcej — ma 
w oczach prawdziwe rozczarowanie i nie- 
skrywaną nienawiść do samego siebie. 

W tym momencie zapala się oczywiście 
czerwone Światełko, bo znając wszelkiej 
maści opowieści wigilijne, jesteśmy w sta- 
nie zgadywać dalszy ciąg: Bohater spotka 


Czy zły Mikołaj — Billy Bob Thornton 


" — może być jeszcze bardziej zepsuty? Tak 


dziewczynę? Albo spotka słodkiego dziecia- 
ka? | oni przywrócą mu wiarę w życie? Od- 
powiedź na wszystkie pytania brzmi: tak. 
Ale sposób, w jaki Zwigoff odpowiada, sta- 
wia go z miejsca wśród mistrzów czarnej 
komedii i odróżnia jego dzieło od niemal 
wszystkich świątecznych filmów w historii. 
Tradycyjnie pojmowane kino świątecz- 
ne to kiczowate ciepłe kluchy w stylu Franka 
Capry. Za to Terry Zwigoff nakręcił film po- 
zornie obrazoburczy, ale w rzeczywistości 
przewrotnie bożonarodzeniowy. Tyle że to 
kino dla widzów, którym rzygać się chce 
na myśl o kolędach, udawanej życzliwości 
i sztucznej fasadzie świąt, ukrywającej pust- 
kę ceremonii i jej dawno zgubiony sens. 
Aż żal, że nie da się „Złego Mikołaja” puścić 
w telewizji w wigilijny wieczór i przyglądać 
się, czy choć na chwilę wyrwie widzów 
przed ekranem ze świątecznego stuporu. 
MICHAŁ CHACIŃSKI 


Super Size Me **x* 


Jeśli wierzyć filmom i publikacjom 
w USA, to wielkie koncerny są 
odpowiedzialne za wojnę w Iraku, 
przemoc w Ameryce, raka płuc, 
opadanie liści, wypadanie włosów oraz inne klęski. 
W dokumencie „Super Size Me" jego autor 
Morgan Spurlock oskarża sieć barów szybkiej obsłu- 
gi o spowodowanie klęski otyłości w Stanach. W je- 


=p Premiera: 19.11 


(SUPER SIZE ME) 
USA 2004 
Scenariusz 

i reżyseria: 
Morgan Spurlock 
Zdjęcia: 

Scott Ambrozy 
Muzyka: 

Steve Horowitz, 
Michael Parrish 
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Dystrybutor: 
go filmie dowód „zbrodni” McDonald's jest nie do Kino Świat 
z y Czas: 100' 
obalenia — filmowiec przeprowadza eksperyment na r 
samym sobie, ograniczając się przez miesiąc do je- KOLEKCJA ALFREDA HITCHCOCKA 


dzenia wyłącznie w restauracjach wspomnianej sieci. 

Na początku jest on zdrowym mężczyzną w 
kwiecie wieku i u szczytu fizycznej potencji. W miarę 
jak napycha się świństwem z McDonalda, widzimy 
jego postępującą degradację fizyczną i mentalną. 
Samoobserwada filmowca przerywana jest wywia- 
dami z anonimowymi grubasami i z dietetykami. 
Oglądamy też próby uzyskania wypowiedzi rzeczni- - 
ków firmy McDonald's. 

„Super Size Me” to rzecz z pogranicza ekshibicjo- 
nizmu, oświaty, propagandy i głupoty (ciekawe, czy 
jego realizator Spurlock zaaranżowałby wypadek 


Największe dzieła „mistrza suspense'u” 
na 5 płytach DVD: 
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samochodowy z własnym udziałem, gdyby atakował — PSA" 
przemysł samochodowy za produkowanie niebez- m” po (popa 7 (PAM 
piecznych samochodów). Spurlock, w zgodzie z obo- ? e PEEP 7 
wiązującym trendem, wychodzi z założenia, że to nie | bf POZIE 
jednostki są odpowiedzialne za swoje błędy czy klęski = re £ > 

lecz inni — w tym przypadku przemysłowa gastrono- -. z Z 


mia, która tuczy Amerykanów niezdrowym jedzeniem. „B z "4 € 7 4 
Najbardziej interesującej obserwacji filmowiec 

dokonuje w szkole, w której dzieci pod przyzwalają- „AG 53 | AŻ © AG CEŻAE 

cym okiem władz oświatowych „inspirowane” są NJLETANIA WAPNIA JEUYRSEJE 

do jedzenia świństwa. Ale ten trop mało interesuje 4 wybitne filmy jednego z największych 

Spurlocka, bo może prowadzić do wniosku, że bary geniuszy współczesnego kina: 

szybkiej obsługi nie są jedynymi winnymi. CHŁOPCY Z FERAJNY; KTO PUKA DO MOICH DRZWI, 


Wartość edukacyjna filmu Spurlocka jest zniko- go cio]>7417:(4 W VE(7 WITY STR NII W II-c74,4.6 
ma. Po pierwsze, nie ma tu niczego nowego. Po dru- 


gie, ludzie, którym obejrzenie tego filmu mogłoby 
przynieść korzyść, nigdy go nie obejrzą w kinie, bo ich 
ulubioną strawą duchową jest telewizja. 

ANDRZEJ ZWANIECKI 





Hamburgerowy 
thriller 
e OTUCLEJLI? 


*Edycje Specjalne wzbogacone atrakcyjnym materiałem dodatkowym. 
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Zobowyu z piłką **x 


(DODGEBALL: 

A TRUE UNDERDOG STORY) 
USA 2004 

Scenariusz i reżyseria: 
Rawson Marshall Thurber 
Zdjęcia: Jerzy Zieliński, 
Obsada: Vince Vaughn, 
Ben Stiller, Christine Taylor, 
Rip Torn, Justin Long 
Dystrybutor: CinePix 
Czas: 96' 


Z pewnym za- 


żenowaniem 

się przyznaję, 

że choć wolę 
Monty Pythona od takiego np. 


Benny Hilla, a gatunku zwane- 


go w Ameryce „dumb come- 
dy” organicznie nie trawię, ten 
film ubawił mnie bardzo. 
Oczekiwałem zatem naj- 
gorszego. Tymczasem reżyser 


Rawson Marshall Tuber doko- 
nał rzeczy prawie niemożliwej. 
Udało mu się uczynić atut z 
kontrastu między Vaughnem 
ogrywającym drętwą safandu- 
łowatość i Stillerem szarżują- 
cym na granicy maniakalnej 
apopleksji. 

Vaughn gra tutaj spekta- 
kularnie niekompetentnego 
właściciela podupadającej si- 


łowni Average Joe's, który wraz 
z garstką wiernych bywalców 
próbuje ratować swój klub za- 
grożony zajęciem przez konku- 
rencję. Uczestniczy w świato- 
wym turnieju dodgeball — gry 
podobnej do szkolnego zbijaka. 

Po drugiej stronie ulicy 
swoje potężne imperium mię- 
śni o nazwie GloboGym pro- 
wadzi Stiller, który w odwecie 
za jakieś zadawnione pora- 
chunki jest tak zdeterminowa- 
ny, by przejąć Average Joe's, 
że zgłasza do turnieju własną 
drużynę asów. 

I tak zaczyna się cała za- 
bawa. Przez ekran przewija się 
obłąkana menażeria ekscen- 
trycznych typów i coraz szybciej 
pędzi parada niewybrednych, 
idiotycznych gagów, w których 
śmieszyć ma to, że ktoś ober- 
wał w głowę workiem narzę- 
dzi, ktoś inny wystąpił na bo- 
isku w lateksowym garniturku 
sadomaso albo zrobił z kawał- 
kiem pizzy to, co bohater 
„American Pie” robił z szarlotką. 


| najdziwniejsze, że to 
śmieszy naprawdę i nie tylko 
tych, którzy za takimi atrak- 
cjami przepadają, ale również 
widzów zdegustowanych 
podobnym prymitywnym hu- 
morem. Ale ci drudzy mogą 
bez zażenowania pośmiać 
się z poczucia humoru tych 
pierwszych. Śmieszą nie tyle 
same żarty, ile ich kontekst 
— świadomość standardowych 
konwencji głupich komedii 
i zaprzęgnięcia ich w piętrową 
błazenadę. 

Ten film to wielka blaga, 
żonglująca stereotypami i kli- 
szami. Przy okazji celnie paro- 
diuje też model sportowych 
transmisji telewizyjnych, a na 
dokładkę mamy kilka wplecio- 
nych w akcję scenek z udzia- 
łem m.in. Lance'a Armstronga, 
Chucka Norrisa i (mój numer 1) 
Davida Hasselhoffa. 

WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 


vera: jego „maszyna lotnicza” ma tyle funkcji, że Sky Kapi- 
tan poradzić sobie może w najbardziej ekstremalnych sytu- 
acjach. Towarzyszy mu jego była dziewczyna, odważna 
reporterka Polly Perkins (Gwyneth Paltrow), która co prawda 
też próbuje walczyć z maszynami, ale wcześniej odkrywa 
prawdę o zniknięciach siedmiu naukowców pracujących 
nad tajemniczym projektem. | o genialnym doktorze Toten- 
kopfie, który planuje zagładę ziemi... 

Film przypomina gigantyczną demolkę, która jest ideal- 


Sky Kapilan i 


(SKY CAPTAIN AND THE WORLD OF 
TOMORROW) USA-Wielka Brytania 2004 
Scenariusz i reżyseria: Kerry Conran 
Zdjęcia: Eric Adkins 

Muzyka: Ed Shearmur 

Scenografia: Kevin Conran 

Obsada: Jude Law, Gwyneth Paltrow, 
Angelina Jolie, Giovanni Ribisi, Ling Bai 
Dystrybutor: ITI Cinema Czas: 107' 
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Piramidalna bzdura, którą ogląda się z ros- 


nącym zażenowaniem. Czego tu nie ma! 


Są ślady „King Konga”, „Dnia Niepodległo- 


ści”, „Supermana”, „Kobiety-Kota”, a na- 
wet „Jurassic Park”. Ta mieszanka jest jałowa i tandetna. 
Tytułowy bohater (Jude Law) to superpilot, który — choć ży- 
je w latach 30. — przypomina raczej współczesnego McGy- 


ną okazją do popisów mistrzów od efektów specjalnych. 
Ekranowy świat (budynki, latające roboty) został bowiem 

w detalach wykreowany przez komputer. Patrzymy więc 

na rzeczywistość niby prawdziwą, a w gruncie rzeczy wirtu- 
alną, w której najgorzej odnajdują się aktorzy. Paltrow, Law, 
a nawet bodaj najbardziej wyrazista Angelina Jolie grają 
tak, jakby byli tylko trybikami w komputerowej grze. 

Można oczywiście patrzeć na „Sky Kapitan” jak na fil- 
mowo-komputerowy eksperyment, tyle że techniczne możli- 
wości wykorzystano w sposób całkowicie bezsensowny. 
Twórcy mają jednak samopoczucie jak najlepsze i szykują 
się do realizacji prequela filmu. Już się boję. 

PAWEŁ T. FELIS 


CAŁE ŻYCIE, WŁAŚNIE NA TO CZEKAŁEŚ... 
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(APRES VOUS) Fracja 2003 Reżyseria: Pierre Salvadori Scenariusz: Benoit Graffin, David 


SZEŚĆ STÓP POD ZIEMIĄ 





Leotard, Pierre Salvadori, Danielle Dubroux Zdjęcia: Gilles Henry Muzyka: Camille Bazbaz 8 
Scenografia: Yves Foumier Obsada: Daniel Auteuil, Josć Garcia, Sandrine Kiberlain, 
Maryline Canto, Michele Moretti, Garance Clavel, Fabio Zenoni, Andree Tainsy 
Dystrybutor: Monolith Czas: 110' 
a A a 
Jak zwykle spóźnio- _ dobre wino, piękne kwiaty, namiętna i „Zdecydowanie Ee dać sa, dk tko Lo, 
ny Antoine (Daniel miłość, gorące łzy, gorzki śmiech i Da- Biecz 03 dw bany uł <debęc b 
Auteuil) biegnie niel Auteuil. | nawet najbardziej dra- NABot 
na kolację ze swoją " matyczne przeżycia bohaterów w zde- m 6N0:7.VZBNV. GB DJA BI 
dziewczyną. W tym samym czasie rzeniu z prześladującym ich pechem 
nieszczęśliwie zakochany Louis (Josć __ rozbrajają swoim komizmem. Z po- 
Garcia) usiłuje powiesić się na gałęzi _ czątku nie sposób przejąć się perype- < 
w parku. Antoine postanawia skrócić _ tiami miłosnymi Blanche. Trudno też Pełne czarnego humoru 
sobie drogę właśnie przez ten park. uwierzyć, że misiowaty Louis mógłby spojrzenie na życie i śmierć 
Nieprzemyślane odcinanie od naprawdę odebrać sobie życie. Z kolei z perspektywy ekscentrycznej rodziny Fisherów, 
gałęzi niedoszłego samobójcy może Antoine, porządny i systematyczny do = prowadzącej prywatny zakład pogrzebowy. 
mieć poważne konsekwencje dla od- _ szpiku kości, kompletnie nie nadaje 
cinającego. Antoine, szef sali w eks- się na amanta, w którym mogłaby za- 
kluzywnej paryskiej restauracji, nie kochać się piękna kwiaciarka Blanche. = 
poprzestaje na odcięciu od gałęzi W miarę jak komedia staje się 
Louisa — udziela mu gościny, opieku- _ dramatem (chociaż nadal romantycz- 
je się nim, płaci rachunek w szpitalu, _ nym), początkowo dość schematyczne 
a nawet zawozi do babci na drugi postacie zyskują nowy rys osobowo- > 


koniec Francji. 

Antoine postanawia odnaleźć 
dziewczynę Louisa, Blanche, przez 
którą ten próbował odebrać sobie 
życie. Kilka niewinnych spotkań do- 
prowadza do szaleństwa (z miłości) 
samego Antoine'a. Jego narzeczona 
w końcu pakuje walizki, a Louis 
z przyjaciela staje się konkurentem. 
Antoine cały czas ma świadomość, 
że Louis zawsze może wrócić do par- 
ku i nałożyć sobie pętlę na szyję. Od 
początku wiadomo, że z tej sytuacji 
nie ma wyjścia, ale wiadomo też, że 
francuskie komedie nie kończą się źle. 

Bo jest tu wszystko, co francuska 
komedia romantyczna mieć powinna: 


ści. Nieco egzaltowana Blanche po- 
ważnieje, kiedy uświadamia sobie, 
że jest zakochana w Antoinie, on sam 
rezygnuje z misji uszczęśliwiania całe- 
go Świata, a płaczliwy Louis z wdzię- 
kiem rozbija szyby w samochodach. 
Przewrotnie zrealizowana zasada, 
że za każdy dobry uczynek spotka nas 
zasłużona kara, nasuwa przynajmniej 
jeden wniosek: kara bywa ciekawsza 
od nagrody. A droga na skróty, nawet 
jeśli przez park, wcale nie musi pro- 
wadzić prosto do celu. 

ANNA SZCZYGIEŁ 


AGITO EW OJLIENOWELE 


tyczna — miłość, śmiech i tzy. 
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(SHAUN OF THE DEAD) Wielka Brytania 2004 Reżyseria: Edgar Wright Scenariusz: Simon Pegg, Edgar Wright 
Zdjęcia: David M. Dunlap Muzyka: Dan Mudford, Pete Woodhead Obsada: Simon Pegg, Kate Ashfield, Nick Frost, 


Lucy Davis, Dylan Moran Dystrybutor: UIP Czas: 99' 


To bez wątpienia jeden z naj- 
bardziej nietypowych filmów 
o zombie, jakie zostały kiedy- 
kolwiek zrobione. W roli bo- 
haterów przechodzących kryzys tożsamości 
mamy dwóch dobiegających trzydziestki nie- 
udaczników, których życie koncentruje się na 
nieróbstwie i przesiadywaniu w miejscowym 
pubie. Nic więc dziwnego, że kiedy Londyn 
pełen jest powłóczących nogami żywych tru- 
pów, Shaun (Simon Pegg) i Ed (Nick Frost) pró- 
bują ratować swych bliskich i znajomych, ewa- 
kuując ich do jedynego miejsca, gdzie czują się 





mi, przechadzając się między tabunami żywych 
trupów, początkowo nawet ich nie zauważa. 
Zombie są tu narzędziem społecznej satyry, 
a przy okazji służą do rozwiązywania konflik- 
tów między bohaterami jak w dobrej komedii 
sytuacyjnej. Wątki uczuciowego trójkąta czy ro- 
dzinnej traumy w obliczu inwazji zombie rozwi- 
jają się cokolwiek absurdalnie, ale nie znaczy 
to, że nie da się traktować ich serio. 

Sporo tu angielskiego humoru, a ospałe 
lekceważenie, z jakim reżyser rozprawia się 
z przywiązaniem do burżuazyjnych brytyjskich 
wartości, potęguje ten surrealistyczny efekt. 


bezpiecznie: ulubionego pubu Winchester. WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 
Nawiązując do klasycznych filmów kina 
grozy, reżyser nie ucieka się ani do pastiszu, 


ani do parodii. Shaun, pochłonięty problema- 1 
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WYJĄTKOWA KOLEKCJA NAJLEPSZYCH POLSKICH FILMÓW NA PŁYTACH DVD 
Nowy dźwięk - Dolby Digital 5.1 


mm koanrawawa IL 
Wa 89 LEKCJA jj SOLERCZA ŁŁOTA z, KOLEKCJA 


„FP s LEKCJA 


[AF aa! Ka ME 44 


IŁOTA zy, KOLEKCJA 


W 


WUŻĘ 


, KOGEL-MOGEI 





WT ZACYZINTI: 


1 z » PILOTA PIRXA 
Kultowe komedie w reżyserii Romana Załuskiego, 


twórcy m.in.: „Och Karol”, „Wściekły”, „Anatomia miłości” ka ze 
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Resident Evil: 


MNIEWIENZC A KAZ! 
PATA A LEWE 
nadludzkie zdolności 





Apokalipsa **x 


Milla Jovovich mści się na swoich 
prześladowcach. Świetnie wygląda 
w skąpym odzieniu, chyżo biega, 
wyśmienicie strzela, kopie niczym 
karateka, i nie ma zbyt wielu kwestii dialogowych. 
Fabuła drugiej części opartego na grze kompu- 
terowej filmu „Resident Evil" bardziej odbiega od 
komputerowego pierwowzoru. Siedliskiem zła jest 
Umbrella, korporacja, która zajmuje się eksperymen- 
tami genetycznymi. Wynalazła zabójczy wirus, który 





przeistacza umarłych w zombie. W mieście Raccoon 
City garstka mieszkańców walczy o przeżycie. 

Na czele grupy stoi Alice (Jovovich), uciekinier- 
ka z laboratorium Umbrelli, gdzie przez długi czas 
była poddawana zabiegom mającym uczynić z niej 
żywą broń. Dzięki temu piękna dziewczyna posiadła 
nadludzkie umiejętności, które pozwalają jej sku- 
tecznie zmagać się nawet ze specjalnie zaprogra- 
mowanym przez Umbrellę mutantem. 

| na tym kończy się sens całej historii. Próżno 
doszukiwać się tu głębszej metafory na temat za- 
grożeń dla współczesnego Świata ze strony wielkich 
międzynarodowych korporacji. To nie ta bajka. Tu 
chodzi jedynie o rozrywkę: szybką, krwawą i ko- 
miksową. | w tej sprawie wszystko gra. Zakończe- 
nie wskazuje, że będzie kontynuacja. 

ZBIGNIEW BANAŚ 


(RESIDENT EVIL: 
APCALYPSE) 

Niemcy— Francja 

-Wlk. Brytania 2004 
Reżyseria: Alexander 
Witt 

Scenariusz: Paul W.S. 
Anderson 

Zdjęcia: Derek Rogers, 
Christian Sebaldt, 
Muzyka: Jeff Dana, 
Scenografia: Paul D. 
Austerberry 

Obsada: Milla Jovovich, 
Sienna Guillory, Matthew 
G. Taylor, Oded Fehr, 
Thomas Kretschmann 
Dystrybutor: Vision 
Czas: 94' 
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(WALKING TALL) USA 2004 Reżyseria: Kevin Bray Scenariusz: Channing Gibson, David Klass 
Zdjęcia: Glen McPherson Muzyka: Graeme Revell Obsada: The Rock (Dwayne Johnson), Johnny 
Knoxville, Neal McDonough, Kristen Wilson, Ashley Scott Dystrybutor: Kino Świat Czas: 86' 


Dziś prawdziwych 


twardzieli już nie ma. 


Jedyny, obok Vina 

Diesela, poważny 
kandydat na superherosa współczes- 
nego kina akcji, The Rock, zrozumiał 
w końcu, że choć na swego następcę 
namaścił go sam Arnold Schwarze- 
negger dawnych wzorców wskrzesić 
się już nie da. Ale obawiam się, 
że takiego wymuskanego twardziela 
w kapciach, jakim The Rock próbuje 
być w „Z podniesionym czołem” na- 
wet dzisiaj nikt nie kupi. 

Podobnie zresztą jak całego fil- 
mu, który fałszuje i zagraniami pod 
publiczkę zniekształca autentyczną 
historię Buforda Pussera. Historię sze- 
ryfa z Tennessee, który w pojedynkę 
oczyścił swoje miasto z mafii, kino 


już raz opowiedziało w niskobudżeto- 


wym thrillerze z 1973 roku. Nowa 
wersja tak mało ma jednak z nią 
wspólnego, że nawet dedykacja 
w napisach końcowych wydaje się 
cynicznym nadużyciem. 

Nie tylko zmieniono szeryfowi 
nazwisko. Nie ma tu już motywu 
zemsty za śmierć jego zamordowanej 
żony. Zmieniono też podstawę fabuły, 


by drewniany The Rock nie skompro- 
mitował się do reszty. Dorobiono mu 
więc legendę byłego żołnierza sił spe- 
cjalnych, powracającego do domu i 
odkrywającego, że pod jego nieobec- 
ność sielskie miasteczko stało się sie- 
dliskiem hazardu, korupcji i handlu 
narkotykami. 

Trzeba zatem przywrócić porzą- 
dek. Rock dojrzewa do tej decyzji na 
tyle powoli, że sam o mało nie żegna 
się z życiem skatowany przez miej- 
scowych rzezimieszków. Ale kiedy zo- 
staje już szeryłem, a swoim zastępcą 
mianuje najlepszego kumpla (gwiaz- 
da „Jackass” — Johny Knoxville), finał 
jest jasny. Morał, że zagrożone warto- 
ści najlepiej przywraca się za pomocą 
strzelby i policyjnego kija, też. Bo w 
końcu to nieźle wymyślony pretekst 
dla efektownych rozrób i strzelanin. 

Były czasy, kiedy faceci zaopa- 
trzeni w sześciopaki oglądali tego ro- 
dzaju widowiska z wypiekami na 
twarzach. Było minęło. | mam nadzie- 
ję, że już nie wróci. 

WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 
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Już za kilka dni w Łodzi odbędzie się 12 edycja Międzynarodowego Festiwalu Autorów Zdjęć Filmowych 
Camerimage. Wszystkich Państwa serdecznie zapraszamy do udziału w tym wydarzeniu i do spędzenia 


(HAUNTED CASTLE) Belgia-USA 2001 
Scenariusz i reżyseria: Ben Stassen 
Muzyka: Arid Lunascape 
Scenografia: Anthony Huerta 
Dystrybutor: IMAX Czas: 40' 


magicznego, filmowego tygodnia. 


Podczas dyskusji panelowych, konferencji prasowych, seminariów i warsztatów spotkają tu Państwo znanych 
na całym świecie operatorów filmowych, reżyserów i aktorów. Będzie można zobaczyć takie filmy jak VERA 
BDYZNCZNIZONN PAKO VJ A(OKX07 AMANO PIV WAL UK PAYZNCY NYC ETL 

Wśród zaproszonych gości i członków Jury są między innymi Mike Figgis, David Lynch, William A. Fraker, 
Renało Berta, Javier Aquirresarobe, Michael Chapman, Billy Williams, Seamus McGarvey, Oliver Stapleton czy 
Jack Green. Nagrody w tym roku odbiorą, między innymi, David Watkin - za całokształt twórczości, Aki 
Kaurismaki i Timo Salminen - za duet reżyser - operator, Sławomir Idziak - za wybitne osiągnięcia w sztuce 
operatorskiej oraz Danuta Szafłarska - za całokształł twórczości aktorskiej. 


Pytania prosimy kierować do: 


WAG ZYJWZACOW RZY EY KOYYALOOJKA.CYPSYCYĄCYPAVE: 


email: officeQcamerimage.pl, web site: www.camerimage.pl 
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Tajemnice Nawiedzonego 
zamku 30) ***x* 


Niezobowiązująca podróż 
po nieokiełznanej wyobraźni 
grafików komputerowych. 
Młody rockman Johnny 


przybywa do zamku odziedziczonego po 


zmarłej matce. Szybko okazuje się, że posęp- 
na posiadłość znajduje się we władaniu 
ciemnych mocy. 

Najnowszą propozycję IMA)u od po- 
przednich, trójwymiarowych produkcji odróż- 
nia to, że widz przez większość czasu trwania 
filmu ogląda akcję oczami głównego bohatera. 
Zresztą sam Johnny to postać „z krwi i kości”, 
grana przez prawdziwego rockowego wokali- 
stę Jaspera Steverlincka, wmontowana pomię- 
dzy cyfrowe krajobrazy. Efekt jest mniej więcej 
taki, jak byśmy nagle znaleźli się w środku jed- 
nej z tych gier komputerowych, które nie po- 
zwalają spać cztery noce z rzędu. Z tą różnicą 
że „lajmnice Nawiedzonego Zamku” pozwala- 
ją na sen i to bardzo spokojny. 
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Mimo iż w filmie jest wiele sekwencji za- 
pierających dech w piersiach, tyleż samo scen 
| postaci wygląda, jakby żywcem wyjęto | 
z jakiejś kiepskiej animacji na domowego pe- 
ceta. Uosobienie czarnych mocy Pan D. i jego 
asystent Mefisto w takiej formie mogli robić 
wrażenie 10 lat temu. Niektóre sceny bliższe 
są estetyce Teletubisiów niż horroru (zupełnie 
chybiona scena z lewitującymi instrumentami). 
Atutem filmu jest świetna muzyka. Rocko- 
wa ballada w wykonaniu Steverlincka i grupy 
Arid wywołuje ciarki, jeszcze zanim zapuścimy 
się w piekielne otchłanie zamczyska. Nie go- 
rzej sprawuje się Kyoko Baertsoen grająca du- 
cha matki Johnny'ego. Jej nieziemskie wokalizy 
zostają w pamięci jeszcze długo po wyjściu 
z kina. Czwarta gwiazdka za muzykę. 
MARCIN STANISZEWSKI 


| SO CZWAWIUANEGELY 
| oczami głównego bohatera. 
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Ten programowo bzdurny film 

zawodzi zarówno jako fantastycz- 

nonaukowy thriller, jak i pozorują- 

cy psychologiczną głębię dramat 
o miłości matki do dziecka. 

Początek jest przejmujący głównie za sprawą 
Julianne Moore. Jej bohaterka Telly od 14 miesięcy 
codziennie opłakuje swego 9-letniego syna, Sama, 
który zginął w wypadku lotniczym. Codziennie 
przegląda stare fotografie, domowe taśmy wideo. 
Aż pewnego dnia wszystkie te pamiątki znikają. 
Jej psychiatra (Gary Sinise) dochodzi do wniosku, 
że Sam nigdy nie istniał, jest tylko aberracją pamię- 
ci Telly. Najbardziej prawdopodobną hipotezą jest 
choroba psychiczna bohaterki. 

Film o matce odkrywającej, że jej ukochane 
dziecko było wymyślone, to byłoby prawdziwe ar- 
tystyczne wyzywanie, ale Joseph Ruben Romanem 
Polańskim niestety nie jest. 

Intrygująca gra, rodząca niepewność co do 
tego, czy oglądamy sen, jawę, projekcję chorego 
umysłu, czy też np. bohaterka jest podłączona 
do jakiegoś alternatywnego Matriksa, trwa bardzo 
krótko. Telly spotyka Asha (Dominic West) — ojca 
znajdującego się w tej samej sytuacji, a gdy zaczy- 
na ich oboje ścigać FBI, prawie wszystko staje się 
jasne. Jeszcze jedna teoria spisku. 

Nie wiadomo tylko, w jaki sposób syn został 
wymazany z życia Telly? Kiedy w końcu dostajemy 
wytłumaczenie, to jest ono tak poronione i nielo- 
giczne, że zaczynam podejrzewać, iż scenarzyście ta 
historia naprawdę się przyśniła. A że Ruben każdą 
scenę inscenizuje z nieznośnym patosem, ten sen 
zamienia się w irytujący koszmar. Lepiej się obudzić 
i o „Forgotten” rzeczywiście natychmiast zapomnieć. 

WOJTEK KAŁUŻYŃSKI 


Koszmarny sen scenarzysty, 
z którego niestety powstał film. 
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LELULLIKAELHCALCZA JECHAL CJAUCIKENICJ U 

j W ACJOWEERYNESCEYCHOLCALIHIELO RML 
Premiera: 22.10 
(THE FORGOTTEN) 
USA 2004 
Reżyseria: 
Joseph Ruben 
Scenariusz: 
Gerald Di Pego 
Zdjęcia: 
Anastas Michos 
Muzyka: 
James Horner 
Obsada: 
Julianne Moore, 
Dominic West, 
Gary Sinise, 
Alfred Woodard, 
Linus Roache, 
Anthony Edwards 
Dystrybutor: UIP 
Czas: 96 


Dawny dowódca Johna Rambo z czasów wojny w Wietnamie — pułkownik Trautman został 
porwany w Afganistanie. Działania dyplomatyczne na rzecz jego uwolnienia, nie przynoszą 
CZW AISE UROK LI ESEKTUWNUCUAUCTUZH CYT 
ZIUA LOK MUCEC ULE GCN 





Repossessed, komedia, reżyseria: Bob Logan 
WACJNIEMANICE I OEAELUCEIEI 


„Egzorcysta 2 i 1/2” to prześmieszna parodia serii „Egzorcysta”, Pewna matka rodziny, stylizowana na Regan, 
ogląda cały dzień telewizję. Jak wiadomo, telewizja jest dziełem Szatana, dlatego ten ma w niej prowadzony 
przez swoich ludzi program, dzięki któremu jest w stanie opętać widzów. Jednak temu diabelskiemu 
planowi postanawia się przeciwstawić dwóch księży... 


NOWY CYFROWY OBRAZ I DŹWIĘK 
af AF ż FM | 
wa  WPOG GQ 











Wpływy 


LBACIUJLU 


miesiącu 
CLULEOFUJ) 





RESIDENT EVIL: APOKALIPSA 44,7 
SKY KAPITAN I ŚWIAT JUTRA 27,3 
ŻYCIE, KTÓREGO NIE BYŁO 26,3 
HERO 26,2 
CELLULAR 26,1 
WITHOUT A PADDLE 23,3 
MR. 3000 16,6 
ZAKŁADNIK 16,2 
PAMIĘTNIKI KSIĘŻNICZKI 2 15,5 
PAPARAZZI 15,4 


Wrzesień w naszych kinach był jednym z naj- 
gorszych od wielu lat. Niecałe 1,5 miliona 
sprzedanych biletów. Na pierwszym miejscu 
znalazł się „lerminal” Spielberga z przeciętnym 
wynikiem. „Złe wychowanie” Almodóvara 

nie powtórzy sukcesu „Porozmawiaj z nią” 

| (385 tys. widzów), podobnie druga część przy- 
gód Bourne'a — zebrała niewiele ponad połowę 
widowni „Tożsamości Bourne'a" (181 tys.). 
Zmieniła się kolejność na liście najlepszych 
dystrybutorów. Po trzech kwartałach na czele 
UIP (ponad 5,5 mln biletów), potem niewiele 
gorszy Warner i Monolith (4,2 mln widzów). 
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Filmy zarobiłu 
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TERMINAL 
JA, ROBOT 


WRZESIEŃ 








ZŁE WYCHOWANIE 


VINCI 


KRUCJATA BOURNE'A 


GARFIELD 
SHREK 2 
OSADA 
ŁAWECZKA 
SPIDER-MAN 2 


LEZYZWOWE | | 





MZYTZEANEEH 


JĄ ij (A 





To był najgorszy wrzesień od lat 
— dowód na to, że bez lokomo- 
ływyU żaden pociąg nie pojedzie. 


Dawno nie było tak słabego miesiąca w ame- 
rykańskich kinach. Pierwszy w zestawieniu 
sequel horroru z Millą Jovovich „Resident Evil: 
Apokalipsa” zarobił już 4 mln więcej od 
pierwszej części. Ponad połowę wpływów 
(23 mln) zebrał w weekend otwarcia. Kolejne 
tytuły stoczyły ze sobą wyrównaną walkę. 


Dobrze radziła sobie we wrześniu niskobudże- 


towa komedia „Without a Paddle”, która 
podwoiła swoje wpływy. Do granicy 100 mln 
dolarów zbliżają się dwie premiery sierpnia: 
„Zakładnik” z Tomem Cruise'em oraz druga 
część „Pamiętników księżniczki”. 


Widzowie 
w ostatnim 
miesiącu 
|LASZN) 


199,9 
182,2 
161,1 
137,6 
97,9 
33,7 
85,3 
A> 
31,2 
50,3 


Tygodnie 
w kinach 


m 
O U W W © Mp = © w 


Czy najbardziej prestiżowa nagroda w polskim 
kinie przekłada się na liczbę sprzedanych bile- 
tów? Największą widownię z dotychczasowych 
laureatów festiwalu w Gdyni (od 1990 roku) 
zdobył dwa lata temu film Marka Koterskiego 
„Dzień świra”, któremu Złote Lwy zdecydowa- 
nie przedłużyły ekranowe życie. Niezłe wyniki 
osiągnęty „Girl Guide" Machulskiego i „Historie 


miłosne” Jerzego Stuhra. Dalsze tytuły nie przy- 


ciągnęły do kin zbyt wielu widzów. Statystyki 
kinowe są bezlitosne dla gdyńskich triumfato- 
rów. Od miesiąca gości w kinach zdobywca 
Złotych Lwów film Magdaleny Piekorz „Pręgi”. 
Miejmy nadzieję, że „Pręgom” się uda... 


OPRACOWANIE: ES-MEDIA, WWW.ES.PL, WWW.BOXOFFICE.PL 
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Wersja filmu odnowiona cyfrowo 
dzięki technice „Ultra Resolution”. 





Ponad 5 godzin wcześniej 
WSD TYZS UA ZINSUO EWDJVYD, 
UCEUSGCHUN(CCIHKAV/TUCH 


| Zdobywca INKGNIE GNAIOWE ABYUKZENCIJOSZZW JI 






PA 
2 
A 
| i i | MANSE N V 
| ZOBACZ INNE, WIELKIE RÓMANSE NA DVD 
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CzolNA 
4 
| P1o$ 
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| IOZAVSBCIKO 7. UD/ALZ ODNAJDĄ ADIO JBKGEI NE Y.UG5L 
| 1939: Najlepszy film, aktorka (Vivien Leigh), aktorka drugoplanowa (Hattie McDaniel), reżyser (Victor Fleming), scenariusz, zdjecia barwne, scenografia, montaż, 
Nagroda specjalna (William Cameron Menzies) oraz naukowo/techniczna. Academy Awards* and Oscar” Are the Registered Trademarks and Service Marks 
ny of the Academy of Motion Picture Arts and Sciences. *Symulacja odnowionego obrazu; nie jest to autentyczny kadr z filmu. 
n4 © 2004 Turner Entertainment Co. and Warner Bros. Entertainment Inc. All rights reserved. 
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PRĘGI kkkkk 
POPATRZ NA MNIE kkkk xkkkk 
| VINCI kkkk 
NÓl ALBINÓJ kkk 
COMPANY | kkk 
KAWA I PAPIEROSY akkk 
MÓJ NIKIFOR kkkkk 
WESELE kkkkk 
TERMINAL kkk | kkk 
FOOTBALL FACTORY 
RYBKI ZFERAJNY kkkk 
KRUCJATA BOURNE'A kkk 
JA, ROBOT | | kkk 
OSADA kkk x*k* 
W 80 DNI DOOKOŁA ŚWIATA) | | 
ONO zz 
KOBIETA-KOT | ks 
ANIOŁOWIE APOKALIPSY | kk 
BARBARA HOLLENDER 
kkkkk | 
Mało mamy teraz takich filmów. © 
„Wesele” to obraz społeczny, ostry, 
w krzywym zwierciadle pokazujący 


polskie społeczeństwo po transforma- 
cji. Obraz przerysowany i z pewnością 
mało elegancki, ale bardzo ciekawy. 
Dla mnie jest wizytówką twórcy 
odważnego i wyczulonego 


na dzień dzisiejszy. 
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ROBERT KONATOWICZ 


*k 


Miało być obnażanie i chłostanie 


polskich przywar, wyszedł komediowy 
filmik suto haftowany pomysłami 
z innych dzieł. Wszystko „w pysk” 
i „niżej pasa”. Gorące tematy 


z tabloidów: łapówki, mafia, chamstwo 


i zbrodnia. Cytaty z malarstwa 
Wyspiańskiego: „Śpiący Staś” 


i „Macierzyństwo” miały nadać poloru? 
- Cham jest chamem, ale to wiedziałem 


_ już przed obejrzeniem filmu, 


a dobudowana ideologia to wiele 
hałasu o nic. Zawiodłem się. 

















FOT. WOJCIECH SZULC, DOMINIK PABIS, RADOSŁAW NAWROCKI, RAFAŁ GUZ, ARCHIWUM 





Zdobądź kartę 
jeszcze w listopadzie! 


.. a już w grudniu dla wszystkich 
multikinomaniaków mamy 
świateczną niespodziankę! 


Kupując kartę koniecznie podaj nr tel. komórkowego. 
Informację o niespodziance prześlemy SMS-em. 


www.muiltikino.pl 





Bydgoszcz Gdańsk LCL Poznań Szczecin Warszawa - Ursynów Zabrze 
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FOT. CINETEXT/MEDIUM 


Kolekcja Alfreda 
Hitchcocka ***** 


[M JAK MORDERSTWO, NIEWŁAŚCIWY CZŁOWIEK, 
NIEZNAJOMI Z POCIĄGU, TREMA, WYZNAJĘ] 


wod (DIAL „M” FOR MURDER, THE WRONG MAN, STRANGERS ON A TRAIN, STAGE FRIGHT, I CONFESS) 
USA-Wlk. Brytania 1949-56. Reżyseria: Alfred Hitchcock. Dystrybutor: Warner. 


ge, ięć filmów, które wchodzą w skład 
szyk „Kolekcji”, to jedne z najlepszych 
? w całym dorobku reżysera. Po- 
wstały w okresie, kiedy Hitchcock związany 
był kontraktem z Hollywood. 
Chronologicznie pierwsza „Irema” z 
Marleną Dietrich nakręcona jeszcze w Anglii 
została chłodno przyjęta. To historia mężczy- 
zny podejrzanego o morderstwo, któremu 
dociec prawdy pomaga jego przyjaciółka. 
„Wyznaję” to opowieść o księdzu (gra 
go Montgomery CIift), który w konfesjonale 
dowiaduje się o morderstwie. 
„M jak morderstwo” — historia kobiety, 
która zabija swojego niedoszłego mordercę 
— było pierwszym z trzech filmów Hitchcoc- 


„Niewłaściwy człowiek” zainspirowany 
był przez autentyczne wydarzenia. Skromny 
muzyk (Henry Fonda) zostaje mylnie oskar- 
żony o napad na firmę ubezpieczeniową. 

| wreszcie „Nieznajomi z pociągu”, je- 
den z najważniejszych filmów w karierze 
Hitchcocka. Ekranizacja powieści Patricii 
Highsmith. Hitchcock był zafascynowany 
dwoistością ludzkiej natury, sportretowa- 
ną przez pisarkę. Chciał uchwycić to 
w swoim filmie. 

W dodatkach materiały dokumentalne 
o realizacji filmów. Najwięcej dodatków 
mają „Nieznajomi z pociągu”, są komenta- 
rze i kilka dokumentów, także autorstwa 
M. Night Shyamalana. 


gvd 
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ka, w którym zagrała Grace Kelly. 
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SEANS DOMOWY 









DRÓŻNIK + * * * 


=» THE STATION AGENT. USA 2003. 
Reżyseria: Thomas McCarthy. 
Dystrybutor: Best Film. 


Amerykańska prowincja, troje out- 
siderów — dziwacznych samotników 
o zwichrowanych osobowościach (z 
których jeden ma zaledwie 137 cm 
wzrostu). Punkt wyjścia jak z filmów 
Davida Lyncha. Ale zamiast straszyć 
i przygnębiać, reżyser Thomas 
McCarthy zrobił pełną ciepła, liry- 
zmu i humoru historię obyczajową. 
Lnakomicie wyważył wszystkie 
składniki filmu. Od pierwszych scen 
pozyskuje też naszą sympatię dla 
swoich bohaterów, w czym ogromna 
zasługa świetnych aktorów. (EC) 


DZWONY U MARII 
PANNY +5%% 


=) THE BELLS OF ST. MARY'S. USA 1945. 
Reżyseria: Leo McCarey. 
Dystrybutor: ITI. 


W szkole prowadzonej przez zakon- 
nice pojawia się nowy proboszcz 
(Bing Crosby). Między nim a siostrą 
przełożoną (Ingrid Bergman) nara- 
sta konflikt. Różnią ich metody wy- 
chowawcze i rozumienie roli szkoły. 
Brzmi okropnie poważnie, ale bez 
obaw. „Dzwony... nie są zadnym 
demaskatorskim dramatem społecz- 
nym, lecz ciepłą komedią obyczajo- 
wą z wizją Świata pozbawionego zła 
i krzepiącym przesłaniem. Nie za- 
brakło tez kilku udanych popisów 
wokalnych Crosby 'ego. (EC) 


FANFAN 
TULIPAN * * 
% Francja 2003. 


Reżyseria: Gerard Krawczyk. 
Dystrybutor: Kino Świat. 


To nie był najszczęśliwszy pomysł, 
żeby kręcić nową wersję „Fanfana 
Tulipana”. Zwłaszcza kiedy nie mia- 
ło się pomysłu na film. Oryginalny 
„Fanfan Tulipan” to jeden z najlep- 
szych obrazów płaszcza i szpady. 
Przygoda, humor i akcja wymieszane 
zostały w sposób idealny. Film Kraw- 
czyka przypomina sztubacki wygłup. 
Mni nie jest zabawny, ani nie wciąga. 
A Vincent Perez znalazł się na z góry 
przegranej pozycji, bo nie sposób 
wygrać rywalizację z łobuzerskim 
wdziękiem Gćrarda Philipe'a. (EC) 


KING KONG * * * 


==) USA 1976. 
Reżyseria: John Guillermin. 
Dystrybutor: Vision. 


Lawsze było mi szkoda King Konga. 
Biedna wielka małpa, która miała 
pecha zakochać się w zimnej blondy- 
nie. Wolę jednak pierwszy film od re- 
make'u nakręconego za pieniądze 
De Laurentiisa. W „King Kongu” 
Coopera i $choedsacka z 1933 roku 
był dramatyzm i magia kina. 
W efekciarskiej wersji De Laurentiisa 
tego zabrakło. Ten film to mecha- 
niczna rozrywka, w której widać 
jedynie potężny budżet. Trzecia 
gwiazdka dla Jessiki Lange, dla któ- 
rej „King Kong” był debiutem. (EC) 


LISBON 
STORY *** * 


=» Niemcy-Portugalia 1994. 
Reżyseria: Wim Wenders. 
Dystrybutor: Best Film. 


Magiczne kino. Opowiadana przez 
Wendersa historia — dźwiękowiec 
szuka w Lizbonie swojego przyjacie- 
la, reżysera, który zniknął — to pre- 
tekst dla wyczarowania opowieści 
zbudowanej całkowicie na nastroju. 
Wenders zabiera nas w podróż po 
uliczkach i zaułkach Lizbony, two- 
rząc fascynujący portret miasta. Je- 
go film uwodzi zdjęciami, klimatem 
i przepiękną muzyką zespołu Ma- 
dredeus, którego wokalistka Tere- 
sa Salgueiro zagrała także jedną 
z głównych ról. (EC) 
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Jeden z najlepszych filmów von Triera. Reżyser powrócił do swojego ulubio- 
nego tematu — poświęcenia jako najwyższej formy miłości. Oto w małym 
miasteczku, tytułowym Dogyille, pojawia się tajemnicza Grace (Nicole 
Kidman), która potrzebuje pomocy i schronienia. Mieszkańcy Dogville postę- 
pują jak na chrześcijan przystało i pozwalają Grace zostać. Ale stopniowo 
szlachetność ustępuje miejsca podłości i wrogości. Grace traktowana jest jak 
niewolnica, a nawet jak darmowa dziwka. Grace znosi to początkowo z po- 
korą, która w równej mierze wynika z rezygnacji, jak i świadomego wyboru. 
Jednak tym razem von Trier poszedł dalej. Bo Grace — w przeciwieństwie do 
bohaterek jego wcześniejszych filmów — w pewnym momencie zaczyna się 
buntować przeciwko swojemu losowi i swoim oprawcom. Czy ofiara ma 
moralne prawo stać się katem? Von Trier udziela przewrotnej odpowiedzi. 
Jego „Dogville”" to opowieść uniwersalna. Von Trier osadził ją w Stanach 
Zjednoczonych (amerykańscy krytycy odebrali więc film jako antyamerykański 
— sic!), ale równie dobrze mogłaby rozgrywać się w każdym innym miejscu 


naszego  dóbu: Wszędzie tam, gdzie do głosu dochodzą małostkowość, sadyzm, obłuda, ksenofobia, podłość, nieuzasadniona 
wrogość, uprzedzenie. Ciekawa jest także konwencja, w jakiej von Trier swój film rozegrał. „Dogyille” bardziej przypomina 


_ teatr niż kino, do tego reżyser zrezygnował ze scenografii. 


„Dogyille” na DVD to wydanie dwupłytowe. W dodatkach m.in. wywiad z von Trierem, reportaż z festiwalu w Cannes, 
dokument „Wyznania z Dogyville”. 





VAN HELSING * * 


=$ USA 2004. 
Reżyseria: Stephen Sommers. 
Dystrybutor: Universal 


Van Helsing to pogromca wampirów 
Brama Stokera. Film 
0 nim, z Anthonym Hopkinsem, pla- 


z „Draculi” 


nował kiedyś Francis Ford Coppola. 
Pamiętając jego ekranizację „Dracu- 
li”, można tylko żałować, że nie do- 
szło do realizacji. Bo „Van Helsing” 
S$ommersa to pozbawiony klimatu 
grozy, krzykliwy filmowy komiks. 
S$ommers mnoży efekty komputero- 
we, wprowadza bohaterów z kanonu 
gatunku — Draculę, Frankensteina, 
Wilkołaka, ale robi to w sposób za- 
bójczo mechaniczny. (EC) 
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TROJA ** * 


| =3ŻTROY. USA 2004 


Reżyseria: Wolfgang Petersen. 
Dystrybutor: Warner. 


Pseudohistoryczne widowisko w sta- 
rym hollywoodzkim stylu. Rozmach 
inscenizacyjny nie jest w stanie 
przesłonić słabości scenariusza. Ple- 
jada gwiazd w obsadzie, ale mało 
ciekawych ról. Najważniejszy oczy- 
wiście jest tu Brad Pitt — jako Achil- 


(les dziarsko pręży muskuły. Wolę 


jednak Erica Banę, który uwiary- 
godnił swojego heroicznego, jedno- 
wymiarowego Hektora. Mam też 
wątpliwości, czy dla Heleny o twarzy 
Diane Kruger przeciwko Troi ruszy- 


łoby aż tysiąc okrętów. (EC) 


KOJEBZNIOESZI 
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WZGÓRZE 


_ NADZIEI ** * 


| =$ COLD MOUNTAIN. USA 2003. 


Reżyseria: Anthony Minghella. 
Dystrybutor: Imperial. 


Melodramat z czasów wojny secesyj- 
nej. Młody mężczyzna ucieka z fron- 
tu, by wrócić do ukochanej. W po- 
wieści Charlesa Fraziera, której film 
jest adaptacją, liryzm i romantyzm 
historii miłosnej został zderzony 
z okrucieństwem i koszmarem wojny 
domowej. Minghelli nie do końca 
udało się ten efekt powtórzyć. Po- 
trafił w przejmujący sposób ukazać 
grozę wojenną i różne oblicza zła. 
Słabiej wypadły natomiast sceny 


liryczne. Nie mają niestety tej mocy © 


co w książce. (EC) 
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ZGAGA **%*% 


=> HEARTBURN. USA 1986. 
Reżyseria: Mike Nichols. 
Dystrybutor: ITI. 


Nora Ephron (autorka scenariusza 
i powieści „Zgaga ”) jest specjalistką 
od przesłodzonych komedii roman- 
tycznych. „Zgaga” nie jest ani prze- 
słodzona, ani romantyczna. Ephron 
opisała swój związek z dziennika- 
rzem Carlem Bernsteinem (tym, któ- 
ry wpadł na trop afery Watergate). 
Choć film rozegrany został w kon- 
wencji komediowej, sama historia 
niezbyt jest radosna. Po miłosnych 
uniesieniach przychodzi rozczarowa- 
nie, rozgoryczenie i zdrada. Świetny 


duet Nicholson--Streep. (EC) 








KUMPLE **** 


| 
=> BUDDY. Norwegia 2003. 


Reżyseria: Morten Tyldum. 
Dystrybutor: Kino Świat. 


labawny portret „generacji nic”. 
Trzech młodych Norwegów odrzu- 
ca „wyścig szczurów”, odrzuca ma- 
terialistyczny stosunek do życia. 
Przyjaciele wolą żyć w stanie zawie- 
szenia między dzieciństwem i niefra- 
sobliwością a dojrzałością i odpowie- 
dzialnością za swoje życie. Ale czy to 
sposób na życie? Reżyser nasycił swój 
film dużą dawką optymizmu (może 


1 trzeba zawsze być sobą), ale go na 


szczęście nie przesłodził. (EC) 








W 80 DNI DOOKOŁA 
ŚWIATA **%*% 


=> AROUND THE WORLD IN 80 DAYS. 
USA 1956. Reżyseria: Michael 
Anderson. Dystrybutor: Warner. 


W 1956 roku film Andersona był jed- 
ną z najdroższych produkcji w dzie- 
| jach Hollywood. Ta ekranizacja po- 
wieści Verne'a nawet dziś robi wraże- 
nie rozmachem. Jest przy tym dow- 
cipna, a David Niven to chyba najlep- 
szy z filmowych Fileasów Foggów. 
W epizodach pojawiło się wiele sław 
(m.in. Buster Keaton, Frank Sinatra, 
Fernandel i John Gielgud). Film zdo- 
był 5 Oscarów. Wersja DVD ma od- 
świeżoną ściezkę dźwiękową i spory 
zestaw dodatków (m.in. niewykorzys- 
tane sceny i galerię fotosów). (EC) 








Jest wiele 
czasopism 


POLITYKA 
__ tylko 


jedna 

















JALU: 





Michał Ogórek — mówi, co myśli, a myśli, co widzi. 
UUAOCZ AAC ZO zie AU 1:10) 
pomoże Ci Michał Ogórek. Przewrotne felietony 
znanego satyryka inspirowane najnowszymi filmami 
HBO. Stałe emisje programu Zobacz w HBO: sobota 
i niedziela, godz. 18.30. Dodatkowe emisje 
weekendowe znajdziesz w programie HBO. 


JOANNA D'ARC 
kkk 


—> POLSAT. Poniedziałek 1.11. 
Godz. 20.45. The Messenger: 
The Story of Joan d'Arc. Francja 
1999. Reżyseria: Luc Besson. 
Obsada: Milla Jovovich, John 
Malkovich, Faye Dunaway, Dustin 
Hoffman. Czas: 165' 


W najnowszym filmie o francuskiej 
bohaterce narodowej (1412-1431), 
która powołując się na głos Boga, po- 
prowadziła Francuzów do walki z An- 
glią, Luc Besson użył całej swej siły 
reżyserskiej i talentu inscenizacyjne- 
go. Dzięki temu chwilami jest to wi- 
dowisko porywające sugestywnością 
obrazu. Besson chciał pokazać nie- 
zwykłość i ludzką zwyczajność boha- 








. PRZEBUDZENIA 


terki. Można by wybaczyć Bessonowi 


naiwne potraktowanie kwestii meta- 
fizycznych, gdyby główną rolę zagra- 
ła prawdziwa aktorka, a nie modelka 
Milla Jovovich pozbawiona talentu. 
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_ wsparciu swego lekarza walczy o za- | 


kkk*k 


—% HBO. Poniedziałek 1.11. 
Godz. 19.00. AWAKENINGS. 
USA 1990. Reżyseria: Penny 
Marshall. Obsada: Robert De Niro, 
Robin Williams, Julie Kavner, Ruth 
Nelson. Czas: 121' 


Wielka kreacja bodaj najwybitniej- 
szego współczesnego aktora. Robert 
De Niro, filmowy symbol żywotności 


i pasji, gra w filmie Penny Mershall - 


człowieka obciążonego ciężką, mało 
znaną chorobą i skazanego na pobyt 
w domu opieki. Choroba bohate- 
ra, nazywana śpiączką, prowadzi do 
zakłóceń świadomości, aż po wyga- 
sanie energii organizmu. Penny Mar- 
shall z wrażliwością i świetnym wy- 
czuciem dramaturgii ukazuje hero- 
iczne wysiłki bohatera, który dzięki 


chowanie godności i sensu życia. 


ZADUSZKI +++ 


—% KINO POLSKA. Poniedziałek 1.11. 
Godz. 20.30. Polska 1961. 
Reżyseria: Tadeusz Konwicki. 
Obsada: Edmund Fetting, Ewa 
Krzyżewska, Beata Tyszkiewicz, 
Elżbieta Czyżewska. Czas: 92' 


Drugi film Tadeusza Konwickiego, po 


legendarnym dziś „Ostatnim dniu 
lata”. „Zaduszki” to dramat psycho- 
logiczny. Dwójka bohaterów dźwiga 
ciężar młodzieńczych przeżyć wojen- 
nych. Michał i Wala są (na początku 
lat 60.) dojrzałymi ludźmi. Weeken- 
dowy wyjazd do letniskowego mia- 


steczka może odegrać ważną rolę | 


w ich życiu. Jednak gdy szukają wię- 
zi między sobą, powraca pamięć 
o związkach i uczuciach, które prze- 
kreśliła wojna. Konwicki finezyjnie 


kreśli portrety ludzi, których połączy | 


nie tyle miłość, co lęk przed pustką. 








redaguje KRZYSZTOF DEMIDOWICZ 


Mały Wielki 
Człowiek ***** 


= TVP1. Piątek 5.11. Godz. 12.25. LITTLE BIG MAN. USA 1971. Reżyseria: Artur Penn. 
Obsada: Dustin Hoffman, Martin Balsam, Faye Dunaway, Richard Mulligan. Czas: 129' 





- DZIKOŚĆ 


SERCA ***% 


—% ALE KINO. Środa 4.11. 
Godz. 23.00. WILD AT HEART. 
USA 1990. Reżyseria: David Lynch. 
Obsada: Laura Dern, Nicolas Cage, 
Willem Dafoe, Diane Lodd. 
Czas: 125' 


lłota Palma dla „Dzikości serca” 
w 1990 roku wzbudziła zażarte pole- 
miki. Fabuła opowiada o parze zako- 
chanych, Luli (Laura Dern) i Sailorze 
(Nicolas Cage), którzy ruszają w 
drogę, gdyż ich uczucie jest zwalcza- 
ne przez matkę dziewczyny, kobietę 
zdolną do najgorszego. Ale rzeczywi- 
stość, którą poznają, ma znamiona 
szaleństwa, jest pełna dziwaczności 
i przemocy. Szaleństwem stanie się 
tez ich miłość. Lynch tworzy swój 
własny świat i ryzykownie balansuje 
na granicy między intensywnością 
wyrazu a epatowaniem widza. 


Artur Penn, nim zaczął kręcić „Małego Wielkiego Człowieka” (na podstawie powie- 
ści Thomasa Bergera), miał już utrwaloną opinię buntownika i prowokatora. W fil- 
mach takich jak „Broń w lewej ręce" i „Bonnie i Clyde” ostro zaatakował mity zakorze- 
nione w amerykańskiej świadomości. 

W „Małym Wielkim Człowieku” Penn rzucił wyzwanie zafałszowanej konwencji 
pokazywania Dzikiego Zachodu jako krainy dzielnych i szlachetnych ludzi, których pio- 
nierski trud stał się dumą Ameryki. Aby osiągnąć cel, Penn pomieszał groteskę z saty- 
rą i typowym dla siebie drapieżnym realizmem. Obrazy, które pojawiają się na ekra- 
nie, to jakby ożywające wspomnienia 121-letniego Jacka Krabba (Dustin Hoffman), 
człowieka w nieprawdopodobny sposób uwikłanego w konflikt amerykańsko-indiań- 
ski. Ta z pozoru sowizdrzalska postać otwiera Pennowi drogę do gorzkiej kpiny z aury 
bohaterskiego patosu otaczającej kolonizację Ameryki. 

Relacje bohatera, który na przemian żył wśród Indian i wśród białych, bezlitośnie 
uderzają w legendę wielkich dowódców takich jak generał Custer czy mitycznych 
kowbojów w rodzaju Wilda Billa Hickocka. Za zasłoną szlachetności i odwagi Penn 
demaskuje okrucieństwo i cynizm. 





COTTON 
CLUB ****k* 


—% TVP1. Niedziela 14.11. 
Godz. 22.00. 
THE COTTON CLUB. USA 1984. 
Reżyseria: Francis Ford Coppola. 
Obsada: Gregory Hines, Richard 
Gere, Diane Lane, Lonette Mckee. 
Czas: 123' 


Tak nazywał się klub jazzowy działa- 
jący w Harlemie w latach 20. i 30. 
Prowadził go gangster Owney Mad- 
den, a występowali w nim muzycy 
formatu Duke'a Ellingtona i Caba 
Callowaya. Francis Ford Coppola wy- 
brał go jako miejsce akcji filmu, któ- 
ry jest fantastycznym połączeniem 
musicalu i czarnego kina gangster- 
skiego. Historia splecionych losów 
saksofonisty Dixie Dwyera i gangste- 
ra Dutcha Schultza, opowiedziana 
jest rwanym rytmem, z imponującą 
inwencją muzyczną i plastyczną. 
Ekran pulsuje namiętnościami. 


FOT. DR, ARCHIWUM 





MUZYKA 


redaguje MARCIN STANISZEWSKI 


Złe wychowanie 


bamda sonora original de ALBERTO IGLESIAS 





um film de PEDRO ALWODOWAN 


Poprzednia ścieżka dźwiękowa Alberto Iglesiasa 
(nie mylić z Enrique!) do „Porozmawiaj z nią” 
okazała się jedną z najlepszych płyt z muzyką fil- 
mową ostatnich lat. W swoim najnowszym filmie 
Pedro Almodóvar ponownie zaprosił do współ- 
pracy hiszpańskiego kompozytora, ale srogo 
zawiedzie się ten, kto spodziewa się powtórki 

z „Porozmawiaj z nią”. Jako że akcja „Złego 
wychowania” rozgrywa się w kilku różnych okre- 


sach, muzyka jest tu o wiele bardziej zróżnico- 
wana. Oprócz typowych dla Iglesiasa, porywających smyczkowych fraz, wśród 26 utwo- 
rów znalazło się miejsce na przejmujące rockowe zaśpiewy w stylu lat 70. („Cuore 
Matto”), przepiękne solowe i chóralne śpiewy chłopięce („Kyrie”, niewinna wersja 
„Moon River” śpiewana chyba przez jakiegoś hiszpańskiego ministranta), orkiestrowe 
wstawki rodem z filmów Hitchcocka („Titulos De Cabecera") oraz zupełnie egzotyczne 
melodie ocierające się o Orient („Carta Del Mas Alla”, „Exotica”). Bardzo ciekawy kolaż. 





ŁAWECZKA 


W muzyce Piotra Mikołajczaka słychać to, co naj- 


lepsze w tradycji polskiej muzyki filmowej: Krzysz- 
tof Komeda, wczesny Krzesimir Dębski. Nie brak 
także nawiązań do wielkich jazzmanów ery bebopu, 
w szczególności Milesa Davisa. Otwierające płytę 
„Przebudzenie” to „prosty” utwór oparty na kon- 
trabasie I szepczącym wokalu Iwony Loranc, który 
wywołuje ciarki. A do tego trąbka z tłumikiem i de- 
likatne akordy jazzowego fortepianu. Mamma mia! 


SERY TEJ: 





OSADA 

M. Night Shyamalan już po raz czwarty wykorzystu- 
je w swoich filmach grozy muzykę Jamesa Newtona 
Howarda i wychodzi mu to na zdrowie. Jako że akcja 
„Osady” rozgrywa się pod koniec XIX wieku, Howard 
postawił na smyki. Gdzieniegdzie tylko pojawia się 
fortepian, by poprowadzić dialog z solowymi skrzyp- 
cami. Kompozytor unika monumentalnych tematów. 
Skupia się raczej na spokojnych melodiach, nawiązu- 
jących do irlandzkiej muzyki ludowej. 
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THE FOOTBALI. FACTORY 


(ALI 


THE FOOTBAL FACTORY 
Składanka brytyjskich niepokornych. Idealna na 





hardcorowe imprezki. Płyta dzieli się na dwie czę- 
ści. Pierwsza zawiera utwory utrzymane w rocko- 
wo-punkowej stylistyce. Na początek The Libertines 
miażdżą trzema akordami w ekspresowym tempie. 
Druga część płyty przeznaczona jest dla imprezowi- 
czów będących już pod wpływem. To ich zapewne 
mieli na myśli chłopaki z Freestylers, komponując 
ravowy „Now ls The Time”. 





SPIDER-MAN 2 
Jeśli podobała Wam się muzyka z pierwszej części 
„Spider-Mana”, to polubicie i tę składankę. Na pły- 
cie królują ostre, amerykańskie brzmienia rocko- 
wych boysbandów, które między sobą różnią się tyl- 
ko nazwą. Świeży oddech na tej płycie to kompozycje 
speca od filmowych superbohaterów — Danny'ego 
Elfmana (Elf-Mana?). Dynamiczne „zwroty akcji”, 
mordercza sekcja dęta, gęste uderzenia orkiestry 
i zapierające dech w piersiach tematy. 





KSIĄŻKI 


redaguje MARCIN STANISZEWSKI 


WIELKI SEN O NIEBIE 
Sam Shepard 

Kilkanaście krótkich opowiadań jednego 

z najlepszych współczesnych dramatopisarzy 
amerykańskich (również aktora, nominowane- 
go do Oscara za rolę w filmie „Pierwszy krok 
w kosmos” Philipa Kaufmana). Bohaterowie 
Sheparda to życiowi rozbitkowie próbujący 
ostatkiem chęci i nadziei zmienić swoje życie. 
Pisarz po mistrzowsku demaskuje miałkość 
amerykańskiego stylu życia, umieszczając akcję większości opowiadań 
w małych miasteczkach, gdzieś na końcu świata południowo-zachod- 
niej Ameryki. Proza, obłęd i poezja w jednym. 


PAJLISESJI 


o niebie 





DO CZYTANIA 

POD PRYSZNICEM 
Zygmunt Kałużyński 

Zbiór dykteryjek, żartów, poważnych esejów, 
które autor publikował na łamach „Polityki” 
właśnie pod hastem „Do czytania pod prysz- 
nicem”. Czego tu nie ma: upodobania filmowe 
Adolfa Hitlera, poważne szkice o Hemingwayu, 
Faulknerze, Remarque'u, analiza literacka 
języka prostytutek w zależności od szerokości 
geograficznej, pijackie perypetie Richarda Burtona, szokujące zwie- 
rzenia błądzącego księdza. Wszystko to przyprawione sporą dozą 
ironii i dystansu, podane w prowokujący sposób godny prawdziwego 
intelektualisty. 


Tm 





OPOWIEŚCI 
POWSTAŃCZE 

Jerzy Stefan Sławiński 

Cztery opowiadania scenarzysty, reżysera, żoł- 
nierza Jerzego Stefana Stawińskiego: „Godzina 
W”, „Węgrzy”, „Kanał”, „Ucieczka”. „Starałem 
się w tych opowiadaniach wydobyć całą istotę 
tego, czym było Powstanie Warszawskie. Tak 

je przezyłem i takim je widziałem” — wyjaśnia 
autor w rozmowie poprzedzającej zbiór. Pozycja 
obowiązkowa, szczególnie dla młodzieży, kojarzącej kanał bardziej z żół- 
wiami ninja niż z powstaniem. Leniwcom pozostają filmy, jako że opo- 
wiadania doczekały się klasycznych już ekranizacji („Kanał” Wajdy). 


Jerzy Stefan Stawiński 


Opowieści powstańcze 


GODZINA „W 
UAOWASŁ CUT SAUWIAWI 





HELLBOY 

— KOŚCI OLBRZYMÓW 
Christopher Golden 

Po serii komiksów i filmie zrealizowanym na ich 
podstawie czas na powieść. Znany autor horro- 
rów Christopher Golden do spółki z Mikiem 
Mignolą, który wymyślił postać Hellboya, pro- 
ponują nam mieszankę horroru, okultyzmu, 
mitologii i historii, która wciąga niczym odku- 
rzacz przemysłowy. Tym razem dobroduszny 
diabeł, spec od paranormalnych zagadek, rusza do mroźnej Szwecji, 
by rozwiązać tajemnicę olbrzymiego szkieletu i starożytnego młota... 

















LFRED 





Z KRAINY DRESZCZOWCÓW 


Kochali go ze strachu. Jak nikt polrafił zapenować nad emocjami widzów. Ale 
łen budzący grozę na ekranie demon w żuciu prywalnym buł fak bojaźliwu, 


że z drżeniem serce przeprawieł się na drugą stronę ulicu. 












rólowa brytyjska Elżbieta II tak powiedziała, nada- 
jąc mu na 80. urodziny tytuł baroneta: — To bardzo 
skromne wyróżnienie. Panu należą się królewskie insy- 
gnia. Ma pan znacznie większą władzę nad ludźmi niż ja. 
Hitchcock odrzekł na to: — Wasza Wysokość, moje panowa- 
nie było zawsze bardzo chwiejne. W dodatku nie mogłem 
ustanawiać żadnych praw. Choć bardzo bym chciał 
wprowadzić karę więzienia dla durnych producen- 
tów traktujących kino jak wytwarzanie słodyczy. 

Mimo że od śmierci Alfreda Hitchcocka minęły już 24 lata, jego 
kino ma ciągle królewską pozycję. Na tle fabrykantów makabry wi- 
dać mistrzostwo i oryginalność autora „Psychozy , „Ptaków” czy „W 
cieniu podejrzenia, które niezmiennie budzą zachwyty i dreszcze. 
Twórczość Hitchcocka „żyje” też w dziesiątkach filmów innych reży- 
serów, w postaci nawiązań, aluzji, cytatów i kryptocytatów. 

W Ameryce zapanowała moda na kręcenie nowych wersji jego 
filmów. Gus Van Sant wyreżyserował remake „Psychozy” zatytułowa- 
ny „Psychol”. Z kolei Andrew Davis 
stworzył nową wersję „M jak morderca” 
pod tytułem „Morderstwo doskonałe”. 
Choć oba filmy zrealizowane zostały 
przez fachowców, w porównaniu z ory- 
ginałami raziły banałem i dosłownością. 


SĄDOWE LEKCJE 


Skąd zainteresowanie Hitchcocka kinem sensacyjnym? Odpowia- 
dał oględnie, że to sprawa przypadku albo że z winy producentów 
stał się niewolnikiem gatunku. W momentach szczerości przyznawał, 
że jego wyobraźnię w młodości poruszały przypadki tajemniczych 
morderstw. Jako kilkunastoletni chłopiec (urodzony w 1899 roku), 
syn londyńskiego handlarza, Alfred pilnie obserwował przebieg proce- 
sów i dokonywał własnych analiz. Jego wyprawy do sądu budziły 
sprzeciw ojca, rygorystycznego katolika, z woli którego Alfred kształcił 
się wówczas w kolegium jezuickim. 

Po przedwczesnej śmierci ojca zmuszony został do pracy zarobko- 
wej. Po pewnym czasie dzięki uzdolnieniom plastycznym zaczął pra- 
cować jako rysownik napisów do niemych filmów. Później został de- 
koratorem, a następnie asystentem, czy raczej pomocnikiem reżysera. 

Początki Hitchcocka w roli reżysera były fatalne. Gdy w 1922 roku 
ochoczo kręcił film „Numer trzynasty”, historię kryminalną rozgrywa- 


Zaczynamy film od 
trzęsienia ziemi, 
potem napięcie rośnie 


KRZYSZTOF DEMIDOWICZ 


jącą się w zaniedbanej części Londynu, produkcja została przerwana 
z braku pieniędzy. Szansa na debiut przepadła. Hitchcock zapamiętał 
do końca życia, że „trzynastka to zła wróżba. 


BESTIA FILMOWA 

Późniejszy o trzy lata „Ogród rozkoszy” to opowieść o miłosnych 
perypetiach zakończonych mrocznym finałem. Z powodu skromniut- 
kiego budżetu Hitchcock został zmuszony do przemycenia z Niemiec 
kamery i taśmy filmowej, by zaoszczędzić na cle. Niestety, taśmę od- 
kryto i skonfiskowano. Później Hitchcock zmagał się z kaprysami 
aktorek, niesubordynacją ekipy technicznej i narastającym strachem, 
że kolejny film i marzenia diabli wezmą. — Byłem w nieustannym na- 
pięciu, tym bardziej że musiałem utrzymywać w zespole przekonanie, 
iż wcale nie jestem debiutantem — wspominał Hitchcock po latach. 

— Inaczej nikt nie zwracałby uwagi na to, co mówię. 

Co kierowało jego dążeniem do sukcesu? — Myślę zawsze o rzę- 
dach krzeseł przed ekranem. Krzesła w Ameryce, Francji, Hiszpanii, 
Turcji, Szwecji. Najważniejsza rzecz to 
zapełnić te krzesła — mówił Hitchcock, 
bo rzeczywiście chciał podbić świat swo- 
imi filmami. Szkoda tylko, że na te słowa 
powołują się tandeciarze schlebiający 
najgorszym gustom. 

Ale ten dostarczyciel strachu — jak 
Hitchcock siebie nazywał — dokonał wielkiej rzeczy. W wielu filmach 
udało mu się połączyć atrakcje rozrywkowe z zaletami artystycznymi. 
Jednak na status wybitnego artysty kina musiał poczekać do momen- 
tu, gdy prekursorzy francuskiej Nowej Fali Francois Truffaut i Claude 
Chabrol okrzyknęli go swoim idolem. 


KONSTRUKTOR STRACHU 


To kino nieme pozwoliło Hitchcockowi rozwinąć talent narracyj- 
ny, który stał się jednym ze znaków firmowych jego twórczości. Reży- 
ser zaimponował nadzwyczajnym instynktem wizualnym, łatwością 
klarownego opowiadania i budowania dramaturgii samymi obrazami. 

Specjalnością, która przyniosła reżyserowi uznanie, jest efekt sus- 
pensu. Dzięki niemu mistrzowsko panował nad emocjami widzów. 
Prowadził opowieść w taki sposób, by w najbardziej dramatycznych 
momentach zwalniać akcję i potęgować napięcie, doprowadzając wi- 
downię do utraty tchu. W „Pomyłce” (1957) śledzimy losy muzyka © 
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LEGENDY KINA 


Obok: „Ptaki” 





niesłusznie aresztowanego za napad rabunkowy. Ratunek dla boha- 
tera przychodzi w ostatniej chwili po przypadkowym odkryciu spraw- 
cy łudząco podobnego do muzyka. W „Oknie na podwórze” (1954) 
oglądamy uwięzionego w domu fotoreportera bezradnego wobec 
mordercy, którego zdemaskował. Hitchcock rozegrał sytuację ze świet- 
ną znajomością psychologicznych mechanizmów oddziaływania na 
widza. Oprawca zbliża się, słychać jego kroki, napięcie narasta, a każda 
chwila wydaje się wiecznością. 

Swoją indywidualność Hitchcock zachował po wyjeździe z Anglii 
do Hollywood w 1939 roku. Łamał szablony opowiadania, mieszał 
grozę z czarnym humorem, wzbogacał psychologiczne sylwetki posta- 
ci. Jednym z jego znakomitych pomysłów było odwrócenie schematu 
kina kryminalnego, w którym sprawcę przestępstwa tropią policjanci. 
U Hitchcocka pojawili się „cywilni” detektywi — ludzie, którzy stają 
nagle przed koniecznością prowadzenia prywatnych śledztw. 

Już w „Zbrodni” (1930) jeden z sędziów przysięgłych, nieprzeko- 
nany o winie kobiety, której grozi śmierć za morderstwo, próbuje sam 
dociec prawdy i znajduje sprawcę. Główna postać filmu „Północ, 
północny zachód” (1959) Roger Thorhill, świadek zabójstwa dokona- 
nego w nowojorskim gmachu ONZ, nie czeka, aż zostanie uwięziony 
i skazany na podstawie poszlak. Ucieka i stara się rozwikłać kryminal- 
no-sensacyjną intrygę, by udowodnić swą niewinność. 


WSZYSCY SĄ WTAJEMNICZENI 

Na publiczność najsilniej działało poczucie uczestniczenia w akcji. 
W najbardziej znanych i cenionych filmach Hitchcocka, w „Oknie 
na podwórze” (1954) i w „Psychozie” (1960), dostrzegamy tylko to, 
co widzą bohaterowie. Gdy reżyser wprowadza motyw zagrożenia, 
ma nas w garści. Filmowe niepokoje stają się naszymi. Niemal 
w każdym tkwi domorosły detektyw lub potencjalny podglądacz, 
co genialnie Hitchcock wykorzystał w „Oknie na podwórze. 
— Lubimy wtykać nos w sprawy innych ludzi, snuć 
najbardziej fantastyczne hipotezy na podstawie 
skromnych obserwacji — tak Hitchcock tłuma- 
czył popularność „Okna. 

I jeszcze jedno — u Hitchcocka w zwykłe 
życie bohaterów wdziera się nagle śmiertelne 
zagrożenie, mające metafizyczny podtekst. 
Reżyser zdaje się mówić, że Świat jest pełen 
niebezpieczeństw, których przewidzieć ani do- 
strzec nie jesteśmy w stanie. Przywołajmy jeden 
z najsłynniejszych filmów Hitchcocka „Ptaki” 
(1963). Zaczyna się od banalnych obrazków 
z papużkami, które są urodzinowym 
prezentem, a później następuje 
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„Psychoza” 
Obok: „Północ, północny zachód” 


wstrząsający atak tysięcy ptaków. Można potraktować „Ptaki” jako wi- 
dowiskowe szaleństwo, ale jest tu zawarta wizja nieokreślonej groźby, 


wiszącej nad spokojnym, uporządkowanym światem. 


KOLEKCJONER BLONDYNEK 

Reżyser, który „nie miał litości” dla widzów, prywatnie wiódł spo- 
kojny żywot. Jego oparciem była żona Alma Reville, z którą przeżył 
54 lata. Tajemnicą poliszynela jest to, że Alma, autorka wielu scenariu- 
szy do filmów męża, pozostając w jego cieniu, kierowała niektórymi 
poczynaniami Hitchcocka nie tylko w życiu prywatnym. 

Demon kina był człowiekiem bardzo strachliwym. Z drżeniem 
serca przechodził przez ulicę, odczuwał niepokój na widok policjan- 
tów, wpadał w popłoch z powodu drobnych nawet komplikacji życio- 
wych. W rozmowie z Francois Truffautem powiedział: — Lubię, gdy 
wszystko wokół mnie jest czyste i bezpieczne. 

W pamięci rodziny i współpracowników Hitchcock zapisał się 
jako człowiek o osobliwym poczuciu humoru. Znajomym przesyłał 
lalki z wbitymi igłami, niespodziewanie znikał bez śladu, jakby chcąc 
sprawdzić odporność przyjaciół na „narastające napięcie”. 

Z tym wizerunkiem poczciwego mieszczanina kontrastowała nie 
tylko jego artystyczna fantazja, ale i fascynacja blondynkami. Hitch- 
cock na planie nie był wzorem łagodnego reżysera, ale dla swych pięk- 
nych aktorek o blond włosach miał szczególne względy. Największe 
wrażenie zrobiła na nim Ingrid Bergman, która zagrała główne role 
w „Urzeczonej” (1945) i „Osławionej” (1946). Kolejnymi „zdobycza- 

mi” Hitchcocka stały się prześliczna Grace Kelly, późniejsza księżna 
Monaco, znana z „M jak morderca” i „Okna na podwórze, 
Janet Leigh („Psychoza ) oraz Tippi Hedren, modelka rozsła- 
wiona udziałem w „Ptakach” i „Marnie” (1964). 

Fascynacja pięknymi kobietami, niedostępnymi dla nis- 
kiego i śmiesznie okrągłego mężczyzny, sugeruje, że 
Hitchcock traktował kino nie tylko jako zawód i za- 
spokojenie ambicji, ale także jako alternatyw- 
ny świat, w którym szukał choćby namiastki 
satysfakcji, o jakich skrycie marzył. 

W wywiadzie udzielonym pismu 
„Sight and Sound” w 1972 roku Hitchcock, 
cieszący się światową sławą i wielkim sza- 
cunkiem, na pytanie, czy ma poczucie 

życiowego spełnienia, odpowiedział: — To 
chyba żarty. Ja całe życie chciałem być prawni- 
kiem kryminologiem. Niestety nie miałem 
możliwości studiować. A kino? Trzymam się 


go do końca, bo cóż miałbym ze sobą począć 


jako człowiek bez wykształcenia. FE 
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UNIWZNRZAJNA 
— CZYLI TENDENCYJNIE OPOWIEDZIANA HISTORIA KEVINA © 


„Dyrdumały” od dawna pilnie śledzą karierę Kevina Costner. 
Nadszedł czas, bu podzielić się zdobytą wiedzą. 





ELŻBIETA CIAPARA 


w $t. Francis 
Hospital przychodzi na świat 


Nieświadome niczego Hollywood spo- 
kojnie szykuje się do snu. 

Kevin odzna- 
cza się niskim wzrostem i ogromny- 
mi stopami. Samodzielnie buduje 
kanoe, którym opływa okoliczne 
rzeczki. Nie wiemy niestety, czy zbu- 
dował także wiosła. Być może wio- 
słował stopami. 


(marketing i finanse), gra 
swoją pierwszą rolę (Rumpelstiltskin 
— spróbujcie przeczytać to jak naj- 
szybciej, udało się? A jeszcze raz? Już 
gorzej, co?) i zaczyna nagle rosnąć 
(zatrzymał się na 183 cm). 


A 


Lawrence Kasdan zaangażował go do 
wymagającej roli zwłok w „Wielkim 
chłodzie”, potem cały epizod wyciął. 


Jak to wygląda w życiorysie? — Na- 
wet w roli trupa się nie sprawdził. 


„The Simple Truth” zespołu Roving 
Boy. Filarem kapeli jest sam Kevin C. 
Płyta sukcesu nie odnosi, a cały 
nakład wykupuje po latach sam 
Costner. Ciekawe, dlaczego... 


„ ale także słu- 
chano tego, co mam do powiedze- 
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nia”. Mówi to facet, który zdobył 
rozgłos sceną miłosną na tylnym sie- 
dzeniu limuzyny („Bez wyjścia”) 
oraz sceną miłosną na stole i w wan- 
nie („Bull Durham”). 


Facet rozumie mowę zwierząt, 

a przynajmniej 3500 bizonów. Krę- 
cąc scenę polowania do „Tańczącego 
z Wilkami”, spada z konia i tylko 
cudem nie zostaje stratowany przez 
bizony. Potem zapewnia, że rozu- 
miał, co zwierzęta myślały. 








„ Przez cztery dni 
pluska się więc w zimnej wodzie, 
kręcąc scenę bójki z Małym Johnem 
do „Robin Hooda... ”. Jesteśmy pod 
wrażeniem. 


„Ro- 
bin Hooda... ”, na których publicz- 
ność wolała od Hooda-Costnera jego 
przeciwnika, szeryfa z Nottingham- 
-Mlana Rickmana, Costner żąda prze- 
montowania filmu. Na podłogę trafia 
większość scen z szeryfem. Ale — cy- 
tując „Ojca chrzestnego” — to nic 
osobistego, to tylko interes. W końcu 
coś mu się od zycia należało za te 
cztery dni w zimnej wodzie. 


„ Razem z 0 kum- 
plami Costner tańczy na golasa 
wokół ogniska i wyje jak wilk. 


„Nie jestem na tyle przystoj- 
ny, zeby tkwić na ekranie przez dwie 
godziny i nic nie robić. Potrzebuję 
jeszcze ciekawego scenariusza”. 

należy Mick 
Jackson, reżyser „Bodyguard”. Pytany 
o Costnera, odpowiada: „Kiedy nie 
można o kimś powiedzieć nic dobre- 
go, lepiej nic nie mówić”. 
do wyrę- 
czania się kaskaderami mówiliśmy. Dla 
potrzeb „Wyatta Earpa” pozwolił na- 
wet ogolić sobie klatę piersiową. Wow! 
nie 
mogą się mylić (ale mogą mieć słaby 
wzrok). Kevin Costner zostaje wybra- 


ny najseksowniejszym aktorem Hol- 
lywood. Przegonił Paula Newmana, 
Mela Gibsona, Toma Cruise'a (cieka- 
we, jak przeżyło to jego ego?) i Har- 
risona Forda. 

na punk- 
cie poczty. Najpierw kręci „Wysłanni- 
ka przyszłości”, gdzie dostarcza listy 
drogą lądową, tzn. na koniu, potem 
gra w „Liście w butelce”, gdzie 
korzysta już z drogi morsko-butel- 
kowej. Została mu jeszcze droga po- 
wietrzna. Ciekawe, czy wie, że Mel 
Brooks chce kręcić sequel „Kosmicz- 
nych jaj”... 

w hollywoodzkiej 
dzielnicy. Na próbnych pokazach 
„Gry o miłość” publiczność zwija się 
ze śmiechu, na widok Costnera nago 
pod prysznicem. Wytwórnia chce wy- 





ciąć rzeczoną scenę. Costner krzyczy 
o wolności artystycznej (to TA część 
ciała tak się nazywa? ), grozi sądem, 
ale ostatecznie wolność artystyczną 
pozwala wyciąć. 


od ponad dziesięciu 
lat nie może odnieść sukcesu kasowe- 
go. „Robię filmy dla siebie. Mogą się 
nie podobać innym, ważne, że podo- 
bają się mnie”. | to by było na tyle. 
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NASWIETLONY 


o dobrze, że w Gdyni jest morze. Napisałbym „to bosko”, ale nie Wreszcie pojąłem, że na moich oczach, czy raczej w moich oczach, 
napiszę, bo morze w Gdyni miało dla mnie wymiar ludzki po nie- wyświetla się przede mną film, ale nie wiem, jaki jest jego tytuł, nie 
ludzkich eksperymentach, jakim poddawali nas niektórzy polscy znam jego fabuły, początku, środka i końca (no, końca chyba się do- 
twórcy. Co prawda, K. twierdzi, że w Gdyni to nie morze, a ledwie zato- myślam). Bo co to by mogło być? Pornografia 2? Kosmos 2004? 
ka i fale za małe w porównaniu z naszymi desperacjami, lecz i ona doce- Chłopi, tom 1 do 4? Kawalerowie z Wilka? Gosford Park dla średnio 
niała terapeutyczny walor spacerów bulwarowych po projekcjach. zaawansowanych? Ogród rozkoszy ziemskich? Rozkosze gościnności? 
Jednak bulwar to bulwar — jest wartością skończoną. Docierasz Albo może — Ukryte pragnienia w domu i zagrodzie? 
w pewnym momencie do krańca i musisz zawracać. Chyba 
że chcesz grzęznąć dalej w piachu. Tylko po co, skoro w Te- 
atrze Muzycznym pokazywano zamki na piasku? Bez różnicy 
— uczucie sypkości ogarnia cię tak czy siak. Zapadasz się 
w sobie razem ze wszystkimi murami obronnymi. „Wszystko 
w życiu ma swój kres” — śpiewała kiedyś Anna German i nie- 
ważne, czy tym kresem jest Szwecja, czy film „Atrakcyjny po- 
zna Panią...". Pragniesz rozpaczliwie wyjść poza kadr i istnieć 
taki odseparowany, aż znowu ogłoszą koniec historii. 
Historia festiwalu polskich filmów jeszcze nie dobiegła 
swego końca. Za rok numer 30. Cóż więc robić, nim nadej- 
dzie nieuchronne? Uciekać, nie czekając na przypływ no- 
wej fali w gdyńskim nibymorzu. Zaraz po powrocie zaszy- 
tem się w wiejskim ustroniu mych przyjaciół, zagubionym 
wśród pól i lasów. Kiedyś zostałbym dowieziony bryczką 
ze stacji. Dzisiaj wystarczy samochód z klimatyzacją. : E => 
Tu nie trzeba oglądać filmów. Tu nie trzeba bywać, A An 
uczestniczyć, brylować. Tu jest naturalnie błogo. Tu można 


BARTOSZ ŻURAWIECKI 
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poczuć na własnej, wiatrem smaganej, słońcem palonej skórze nieza- Wiem tylko, że łono natury ma moje niepokoje głęboko w trawie. 
pożyczone piękno świata. A jednak, od pierwszych chwil przybycia Snuje te swoje opowieści, jakbym w ogóle nie istniał. Jakby mnie 
podejrzliwość jakaś napadła mnie ze wszystkich stron. Jakiś efekt ob- w ogóle — obok, nad, ponad — nie było. Uświadomiłem to sobie i się 
cości gnębił mnie w tym starannie skomponowanym pejzażu. Krowa, uspokoiłem. Jestem tu na gościnnych występach. Gdy zmartwi mnie 
koń, drzewo, kwiat, staw, pan na traktorze... I ta nieprzystawalność obojętność, z jaką przyjmowany jest ten mój epizod, wrócę do Gdyni. 
kontekstów — moich i swojskich. Tam zawsze tak mocno klaszczą. 
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"Filmy, które znalazły się w ramach | AJ 6:1 42] s IIA prezentują 


V. edycji Filmostrady, ta nietylko 
siedem opowieści z kinowego obrzeża. 


To siedem oryginalnych spojrzeń na kino." 
szą „IB Gazeta Wyborcza j Fi Ś 
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w okolicach toalety i modli- 
twa o zwycięstwo „Pręg”. 

Gala. Wszyscy napusze- 
ni i sztywni. Wchodzę po 
znajomości. Siedzę na scho- 
dach. Nic nie widzę. Jest 
gorąco. Główna nagroda 
— „Pręgi”. Znowu się uda- 
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budżet, to może i w hotelu 
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„Wybierz przyszłość, wybierz pracę, wubierz karierę, wybierz rodzinę, 
wybierz k... wielki telewizor. No tak — ele po co miełbuś robić fo wszusiko?” 


Ten manifest głównego bohatera „Trainspotting, Rentofia, pamięta > Z 
chyba każdy kinoman. Film Danny'ego Boyle'a z 1996 roku, oparty. ZA 
na hitowej książce szkockiego pisarza Irvine'a Welsha, okazał się gło 


sem pokolenia startującego w dorosłość u progu XXI wieku. 
Nominowana do Oscara za scenariusz-adaptację historia opo- 
wiada o paczce przyjaciół, którzy buntują się przeciw zwykłemu ży- 
ciu. Pozbawieni przyszłości, unikający odpowiedzialności, próbują 
znaleźć ukojenie w objęciach heroiny. Miotają się między brutalną 
rzeczywistością i jeszcze brutalniejszym nałogiem, wchłaniając każdą 


używkę, jaką ludzki organizm jest w stanie przyjąć. Ich filozofię naj+ 


lepiej chyba obrazuje stwierdzenie Rentona: — Wstrzykiwalibyśmy 


sobie witaminę C, jeśli znalazłaby się w spisie substancji zakazanych, 
Renton, Spud, Begbie, Sick Boy, Diane to nowi bohaterowie na-- 


szych czasów — słabi, zagubieni, pasywni. Boyle nakreślił barwne, 
wyraziste, wręcz przerysowane sylwetki, w których publiczność za- 
kochała się od pierwszego wejrzenia. Wąsaty wariat Begbie — typ 
kibola-weterana (w tej roli Robert Carlyle, dla którego „Trainspot- 
ting” okazał się przepustką do sławy). Dziwak Spud, wmawiający 
sobie, że jest w stanie kontrolować heroinowy nałóg, albo główny 
bohater — Mark Renton, próbujący zacząć wszystko od nowa. 

Grający Marka Ewan McGregor przeszedł na specjalną dietę, 
żeby wyglądać jak wyniszczony nałogiem narkoman. Przez dwa mie- 
siące nie dotykał alkoholu i produktów mlecznych. Opłaciło się. 
Po „Trainspotting” również i jego kariera nabrała rozpędu. 

Aby przekonać się, jak bardzo widzowie identyfikowali się z bo- 
haterami „Trainspotting , wystarczy odwiedzić jedną z setek stron 
internetowych poświęconych filmowi Boyle'a. Pod adresem http: 
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/lmembers.aol.com/groovydougie/quizzes/trainspotting.htm znaj- 
dziecie test. Po jego rozwiązaniu dowiecie się, który z bohaterów jest 


__majbliższy Waszej osobowości (ja jestem Spudem...). 


Okrzyknięty przez krytyków „Mechaniczną pomarańczą lat 90. 


_ film brytyjskiego reżysera wywarł wpływ nie tylko na widzów, 
_ ale również na twórców kina. Wyraźnie odwołują się do niego reży- 
serzy innych filmów portretujących młodych z „globalnej wioski. 


Wystarczy zerknąć na „Podziemny krąg” Davida Finchera, „Requiem 
dla snu” Darrena Aronofsky ego czy „Human Traffic” Justina Kerri- 


gana. A u nas? Obejrzyjcie „Dzień, w którym umrę” Grzegorza Lipca 
_ nagrodzony w tegorocznym konkursie kina niezależnego w Gdyni 


(piszemy o nim w rubryce „Off ”). 
Film Danny ego Boyle'a stanowi niezły wyczyn także od strony 
warsztatowej. Nie sposób zapomnieć tych hiperrealistycznych zdjęć 


_ narkotykowych wizji (pamiętacie słynną scenę z toaletą i morfino- 


wym czopkiem?) i dynamicznego, „teledyskowego” montażu. Ważną 
rolę w filmie pełni muzyka. Mieszanka klubowych rytmów i punk 
rocka idealnie podkreśla hedonistyczno-anarchistyczne zabarwienie 
filmu (płyta ze ścieżką, na której pojawili się m.in.: Leftfield, Under- 
world, Iggy Pop czy New Order, okazała się takim hitem, że wydano 
nawet jej kontynuację). 

„Irainspotting” to jeden z najważniejszych i najpopularniejszych 
filmów minionej dekady. Świadczy o tym nie tylko tłusty box-office 
(przy budżecie 3,5 mln dolarów w roku swojej premiery, film zarobił 
12 mln funtów w Wielkiej Brytanii i prawie drugie tyle w USA). Ten 
film najczęściej pada łupem złodziei w wypożyczalniach wideo... 

MARCIN STANISZEWSKI 
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nie tylko dla dzieci. 


